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GAZETA LWOWSKA
Wychodzi codziennie o godzinie 5. po poło dniu 

z wyjątkiem dni poświąteeznych.
Numer pojedynczy kosztuje w miejscu 10 hal., 

pocztą 16 hal. — Biura Bedakeri i Aclministracyi 
ulica Czarnieckiego ]. 12. _  Bk^pedyeya miejscowa 
w Agencyi dzienników St. Sokołow skiego, P asaż  
Hansmauna 1. 9. — Listy należy frankować.

Reklamacje otwarte wolne od opłaty.
Telefon Redakoyi nr. 88.

UZĘŚĆ URZĘDOWA

Jego C es. i Król. Apostolska Mość ra­
czył Najwyższem postanowieniem zj dnia 9 
llla.ja b. r. nadać najmiłościwiej lekarzowi 
praktykującemu., dr. Władysławowi K a r n ­
i e w i e  z o w i w Wiedniu, tytuł Cesarskiego 
radcy z uwolnieniem od taksy.

P. Namiestnik przeniósł koneypistę 
Namiestnictwa, Stanisława T o w a r n i c k i e- 
8 °  z Husiatyna du Tarnobrzega.

Obwieszczenie
Prezydyum c. k. Namiestnictwa wre Lwowie

7. dnia 9 maja 1905 ]. 5580/pr.
(> wyłączeniu gmin i obszarów dworskich 
Ilobra‘szlachecka i Dobra rustykalna z okrę­
gu c. k. sądu powiatowego w Birczy i c. k. 
starostwa w Dobromilu i wcieleniu ich do 
okręgu e. k. sadu powiatowego w Sanok 11 

i c. k. starostwa w Sanoku.
Na mocy rozporządzenia e. k. Mini­

sterstwa spraw wewnętrznych z 1 marca 
1905 !. 1125 M. I. i c. k. Ministerstwa spra­
wiedliwości z 26 kwietnia 1905 wyłącza się 
z dniem 1 czerwca !9( "  gminy i obszary 
dworskie Dobra szlachecka i Dobra rusty­
kalna z okręgu c. k. sądu powiatowego w 
Pirczy i c. k. starostwa w Dobromilu i przy- 
'^cza sie je do okręgu c. k. sądu powiato­
wego w"Sanoku i c. k. starostwa w Sanoku, 

Co się niniejszem podaje do powszech­
nej wiadomości.

C. k. Namiestnik 
P o t o c k i  m. p.

Prenum erata z przesyłką pocztową wynosi r  o c z n i e 512 K., p ó ł  r o e z n i e 16 K., k w a r  t a 1 n i e 8 K., 
m i e s i ę c z n i e  2 E. 70 h. — W miejscu: r o c z n i e  24 K., p ó ł r o c z n i  e 12 K., k w a r t a l n i e  6 K., 
m i e s i ę c z n i e  2 K. — P r e n u m e r a t a  z a g r a n i c z n a :  W Niemczech 3 E. 20 h. miesięcznie. We 
wszystkich innych państwach 3 K. 80 h. miesięcznie.

„Przewodnik naukowy i lite rack i14, dodatek miesięczny do „Gazety Lwowskiej", otrzymają cało- 
i półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ei tylko, którzy prenumerują od 1. stycznia do końca czerwca 
lub od I. lipea do końca grudnia, ewierćroezni i miesięczni za dopłatą pierwsi 1 K. 50 h., drudzy 60 h. 
„Przew odnik44 prenumerowany osouno kosztuje S .K.

CZĘŚĆ M i r/Tii'
* V A

Lwów , 13 maja.

(Krajowy fundusz przemysłowy w la- 
t a o h  1887-1904).

(II) Przechodzimy do poszczególnych 
gałęzi przemysłu, sprawozdanie tak je przed­
stawia :

P r z e m y s ł  t k a c k i  doznaje zawsze 
wielkiej, a z początku doznawał nawet wy­
jątkowej opieki krajowej komisy i przemysło­
wej. W okresie, o którym mowa, udzielono 
z funduszu przemysłowego tej gałęzi prze­
mysłu 67 pożyczek w kwocie 564.400 koron, 
straty w tym dziale wynoszą 5.764-27 kor. 
W tym dziale korzystały z kredytu prze­
ważnie spółki tkackie: „Prządka" w Krośnie, 
Gliniany, Komarno, Korczyn, Kossów, Łań­
cut, Rychwałd i Wilamowice; niektóre z 
nich po kilkakrotnie. Oprócz „Prządki" i 
Łańcuta (dawniejsza udziałowa spółka) wszyst­
kie inne spółki rozwijają się względnie nie­
źle, a niektóre wcale dobrze — a akcya ta 
w ogóle nie. josi, dia kraju bez korzyści. 
Przemysł Ikac.i , ednak nie może pozostać 
przemysłem don owym, jeżeli ma na szali 
zaważyć i. nm.-i przejść do przerobu mecha­
niczne g o . . j ^ z n e go. W tym też_ kieiYnk'i

dział krajowy |s ;L ^  usiło^.nć i, 1 Sejm a .  
świadczył już gotowość udzielenia •/, fundu­
szów krajowych daleko idącej pomocy.

P r z e  m y s ł  s k o r n y .  W tym dziale 
udzielono 58 pożyczek na kwotę 719.000 
koron 16 hal,, straty wynoszą 50.401 koron 
48 hal. przeważnie na pożyczkach z przed 
r. 1887, przejętych od Wydziału krajowego. 
Z kredytu korzystały przedewszystkiem To­

warzystwa szewskie i kuśnierskie: Dąbrowa, 
Dobczyce, Jarosław, Kulików, Lwów, Łań­
cut, Pruchnik, Rymanów, Rzeszów, Sanok, 
Sędziszów, Stary Sącz, Tarnów, Tyśmienica 
i Witków nowy. Towarzystwa kuśnierskie 
(w Starym Sączu i Tyśmienicy) rozwijają 
się; natomiast spółki szewskie przeważnie 
upadły. Korzystną bardzo jednak .jest dzia­
łalność funduszu przemysłowego na polu po­
mocy, udzielanej dla dostaw wojskowych, a 
mianowicie Towarzystwu dostaw dla armii 
we Lwowie i Towarzystwu szewców w Wi­
tkowie. Nie udało się komisji pomódz do 
utrzymania akcyjnej garbarni w Rzeszowie, 
której oprócz udziału, także i kilkakrotnie 
pożyczek udzielono, a obecnie reszta poży­
czonego kapitału jest zagrożoną. Natomiast 
prywatne garbarnie odniosły poważne ko­
rzyści z pomocy funduszu przemysłowego.

P r z e m y s ł  d r z e w n y. Pożyczek u- 
dzielono łącznie 54 na kwotę 421.900 ko­
ron — straty w tym dziale wynoszą koron 
8.90S-52. Tu przeważają pożyczki prywatne. 
Stowarzyszenia stolarskie i koszykarskie, ko­
rzystające 7. funduszu przemysłowego, znaj­
dują się w Krakowie, Jeziorzanach, Kalwa- 
ryi i we Lwowie. Natomiast prywatni przed­
siębiorcy znaicźii poważną tu pomoc ze stro­
ny funduszu przemysłowego. Wszystkie te 
przedsiębiorstwa poważnie się podniosły, 
wielo z nich skutecznie konkurując z obca 
produ! ' e\a.f 1 ’ 7’e*-: y
wi

Jednorazowe inseraty obliczają się po 14 hal., 
kilkorazowe po 12 hal. od miejsca i wiersza miarą 
petitową, ogłoszenia zaś tabelaryczne i liczbowe 
po 20 hal. od jednego w iersza m iary  petitowej.

Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj­
muje wyłącznie A gencja dzienników Sokołowskiego 
we Lwowie Pasaż Hausm anna 1. 9. i  w biurze 
Ludw ika P iohna uliea K arola Ludw ika 1, 9 ; we 
Prancyi w Paryżu wyłącznie Ageneya pana Adama 
3S Rus te  VTarenne.

t a l o w y .  W tvrp.
ale iidzhhfuo pożyczek 57 na kwotę ko- i 

ron 7y:5.b43 89. straty wynoszą 50.197 koron 
68 hal. Firm spółkowyeh niewiele: Lwów. 
Sanok, Sułkowice, Świątniki i Przemyśl ( Wul ­
kan, niestety, przedsiębiorstwo nie udałe, a 
straty, choć niewielkie, dia funduszu przemy­
słowego przewidziane). Natomiast w gronie 
prywatnych przedsiębiorstw, korzystających 
z pożyczek funduszu przemysłowego, można

przytoczyć cały szereg fum poważnych, które 
przy tej pomocy rozwinęły się bardzo dobrze.

Wspomnieć też wypada, że odlew po­
mnika Kościuszki dla Krakowa dokonany 
został w kraju tylko przy pomocy funduszu 
przemysłowego.

P r z e m y s ł  c e r a m i c z n y .  Udzielono 
29 pożyczek w kwocie 366.220 koron prze­
ważnie firmom prywatnym, straty w tym 
dziale 2.151 koron 94 hal. Przeważnie wspiera 
tu fundusz przemysłowy fabryki dachówek 
i drenów, jakoteż kaflarstwo i prawie wszyst­
kie te przedsiębiorstwa rozwijają się dobrze
i z korzyścią dla przedsiębiorców, a poży­
tkiem dia odbiorców.

R ó ż n e  i n n e  g a ł ę z i e  p r z e m y ­
s ł u.  Rozdzielono 109 pożyczek w łącznej 
kwocie 1,429.000 koron na najróżnorodniej­
sze przedsiębiorstwa, straty wynoszą koron 
29.897'95. W tym też dziale może fundusz 
przemysłowy wykazać wiele dodatnich re­
zultatów. Popierano tak drobne przedsię­
biorstwa. nie wyjmując pracy kobiet, jak i 
poważne, wielkie zakłady. Wspomnieć tu na­
leży o wydatnej, a kilkakrotnej pomocy dla 
Towarzystwa powroźniczego w Radymnie, o 
przedsiębiorstwach z gałęzi przemysłu pa­
pierowego, jak tutki, worki kupieckie, papier 
listowy i t. p., o przemyśle, kamieniarskim, 
szklanym, wyrobach spożywczych: miód, cu­
kierki, czekolada, makaron, pierniki, konser­
wa : furbiarskich, kapeluszniczych i t. d., 

mując rzeczy bardzo specyrlayet, 
j j j k  witraży w Krakowie, przyborów
1 'zkoluyah, szuf liturgireznych i t. p. Bardzo 

przeważna część tych przedsiębiorstw roz­
wija się pomyślnie, a niejedno z nich za­
wdzięcza swój rozwój pomocy funduszu prze­
mysłowego. Do tej kategoryi należy prze­
mysł zapałkowy w kraju naszym, którym 
się fundusz przemysłowy zajął bardzo wy- 
datnio i planowo.

101)

NA POLU CHWAŁY.
POWIEŚĆ HISTORYCZNA 

z czasów królS) Jana Sobieskiego
przez

H e n r y k a  S i e n k i e w i c z a .

CZĘŚĆ PIERWSZA.

XXI.
(Ciąg dalszy).

— Przysięghśmylpanu Cypryanowiczo-
wi, że go nie rozsiekamy, aleśmy wiedzieli, 
że stary Krzepecki tu przyjedzie i wraz przy­
szło natn do głowy, że Mareyan wyskoczy 
naprzeciw. Tedy wedle umowy dwóch z nas 
przytaszczyło jeszcze do dnia wielką solów­
kę z dartem pierzem od jednej leśnikowej 
Jo smolarni, a dwóch wybrało na miejscu 
beczkę co gęstszej smoły — i czekaliśmy 
Przy chałupie. Patrzym — jedzie stary Krze­
pecki — nic t o ! niech jedzie I Czekamy, 
czekamy, aż nam się przykrzy i już myśli­
my, czyby nie jechać do Bełczączki, a wtem 
pachołek od smolarza daje znać, że nad­
jeżdża Mareyan gościńcem. Wyjeehalim i 
my, stanęlim w poprzek na d rodze: Czo­
łem ! — Czołem! — A dokąd to? — Przed 
siebie (powiada), prosto borem. — A na 
czyją szkodę! — Na szkodę (powiada) czy

na korzyść, odczepcie s ię ! — I do szabli. 
A my go za kark. O I nie może być ! W mig 
ściągnęliśmy z konia, którego Jan pochwy­
cił i wleczem. Począł krzyczeć, wywijać no­
gami, kąsać, zgrzytać, a my go piorunem do 
beczek, które stały jedna przy drugiej i pra- 
wim:  O!  taki synu! to sieroty będziesz 
krzywdził ! panienkom hańbą groził , na 
wielką krew nie zważał — po pleckach sma­
gał, i myślisz, że nikt się za niemi nie uj­
mie : poznaj, że są litościwe serca. I buch 
go łbem na dół w smołę! — Wydobylim i 
znów : Poznaj, że są czuło dusze! — I buch 
go w pierze! — Poznaj kawalerską fanta­
zję ! — buch go drugi raz w smołę ! — Po­
znaj Bukojemskich — buch go znów w pie­
rze ! Chóielim i trzeci raz, ale smolarz po­
czął krzyczeć, że się zatknie, a on też oble­
pił się godnie, tak, że mu ni nosa, ni oczu 
nie było widać. Wtedy posadziliśmy go na 
terlicę i przywiązali nogi ciasno pod brzu­
chem, żeby nie zleciał. Konia pomalowaliśmy 
kwaczem i posypali też puchem, a potem, 
dość dzikiego z przyrodzenia bachmata wy­
smagaliśmy batogami i, zdjąwszy mu uzdę, 
pognali przed się.

— I przygnaliście go tu ?
— Jako osobliwego zwierza, bo chcie­

liśmy choć trochę panienkę pocieszyć i po­
kazać jej nasze braterskie afekta.

— A ładnieście ją  pocieszyli! Ujrzaw­
szy go przez okno, mało ze strachu nie u- 
marła.

— No, ale jak ochłonie, to przecie 
wdzięcznie o nas pomyśli. Sierocie zawsze 
miło czuć nad sobą opiekę.

— Więcej wyście jej złego niż dobre­
go uczynili. Kto wie, czy jej teraz Krzepec- 
cy nie odbiorą.

— Jako-że ? na miły Bóg? Albo to my 
d a my !

— A kto będzie dziewki bronił, gdy 
was do wieży zamkną?

Usłyszawszy to, bracia stropili się wiel­
ce i poczęli spoglądać na się frasobliwemi 
oczyma.

Wreszcie jednak Łukasz uderzył się w 
czoło i rzekł:

— Do wieży nas nie zamkną, bo pier­
wej na wyprawę ruszymy, ale jeśli tak, jeśli 
o bezpieczeństwo panny Sienińskiej chodzi, 
to i na to znajdzie się rada.

— Oj -joj !  — zawołał Marek.
— Jaka rada? — zapytał ksiądz.
— Poślemy parol Marcyanowi, jak tyl­

ko ozdrowieje. Nie wyjdzie żyw z naszych 
r ą k !

— A jeśli zaraz umrze?
— Tedy zaradzi Bóg.
— Ale wy gardłem przypłacicie!
— Przedtem Turków nałuszczymy, za 

co Pan Jezus nam nagrodzi. Niech tylko je­
gomość wstawi się za nami do pana Cyprya- 
nowicza, bo gdyby Stach tu był, toby też 
kąpał Marcyana razem z nami.

— A Jacek to niby nie? — zapytał
Mateusz.

— Jacek sprawi mu lepszą łaźnię —
zawołał, jakby mimowoli, ksiądz.

Dalszą rozmowę przerwało przybycie 
pana Cypryanowicza, który właśnie przycho­
dził z jakiemś ważnem i gotowem już po­
stanowieniem, albowiem ozwał się z wielką 
powagą:

— Myślałem o tern, co nam czynić
należy — i wiesz jegomość com obmyślił? 
Oto trzeba nam wszystkim do Krakowa wraz
z panną Sienińską jechać. Nie wiem, czy

tam obaezym naszych chłopaków, bo nikt 
nie wie, gdzie chorągwie będą i wedle ja ­
kiej dyspozycji w pole ruszą, ale trzeba 
dziewczynę pod opiekę króla, albo królowej 
Jejmości oddać, lub, gdyby się to nie udało, 
to choćby w jakowym? klasztorze ją  na czas 
ubezpieczyć. Postanowiłem, jako jegomości 
wiadomo, zaciągnąć się na stare lata, aby 
razem z synem służyć, albo, jeśli taka wola 
Boska, razem i zginąć. Podczas naszej nie­
obecności nie byłoby dziewczynie bezpie­
cznie, nawet i w Radomiu, pod opieką księ­
dza Tworkowskiego.... Tym ichmościom (tu 
wskazał na Bukojemskich) trza też prędko 
znaleźć się pod inkwizycją hetmańską. Tu 
niewiadomo, co się stanie.... Mam znajomych 
na dworze: pana Matczyńskiego, pana Gniń- 
skiego, pana Grotusa — i myślę, że potrafię 
ich protekcję dla sieroty pozyskać — co 
gdy się. stanie rozpytam o chorągiew Zbierz- 
chowskiego i prosto do syna ruszę — gdzie 
też i jegomościnego Jacka zobaczę. Co?

— Dla Boga! — zawołał ksiądz Woy- 
nowski — to jest arcyprzedma myśl. I  ja 
z wami! — i ja  z wami!... do Jacka!... 
A co do panny Sienińskiej — jużci! — Siła 
Sobiescy Sienińskim powinni! Będzie jej w 
Krakowie bezpiecznie — i bliżej.... Bo i Ja ­
cek — jestem pewien — nie zapomniał.... 
A po wojnie co Bóg da, to będzie.... Dadzą 
mi tu zastępcę z Radomia do parafii — a ja 
z waini!...

— Wszyscy razem! — huknęli z ra­
dością Bukojemsey — do Krakowa!

— I na pole chwały! — zakończył 
ksiądz.

(Ciąg dalszy nastąpi).
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W końcu podnieść należy pomoc i o- 

pieke funduszu krajowego dla „Krajowego 
związku przemysłowego". Wprawdzie zakład 
ten nie jest sam producentem, ale zastępuje 
komercyalnie bardzo wielką liczbę tak pry­
watnych, jak i spółkowyeh przedsiębiorstw 
przemysłowych, nieraz tak jeszcze małych, 
że bez opieki Związku nie mogłyby zapewnić 
zbytu dla swej produkcyi.

Podany przegląd działalności krajowe­
go funduszu przemysłowego rzuci snop ja ­
śniejszych promieni na nasze stosunki i stale 
do celu zdążającą pracę.

Rada Państwa.
Z Izby posłów.

(Dokończenie telefonicznego sprawozdania z  
posiedzenia Izby z  dnia 12 b. m.J.

Po Schópferze wzięli udział w dalszym 
ciągu rozpraw pp. P f a f f i n g e r  i F r e s s l ,  
poczem p. G ł ą b i ń s k i  oświadczył, że nie 
ma właściwie powodu, któryby przemawiał 
za cłem na żelazo surowe, gdyż pod ochro­
ną polityki cłowej w Austryi rozwinęła się 
tak silnie produkcya, iż nie tylko pokrywa 
zapotrzebowanie rodzime, lecz także zapewnia 
wywóz do innych krajów. Nadto austryackie 
Towarzystwa górnicze dają tak wielkie dy­
widendy, iż w razie zniżenia cła zupełnie 
nie należy obawiać się podkopania ich egzy- 
stencyi. Do tego przyłącza się zgubna dzia­
łalność kartelu żelaznego. Mówca, ze wzglę­
du na wyzyskującą i zgubną działalność kar­
telu żelaznego uważa za rzecz konieczną 
zniżenie ceł na żelazo. Ponieważ zaś to jest 
możliwe tylko w porozumieniu z rządem wę­
gierskim, dla tego nie może mówca głoso­
wać za wnioskiem posła Erba i stawia re- 
zolucyę, wzywającą Eząd, by rozpoczął roko­
wania z węgierskim rządem co do zniżenia 
ceł na żelazo.

Dalej oświadcza mówca w imieniu Koła 
polskiego, że zmiana taryfy cłowej nastąpić 
może tylko w porozumieniu z Węgrami, je­
żeli w ogóle taryfa cłowa i zawarte na jej 
podstawie traktaty handlowe mają. obowią­
zywać. Z tego powodu Koło polskie musi 
poprzestać na żądaniu, aby wysokie cła na 
żelazo, blachę, drut, żelazne maszyny ro ln i­
cze i przemysłowe w drodze traktatów han­
dlowych zostały stanowczo obniżone i aby 
w porozumieniu z Węgrami sama taryffl*|fiłn- 
wa została złagodzoną. Cła na ż&Kaó o ^ o -  
mnie ciężą na produkcyi austryackiej, w 
pierwszym rzędzie na rolnictwie i drobnym 
przemyśle krajów rolniczych, nie mających 
przemysłu żelaznego. Do krajów takich na­
leży w pierwszym rzędzie Galicya, która nie 
wiele ma korzyści z ceł rolniczych, gdyż z 
powodu znacznej ludności nie może wywozić 
zboża, a natomiat opłaca haracz innym kra­
jom austryackim w cłach od żelaza. Mówca 
energicznie zwraca się zwłaszcza przeciw 
cłom na surowiec i półfabrykaty żelazne, 
które nie potrzebują ochrony cłowej, jak 
świadczą wysokie dywidendy spółek akcyj­
nych, — a dają kartelowi żelaza silną broń

do wyzysku produkcyi i do zwycięskiej walki 
z fabrykami żelaza. Mówca uznaje wprawdzie, 
że w syjjłemie wolnej konkurencyi mają kar­
tele w pierwszym zakresie ekonomicze i spo­
łeczne uprawnienie, ale kartel austryacki z 
roku 1902 wciągnął do swego zakresu dzia­
łania także fabrykacyę konstrukcyj żelaznych 
i innych towarów i stara się zabić wszelką 
konkurencyę poza swoim obrębem. Przykła­
dów wyzysku monopolu przez kartel w osta­
tnim czasie dostarcza między innemi sprawa 
budowy mostu w Stanisławowie i dostawa 
rur wodociągowych w Zakopanem. Mówca 
domaga się ochrony przemysłu galicyjskiego 
przez Eząd i rozpoczęcia rokowań z Węgra- 
grami celem zniżenia ceł na żelazo. W końcu 
wnosi mówca imieniem Koła polskiego rezo­
lucję, domagającą się od Eządu zniżenia ceł 
na żelazo, blachę, stal i druty, w porozumie- 
z Węgrami, należy bowiem zapobiedz temu, 
aby kartel żelazny dalej jeszcze prowadził 
swą dotychczasową politykę wyzysku. (Okla­
ski).

Następnie zabrał głos szef sekcyi Rós -  
s l e r  i tłumaczył, że Eząd jest za utrzyma­
niem cła od surowego żelaza na dotychcza­
sowej stopie, ponieważ obniżenie jego spo­
wodowałoby gwałtowny napływ niemieckie­
go surowca, czego wynikiem byłoby podwyż­
szenie pozycji cłowej na fabrykaty żelazne. 
Przeto nie w interesie obcego przemysłu że­
laznego, lecz w interesie swojskich przede- 
wszystkiem drobnych producentów i w in­
teresie przemysłu potrzebującego do swoich 
wyrobów żelaza zostały ustanowione owe 
pozycje taryfy.

W głosowaniu przyjęto bez zmiany dział 
I \ r., a między rezolucjami przyjęto też re­
zolucję pos. G ł ą b i ń s k i  e g  o.

Po krótkiej dyskusji przyjęto grupę V. 
i YI. wraz z rezolueyą pos. E r b a ,  w któ­
rej wezwano Eząd, ażeby rozpatrzył sprawę, 
czy w clanym razie taryfa cłowa na wypa­
dek zerwania z Węgrami dałaby się spo­
żytkować jako samoistna taryfa austryacka.

Poczem Izba przeszła do dyskusyi nad 
ustawą cłowa.

Po referacie p. C h i a r i e g o  i prze­
mowie p. O k o c ą  wniósł generalny mówca 
E e s e l  skreślenie wszystkich pozycyj w u- 
stawie o taryfie cłowej, dotyczących wspól­
ności z Węgrami.

Wniosek odrzucono i ustawę przyjęto. 
Także w trzeciem czytaniu uchwalono usta- 
wTę i taryfę cłową i na tem obrady zostały 
przerwane.

Z Koła polskiego.

Kol- polskie odbyło wczoraj, po posie­
dzeniu Izby, posiedzenie, na którem, jako 
pierwszy punkt porządku dziennego omawia­
no u s t a w ę  o d o m o k r ą ż s t w i e.

P. C h a m i e c  wniósł, aby Koło w peł­
nej Izbie głosowało za poprawkami, wnie- 
sionemi przez Izbę panów, a przyjętemi 
przez komisyę przemysłową.

P. D a n i e l a k  wykazywał, jakie ta u- 
stawa niekorzyści przynieść może Szczawni­

cy, Krynicy i innym zdrojowiskom, któro 
koniecznie potrzebują domokrążców.

Kolo uchwaliło wniosek p. Chamca.
Dalej postanowiono głosować za po­

prawkami do u s t a w y  o p o d  w o d a c h ,  u- 
chwalonemi przez Izbę panów.

Do d e  pu  t a c y  i k w o t o w e j  wybrano 
pp.: D z i e d u s z y c k i e g o i A b r a h a m o w i -  
c z a.

P. K o z ł o w s k i przedłożył petycyę 
krakowskiego Towarzystwa rolniczego o sub- 
wencyę na r. 190(5. Na podstawie obszernie 
opracowanego materyału cyfrowego dowo­
dził mówca, że Towarzystwa rolnicze w Ga- 
licyi z wielką swą krzywdą otrzymały tylko 
11 prc. ogólnej cyfry subwencyj, udzielonych 
na cele rolnicze. Mówca prosi komisyę par­
lamentarną Koła o poczynienie stosownych 
w tej mierze kroków.

P. S t a r z y ń s k i  wyraził nadzieję, że 
w stosunkach tych nastąpi polepszenie. *

P. Minister dr. P i ę t a k  wyjaśnia, iż 
właściwie stosunek ton udzielonych Galicyi 
subwencyj na cele rolnicze inaczej się przed­
stawia, gdyż trzeba zliczyć razem subwen­
cje, udzielone także obu Towarzystwom go­
spodarskim i Wydziałowi krajowemu.

Przewodniczący hr. D z i e d u s z y c k i 
zaleca przekazanie tej sprawy komisyi par­
lamentarnej, co też uchwalono.

Uchwalono też na wniosek p. K o ­
z ł o w s k i e g o  poprzeć petycyę oddziału po- 
kuckiego galic. Tow. gospodarskiego co do 
targu remontami i przydzielić ją p Hen- 
zlowi.

P. G r e k  wnosi petycyę m. Jarosławia 
w sprawie postanowień władzy wojskowej 
co do linij fortyfikacyjnjlh rejonów i prosi, 
by Koło uprawniło referenta spraw wojsko­
wych p. Popowskiego do przedstawienia tej 
sprawy imieniem Koła polskiego w minister­
stwie wojny. Uchwalono.

P. S t a r z y ń s k i  podnosi, że w osta­
tnich czasach, w dwóch wypadkach Prezy- 
dyum Izby wzięło na porządek dzienny jako 
sprawy naglące, kwestye, niewiele Koło ob­
chodzące, ale może się stać, iż będą to 
sprawy, które Koło gorąco obchodziły i 
w obec których w skutek tego może ono 
stanąć bez żadnego przygotowania. Aby więc 
temu zapobiedz i aby się takie wprowadza­
nie na porządek dzienny spraw naglących 
nie powtarzało, mówca wnosi, by Prezydyum 
Koła poczyniło u Prezydyum Izby odpowie­
dnie zastrzeżenia.

Przewodniczący hr. ' i )  z i e d u s z y c k i 
sądzi, że i Kolo polskie znaleźć
w takiem położeniu, iż .będzie-- chciało prze­
prowadzić rzecz jakąś, jako sprwrę naglącą, 
nie można więc zakładać przeciw temu sta­
nowczej opozycyi.

P. D o b o s z y ń s k i  oświadcza się z 
tych samych powodów przeciw wnioskowi 
p. Starzyńskiego.

P. G ł ą b i ń s k i  zasadniczo godząc się 
na wniosek p. Starzyńskiego sądzi, że dziś 
jest on przedwczesny.

P. S t a r z y ń s k i  wyjaśnia, iż chodzi 
mu o te sprawy, o których nikt nie infor­
mował przedtem i nie zawiadamiał ani Koła 
polskiego, ani jego Prezydyum. Temu nale­
żałoby zapobiedz.

P. Władysław G n i e w o s z  sprzeciwia 
się wnioskowi p. Starzyńskiego, ale wnosi, 
aby sprawę tę przekazano komisyi parlamen­
tarnej Koła, jako życzenie.

W głosowaniu odrzucono wniosek p. 
Starzyńskiego, a przyjęto wniosek m. Wła­
dysława Gniewosza.

P. W o y t y g a, podnosząc sprawę u- 
cznia Godlewskiego z Krakowa i jego przy­
gody z rossyjską strażą graniczną, prosi pre­
zydyum Koła o poczynienie stosownych u 
Eządu kroków, celem ochrony ludności przed 
podobnein postępowaniem granicznej straży 
rossyjskiej.

Po obszernej dyskusyi postanowiło Koło 
zwrócić się w tej kwestyi do P. Namiestni­
ka hr, Potockiego z prośbą o interwencję.

Prezes Koła hr. D z i e d u s z y c k i  
zdaje następnie sprawę z interwencyi swej 
u P. Ministra spraw zagranicznych hr. Go- 
łuchowskiego w kwestyi wydalania robotni­
ków polskich z Prus.

P. G ł ą b  i ń s k i porusza sprawę dostaw 
krajowych i prosi komisyę parlamentarną o 
interwencyę na korzyść kraju.

P. K i j a k a  upoważniono do wniesie­
nia interpelacyi na postępowanie urzędu po­
datkowego w Białej, szczególnie przy odpi­
sywaniu podatków.

P. ks. W ł a z o w s k i  zapytuje, w ja ­
kiem stadyum znajdują się rokowania komi­
syi parlamentarnej Koła z Eządem w kwe­
styi budowy kanałów i wielu innych wa­
żnych spraw.

Wiceprezes Koła dr. D u l ę b a  oświad­
cza, _ iż Prezydyum Koła już w najbliższym 
czasie da Kołu w tych sprawach szczegóło­
we wyjaśnienia.

KORESPOMEKCYE

P ra g n ,  11 maja.
(Ku czci Jarosława Yrclilickiego').

(db) Tutejsze „Ognisko polskie", w u- 
znaniu zasług znanego tłómacza „Dziadów" 
Mickiewicza i wielkiego przyjaciela Polaków, 
Jarosława Yrchlickiego, urządziło wczoraj w 
ogrodzie zimowym „Narodnego Domu", uro­
czysty wieczór. Licznie zgromadzona publi­
czność składała się przeważnie z przedsta­
wicieli świata literackiego i artystycznego, 
prócz garstki tutejszej Polonii, któro' stawiła 
się w pełnym komplecie. Jako goście z Pol­
ski przybyli na tę uroczystość redaktorowie 
K urycra Warszawskiego, Dzicntyfra Poznań­
skiego, A owej Reformy i K uryera Lwowskie­
go, znakomita poetka Marya Konopnicka, Ka­
zimierz Gliński, Prokesz, Konopiński, dr. 
Gargas, oraz delegaci „Czytelni polskiej" w 
Taborze i Przybramie.

Gdy Yrchlicki wszedł do sali, odezwała 
się burza oklasków, poczem powitano go 
imieniem zarządu „Ogniska" a przewodni­
czący dr. Prusik wypowiedział dłuższą prze­
mowę, częścią po czesku i polsku, podnosząc 
zasługi wielkiego poety, zwłaszcza na polu 
zbliżenia obu bratnich narodów; poczem wrę-

54)

Z LITERATURY ZAGRANICZNEJ,
BEZ  M I Ł O S I E R D Z I A .

(Z francuskiego).

VIII.
(Ciąg dalszy).

Marya, w dodatku, dawniej jeszcze, w 
Basse-Terre, objawiała wcale nie dwuzna­
czne swoje przywiązanie do Armanda. 
Pani de Mesneville pamiętała dokładnie 
swoje słowa, które wtedy wyrzekła: „Ona 
szaleje za panem", do tego Armanda, tak 
podejrzliwego i niewierzącego dzisiaj. Co 
prawda, podejrzliwość ta istniała już wtedy, 
gdyż odpowiedział z niedowierzaniem. Ale 
wtedy był w swojej roli; nieprzyjemnie jest 
pozować na tryumfatora, gdy chodzi o małą 
dziewczynę z napół zrujnowanem zdrowiem 
i okrzyczaną •— bardzo niesłusznie, ale ogól­
nie — za nadzwyczajnie skłonną do wybry­
ków. Obecnie, usunął od niej niebezpieczeń­
stwo, żyli z sobą od półtora roku, znali się 
jak można najlepiej i, według wszelkiego 
prawdopodobieństwa, przywiązanie Maryi mu­
siało wzmódz się silnie. Jakie miał powody 
Armand, aby przeczyć temu uczuciu,— lub je 
tamować ?

— Muszę panu wyznać, że im więcej 
myślę, tem mniej rozumiem — rzekła.

Nie było to u niej nic nowego. A r­
mand rozłożył ramiona z wyrazem rezy- 
gnacyi:

— Niema tu żadnej zagadki.
— A przecież, gdyby ona pana ko­

chała?
— A jeżeli nie kocha?
— E ! kto by cię nie kochał, mój 

drogi!
Wykrzyknik ten wyrwał się mimo woli, 

na widok pięknej twarzy i szlachetnej po­
staci Armanda. Być może, iż dawniej byłby 
w to uwierzył; prawdziwa namiętność czyni­
ła go jednak teraz skromniejszym.

— Czy można nakazać miłość?
■—■ Często, często.
— To właśnie byłoby wstrętnem dla

mnie.
— Marya panu zawdzięcza, że jeszcze 

jest na tym świecie.
— Czy za tem idzie, że ma mi także 

zawdzięczać swoje nieszczęście? że ma po­
zostać w nieświadomości, co znaczy życie 
piękne i dobre? że sercu jej przemówić nie 
wolno ?

— Zdaje mi się, że twoje poświęcenie...
— Zasługuje na zapłatę? A więc, spe­

kulacja ! Piękne za nadobne, nieprawdaż ? 
Ona, która prawie nic nie otrzymała, miała 
by oddać wszystko, młodość, nadzieje, uro­
dę, wszystko, za kilka miesięcy starali, w 
czasie których byłem szczęśliwy, jak król! 
Droga pani, to niemożebne, przecież pani to 
uzna; było by to po prostu potwornem, gdyż 
mówiłem pani, ona jest gotowa uczynić tę 
ofiarę, spełniła by ją  z radością, ale za ce­
nę jakich cierpień na później! Nie, odma­
wiam, odmawiam!

— A ja odmawiam pomocy w uskute­
cznieniu zamiaru, którego celu nie widzę, 
który wprost sprzeciwia się zdrowemu roz­
sądkowi. Dziś wieczorem zaraz wracam do 
Bretanii.

— Nie zrobi pani tego.
— Owszem, zrobię.

Wyczerpanie odbiło się w rysach Ar­
manda, jak gdyby miał przed sobą zadanie 
przechodzące jego siły. Zrobił kilka kroków 
wzdłuż salonu, potrącając meble, mówiąc 
sam do siebie, skupiony w bolesnem rozmy­
ślaniu. I nagle, zatrzymał się przed panią de 
Mesneville, a usta mu drżały, gdy głosem 
głuchym, b łagał:

— Och! pani zostanie!
Pojmowała wybornie, że mieszanie się

obcej osoby pomiędzy dwie istoty, teraz mniej 
niż kiedykolwiek była potrzebną.

— Nie — odrzekła stanowczo.
Wtedy on, który przyznał się już do

swojej miłości, przestał ukrywać to wszyst­
ko, co go dręczyło. Dla siebie samego wię­
cej niż dla Maryi odwoływał się do pomo­
cy szlachetnego serca pani de Mesneville. 
Honor mu narzucał ciężki obowiązek do speł­
nienia: uszanować niewinność swojej żony; 
przysiągł, że zawsze będzie mu córką; była 
nią dotychczas, ale czuł, że słabnie. Marya 
przyprowadzała go do utraty zmysłów swo­
im wdziękiem i poufałością; samo zetknięcie 
się z nią pożar w jego żyłach wzniecało; w 
niewinności swoich pieszczot i pocałunków, 
w zarzucaniu mu ramion wokoło szyi, jak 
córka ojcu, nie mogła się domyślać, jaką 
burzę w nim wznieca. Była to najstroższa z 
jego tortur, a jak niebezpieczna! Gdyż lada 
chwila mogło się zdarzyć, iż ojciec zostanie 
usunięty a mąż zajmie jego miejsce.

Nie był doskonałością, był z ciała i 
krwi, chociaż o tyle od niej starszy, ale je ­
szcze za młody, aby mógł zapanować nad 
sobą. Dopóki choroba brała górę, zajęty 
zwalczaniem jej, nie potrzebował walczyć z 
sobą samym. W  tym pojedynku nieustan­
nym, jego „ja" usuwało się na drugi plan; 
a przynajmniej, jeżeli owładał go często u- 
rok tej wdzięcznej istoty, jeżeli skarby na­
tury, odkrywane codziennie, budziły w nim

zachwyt, to pieczołowitość lekarza brała gó­
rę nad porywami mężczyzny.

Po usunięciu niebezpieczeństwa, gdy 
zdrowie zwolna wracać zaczynało, stosunek 
ich wzajemny pozostał poufały, pełen przy­
jaźni, ścieśniany ciągłemi staraniami, udzie- 
lanemi z jednej strony, a przyjmowanemi z 
drugiej. Naiwna Marya nie czyniła żadnej 
różnicy pomiędzy mało ponętną, schorowaną 
istotą pierwszych miesięcy a tą drugą, uśmie­
chniętą, piękną i zdrową, pomiędzy czuwa­
jącym nad nią w bezsennych, gorączkowych 
nocach lekarzem, a towarzyszem zdrowego ży­
cia, w którem kazała mu kroczyć wśródgorących 
płomieni. I to nawet świadczyło o spokoju 
jej serca, ale jego serce spokój swój na za­
wsze straciło.

Ze swojej strony, Armand nie myślał 
wcale się uskarżać. Tryb życia, który wiódł 
dawniej, scepcytyzm, zaprzeczający tylu rżę-’ 
czom — a między innemi i miłości — za­
sługiwał bezwątpienia na małą nauczkę! 
wypadki podjęły się mu jej udzielić, przyj­
mował to z poddaniem, prawie z wdzięczno­
ścią. Ale czego znieść nie mógł, to myśli, 
że przyjdzie mu w końcu złamać postano­
wienie i stracić dla siebie samego szacunek.

Nie był już pewny siebie.
Pragnął ratować się, nic więcej; po­

nieważ małżeństwo było jedyną deską ra­
tunku, zrezygnował się, wymagając jednakże, 
w prawdopodobnej ewentualności śmierci, 
aby nic nie mogło utwierdzić kogokolwiek 
w mniemaniu, że działał interesownie. Śmierć, 
dzięki Bogu, nie przyszła, ale Marya znaj' 
dowała się odtąd, zdaniem jego, w niewoli, 
postanowił ją więc wyswobodzić.

(Ciąg dalszy nastąpi),
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czono mu dyplom honorowego członka Tow. 
„Ognisko", prześlicznie wykonany przez ar- 
tystę-malarza Alesa. W odpowiedzi dzięko­
wał J. Yrehlicki w gorących słowach za tak 
serdeczną owacyę, podnosząc ze skromnością, 
że zasługi jego są stosunkowo zbyt drobne 
do odznaczenia, które go spotkało.

Po przemowie pp. dr. Gargasa ze Lwo­
wa i Grabowskiego, słuchacza tutejszego Uni­
wersytetu, wywiązała się serdeczna poga­
wędka, przeplatana wspaniałemi produkcja­
mi artysty-śpiewaka p Floryańskiego, wiuli- 
nistki Heritesównej, panny Makowskiej oraz 
pp. Yavry, członka „Naroduego Divadla" i 
Łasinskiego, którzy deklamowali utwory po­
etyckie Yrchlickiego. Późną nocą opuścili 
zabrani salę, unosząc miłe wspomnienie kilku 
chwil tak pięknie przepędzonych.

Z pod berła rossyjskieye.

(Deputacya warszawska. — Aresztowania w Czę­
stochowie. — Milicje wiejskie. — Goniec rzą ­
dowy o rozruchach -w Żytomierzu. — Zaburzenia 

w Melitopolu).
O deputaeyi obywateli warszawskich 

u generała Maksymowicza w sprawie osta­
tnich zaburzeń pisze korespondent Czasu: 
Deputacya nie osiągnęła celu. Jak z góry 
przewidzieć było można, generał Maksymo­
wicz nie zgodził się na śledztwo przy udziale 
przedstawicieli społeczeństwa. Satn fakt je ­
dnak wysłania deputaeyi i przedstawienia 
memoryalu, piętnującego tak energicznie po­
stawę wojska i policji, dowodzi, że w sto­
sunkach tutejszych zaszły w ostatnich cza­
sach znaczne zmiany na lepsze. Nie ulega 
kwestyi, że przed rokiem jeszcze nietylko 
nie przyjętoby w zamku takiej deputaeyi, 
lecz członków jej zamkniętoby w cytadeli. 
Pośrednio generał-gubefnator przychylił się 
zresztą do żądania deputaeyi, oświadczył bo­
wiem gotowość wysłuchania zeznań naocznych 
świadków pastwienia się żołnierzy.

*
Z Częstochowy donoszą do tego same­

go pisma pod d. 11 b m.: Całe miasto zno­
wu zaniepokojone możliwością nowych tra­
gicznych wypadków. Policya, nie wyciągną­
wszy żadnych wniosków ze smutnych zajść 
w hucie Raków, otoczyła w nocy fabrykę 
„La Ozenstochovienne“ i po dokonanych re- 
wizyaeh, aresztowała trzech robotników, 
przywódców^agitacji socjalistycznej, t. zw’ 
delegatów. Wywołało to wzburzenie miedzy 
r o b o tn ik a m i .  Dyrektor fabryki, Marschali, 
pertraktuje podobno z żandanneryą, ale mała 
nadzieja, by perswazye odniosły skutek.

go e policya w ostatnich dniach, 
kierowana pizez nowego policmajstra, pro­
wadzi w nieznanych dotąd rozmiarach po- 
śeig zą podejrzanymi, we dnie i w nocy 
przeszukując mieszkania i kieszenie mieszkań­
ców. żia lada proklamaeyę, znaleziona u „po­
dejrzanego , aresztują. Kto zaś nie ma u nas 
proklamacji, cncąc czy nie chcąc? Od kilku 
miesięcy rozdają je tysiącami po ulicach, 
donoszą do domów, rozsypują p0 kościo-

ECHA 2 BELGII.
(Dokończenie).

Obecna wystawa w Liege, zawdzięcza 
w znacznej części istnienie współzawodnictwu 
dwu ras. Pierwszym argumentem, jakim dwaj 
jej inicjatorowie pp. Pholien i Dumoulm 
zdobyli sobie sojuszników, gdy w r. 1897 
podnieśli myśl wszechświatowej wystawy w 
Liege, było zdanie: Flamandzi urządzają wy­
stawy w Antwerpii i w Brukselli, czemu my 
mieszkańcy Liege, nie mamy też mieć cze­
goś podobnego u siebie? Powstał entuzjazm 
na myśl tryumfu watlońskiego, subskrypcja 
zaraz w pierwszym miesiącu przyniosła 200 
tysięcy franków — a choć później zapał 
nieco ostygł, myśli nie porzucono. Pierwo­
tnie datę wystawy oznaczono na r. 1903, 
postanowiono jednak potein rok 1905, jako 
75 rocznicę niezależności Belgii... Publiczno­
ści dozwolono już wstępu z okazyi świąt 
wielkanocnych. Oficyalne otwarcie nastąpiło 
27 kwietnia przez ks. Alberta, następcę tro­
nu i jego żonę. Daleko jednak jeszcze do 
wykończenia wystawy, i bodaj, czy za mie­
siąc wszystko będzie w porządku.

Taki to już los tych jarmarków świata, 
że zwykle bywają gotowe właśnie w wilię 
zamknięcia. Liege zostaje wierne tradycyi, 
na daleko większą skalę niż Paryż, Bruksel- 
la, Chicago i St. Louis. Jestto zresztą mia­
sto, co do położenia najpiękniejsze w Belgii. 
Otoczone wieńcem wzgórz, które rozstępują 
się tylko, aby dać upływ Mozie i Ourthe, 
tuli się do stoków zieleniejących wiosenną 
roślinnością. Plac wystawy wybrano w miej-
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łach, restauracjach, cukierniach. Policya ma 
kogo aresztować, ale cierpią ludzie niewin­
ni, pracujący, spokoju do tej pracy potrze­
bujący.

Rossyjski minister spraw wewnętrznych 
rozesłał okólnik do kilku gubernatorów, mie­
dzy innymi do k i j o w s k i e g o ,  na którego 
mocy gubernatorom tym nadane zostaje pra­
wo wydawania pozwoleń na formowanie przez 
obywateli ziemskich oddziałów milicji dla 
ochrony majątków od pogromów podczas za­
burzeń agrarnych. Rozporządzenie to wyda­
no dlatego, że w ostatnich czasach do mini­
sterstwa spraw wewnętrznych obywatele ziem­
scy przysyłali wiele podaii o pozwolenie na 
utrzymywanie milicyi. Co do zaopatrzenia 
milicyi w broń palną, decyzyę pozostawiono 
miejscowym władzom wojskowym.

*

Goniec Rządowy pisze: Fakt, iż liczba 
ofiar rozruchów w Ż y t o m i e r z u  stosunko­
wo jest nieznaczną, należy przypisać ener­
gicznym zarządzeniom, jakich chwycił się 
rząd celem zapobieżenia i stłumienia niepo­
kojów. Już dnia 21 kwietnia żydzi w Żyto­
mierzu zajęli wyzywające stanowisko, tak 
n. p. posługiwali się portretem cara, jako 
tarczą do strzelania. Ministerstwo spraw we­
wnętrznych — pisze dalej oficjalny organ — 
posiada szereg sprawozdań o czynnych znie­
wagach, jakich dopuścili się żydzi na chrzę­
ści anach. Dnia 25 kwietnia rozdawano w 
Żytomierzu odezwę wołyńskiego komitetu 
socjalno - rewolucyjnego stronnictwa, zapo­
wiadającą awantury żydowskie. Odpowie­
dzialność za dopuszczenie do rozpowszechnie­
nia tych odezw spada na miejscową administra­
cję, odezwy te bowiem służyły do podjudze­
nia jednej części ludności przeciw drugiej. Tak 
wyzywające zachowanie ąie żydów, uległych 
rewolucyjnej propagandzie, nietylko parali­
żowało zarządzenia władz administracyjnych, 
lecz nadto wprost wywoływało zatargi. Aby 
rozruchy uniemożliwić, poleciło ministerstwo 
spraw wewnętrznych gubernatorom wydać 
energiczne zarządzenia oraz wytłómaczyó do­
brze usposobionej, części żydów, by ona w 
interesie ogółu żydów' ostrzegła zawikłanych 
w walkę polityczną współwyznawców przed 
prowokujące rn, budzącem nienawiść stanowi­
skiem wobec ckrześcian.

Pisma niemieckie zdają szczegółowo 
sprawę z zaburzeń anlisemickich w gubernii 
tauryjskiej, a przedewszystkiem w mieście 
Melitopolu. Jeszcze w ubiegłym tygodniu, 
opiewa ta wersja, przybyły do Melitopolu 
osoby, o 'których wiedziano, że stoją na żoł­
dzie policji, a które rozpoczęły gwałtowną 
agitacyę przeciw żydom. W ciągu tygodnia 
porozrzucano po całej gubernii w dziesiątkach 
tysięcy egzemplarzy odezwy, wzywające chło­
pów do powstania przeciw żydom, wrogom 
cara.

Lo starć przyszło w Melitopolu w nie­
dzielę, a to z powodu wieści, że żydzi za­
mordowali chrześciańską dziewczynę. Tłum 
podniecony tą wieścią, rzucił się na dzielni­
cę żydowską, począł demolować domy, ra­

seu, gdzie spływają się w kształcie wielkiego 
. , z?; Wraz z odnogą zwaną Dćrivation
i skanalizowana Ourthe, tworząc skrzyżowa-
j1™ ! raimonami dwa wielkie przylądki. Przy­
lądek północny miedzy Moza a Derivation zaj­
muje ogród zoolo giczny. Przylądek południo­
wy między Mozą" a Ourthe, zamieniony zo­
stał na „Vieux-Liege“.

■f ° drugiej stronie Ourthe, na prawym 
bizegu, mieści się główny kontyngens bu­
dynków wystawy — pawilony i fasada. Na
lewym ugrupowano atrakcje, między któ-
rsmij wielki amfiteatr, gdzie przedstawiony 
będzie dramat legendowy „Im sanglier des 
Ardennes'1. Piąta dzielnica zajmuje miejsce 
na wyżynie Cointe. Nie brak więc urozmai­
cenia gruntu, które pozwala uniknąć mono­
tonnego ustawiania budynków wystawowych 
w prostej linii jak budy jarmarczne i szko­
da tylko, że zalet miejscowości nie wyzyska­
no dostatecznie. Przedewszystkiem obfitość
wody, Przecinającej plac wystawy w różnych 
kierunkach, ujętej we wzgórza i grupy drzew, 
dawała się zużytkować znakomicie jako czyn­
nik estetyczny. Należało z obu rzek uczy­
nić punkt środkowy, koło którego skupiały-
by się pałace, pawilony i kioski. Wyobra­
źnia wprost domaga się tego, szuka na obu 
brzegach teraz architektonicznych, egzoty 
cznych i narodowych pałaców,! odbijających 
swe eleganckie fasady w spokojnych falach, 
a nic z tego nie znajduje. Zamiast wykorzy­
stać imponujące łożyska dla podniesienia e- 
stetycznego wrażenia całości — ignorowano 
je zupełnie. Pawilony stoją daleko od brze­
gów —' zakończenia przylądków puste.... 
Szkoda!

I architektoniczna strona podlegać mo­
że krytyce. Z bram — jedna od strony o- 
grodu zoologicznego, druga od dzielnicy Frag- 
nee, wprawdzie jeszcze nie zupełnie wykoń­
czona, robią na ogół wrażenie średnie, ni

: maja UH)5.

bować sklepy i bić żydów. Żydzi bronili się; 
z obu stron padły strzały, l^olicya i wojsko 
zachowywały się biernie. Rabowano wszyst­
ko, a czego nie zdołano zrabować, palono. 
Wieść o tych rabunkach rozeszła się po o- 
kolicy i poruszyła całą gubernię. Wszędzie 
poczęły się zbierać tłumy, które atoli napa­
dały już nie na żydów, jeno na dwory i 
paliły je. Wówczas wkroczyło ostatecznie 
wojsko i zaprowadziło porządek.

Według rzekomo autentycznego spra­
wozdania podczas zaburzeń tych miało zgi­
nąć 60 żydów, a 160 jest ciężko ranionych. 
Żydzi wysłali do Petersburga telegram ze 
skargą na gubernatora, pomawiając go o 
współudział w rozruchach. Z Petersburga 
wysłano do Melitopola specyalną komisyę 
śledczą.

W O J N A
r o s s y j s k o  - j a p o ń s k a .

Na lądzie.
Z Mandżuryi donoszą, że przygotowuje 

się w i e l k a  b i t w a  w okolicy Kirynu.
Na razie jednak zdarzenia wojenne o- 

bracają się w kole drobnych, małoznaczących 
utarczek.

Generał L e n i e w i c z telegrafuj e o 
walkach trzech oddziałów rossyjskich w 
dniach 5, 6 i 7 bm. z Japończykami koło 
Szimatse, Ufanger i wąwozu Jawangulin. — 
Dnia 7 b. m. wykonał n i e p r z y j a c i e l  
stanowczy atak na prawe skrzydło rossyj- 
skie, z o s t a ł  jednak odparty.

Z Tokio telegrafują: Dnia 9  bm. nad 
ranem, Rossyanie w sile 2 pułków7 piechoty, 
5 sotni kozaków i jednej bateryi zaatakowali 
Japończyków koło Jengczeng. O godzinie 2 
po południu nieprzyjaciel pod osłoną ognia 
działowego przeszedł do ataku i zbliżył się 
do pozycyj japońskich na odległość 100 me­
trów. W tej chwili wojska nasze przeszły 
do akcyi zaczepnej, „a n i e p r z y j a c i e l  
m u s i a ł  c o f n ą ć  s i ę ,  pozostawiając na 
placu 60 zabitych i 160 rannych. Pomiędzy 
zabitymi było wielu w strojach chińskich. 
Po naszej stronie padł 1 zabity i 50 ran­
nych.

Zatarg japońsko-francuski.
Z Paryża telegrafują: Minister spraw 

zagranicznych D e l e a s s e  przyjął wczoraj 
pc południu japońskiego posła Mo t o n o .  
Konferencja trwała pół godziny; co było 
przedmiotem rozmowy, nie wiadomo.

W T o k i o  ostatnie zapewnienia fran­
cuskie uspokoiły nieco rozdrażnienie. Dzien­
niki jednak domagają się od rządu, ażeby 
wezwał F ranc ję  do wyjaśnienia jej za­
chowania w7 czasie pomiędzy 3 a 9 b. m.

Okupacya Mandżuryi.
W sprawie planów japońskich co do 

przyszłego stosunku Mandżuryi otrzymał Czas 
od p. T. Isbibashi, redaktora dziennika Asa-

to oryginalne, ni narodowe, ni lokalne; ja­
kiś styl moderne — przeciążony pilastrami 
i filarami. Główna fasada też nic nie mówi, 
tern hardziej, że nie wiedzieć dla jakiej przy­
czyny, ustawiono przed nią jakiś kiosk z 
dwoma bocznymi pawilonami. Z biedą więc 
ogarnia się całość wielkiego portyku o li­
niach kubicznyeh, otwartego w podkowę, o- 
partą na pilastrach. Boki ozdobione grupami 
dzieci, które dźwigają olbrzymie globusy błę­
kitne, a szczyt uwieńczony balustradą i czte­
rema figurami, zdaje się — Sławy! — Ca­
łość portyku ciężka, strasznie kupiecka, przy­
pomina nieco wysoki piec od wapna lub ce­
mentu. Najlepiej przedstawia się fasada z 
boku, od strony mostu.Fragnće, a zyska nie­
wątpliwie, gdy w pogodue dnie uwydatni 
się efekt białawo-żółtych murów z błękitem 
sfer frontowych. Pałac festynów nie mniej 
banalny. Pałac sztuk pięknych wypadł lepiej. 
Budowano go starannie, bo ma zostać na 
stałe.

Bardzo piękne są „Pawilon starej sztu­
ki", który odtwarza sławny ratusz z Liege, 
zwany „la Violette“ z przedziwną dokładno­
ścią i smakiem, dalej „pawilon miasta Lie­
ge11 i „stary Liege", prawdziwy klejnocik 
rekonstrukcji archeologicznej. Skryty między 
dwoma wzgórzami, tworzy on uroczy kącik 
średniowieczny, wśród ruchliwego, krzykli­
wego, wystawowego jarmarku.

Właściwy materya! wystawy, w zna­
cznej części, spoczywa jeszcze w skrzyniach 
i pudłach i zaiste nie wiadomo, kiedy zdo­
łają to wszystko przynajmniej jako tako u- 
porządkować.

Zabawny epizod. — Z okazyi przyjazdu 
pary książęcej, p. Radoux, dyrektor konser- 
watoryum w Liege, skomponował kantatę, 
do której wykonania zmobilizowano około 
700 ludzi. W przeszłym tygodniu właśnie, 
gdy miano rozpocząć próbę, część chórzy-

hi Szimbun, wychodzącego w Osaka, obszer­
ny, a uwagi godny artykuł.

P. Isbibashi, opierając się na poglą­
dach najznakomitszego w Japonii znawcy 
prawa międzynarodowego dr. Ariga, powia­
da między hmemi: Stanowisko, jakie po woj­
nie musi zająć Japonia, nie może być inne, 
jak tylko pozostanie na pozycyaeh zajętych. 
Do tego potrzebne jest obsadzenie Mandżu- 
ryi załogami, lecz okupacya garnizonowa nie 
może być stanem trwałym. Jakoż dr. Ariga 
przemawia za „powierzoną administracyą" 
Mandżuryi, dzięki czemu Mandżurya z jednej 
strony pozostałaby w dalszym ciągu częścią 
terytoryum chińskiego, z drugiej zaś strony 
potrzebaby oddać tę prowincyę pod zwierzch­
nictwo Japonii, aby zapobiedz ponawianiu 
się zakusów zagarnięcia jej ze strony Ros- 
syi. Krótko mówiąc, żąda on, aby Chiny po­
wierzyły zarząd Mandżuryi władzom japoń­
skim.

Ale i w takim razie byłoby uregulo­
wanie zakresu i sposobu wykonywania zwierz­
chnictwa przez Japonię z ramienia Chin spra­
wą niezwykle zawikłaną. Pierwszą zaraz tru­
dność praktyczną, nastręczałoby skłonienie 
Chin do oddania zarządu Mandżuryi wła­
dzom japońskim. Ponieważ, zdaniem autora, 
układ mandżurski między Chinami a Rossy i 
nie uległ unieważnieniu za sprawą wybuchu 
wojny japońsko-rossyjskiej, Chiny prawdo­
podobnie wahałyby się przystać na żądanie 
Japonii. Wobec tego autor projektuje utrzy­
manie dalsze „okupacji garnizonowej" przez 
Japonię, póiri Rossya, znużona walką, nie 
odstąpi od swych praw i interesów w Man­
dżuryi, uzyskanych na podstawie traktatu. 
Japonia zatem — wedle jego zdania — 
winna władać faktycznie Mandżurya tak 
długo, aż będzie w możności ten stan fakty­
czny zmienić na stan prawny, i nie powinna 
nigdy zbytnio się spieszyć.

Luźne wiadomości.
Z I r k u c k a  telegrafują: Minister ko­

munikacji ks. C b i ł k  o w, udał sie z powro­
tem do Rossyi.

Strassburger Ztg  ogłasza tekst prze­
mowy, którą c e s a r z  W i l h e l m  wygłosił 
onegdaj do oficerów z okazyi parady woj­
skowej. Cesarz przypomniał między innemi 
wypadki z wojny rossyjsko-japońskiej i 
oświadczył, iż klęskę mukdeńską może sobie 
tern tylko wytłómaczyć, że armia rossyjska 
wskutek nieobyczajnośei i nadużywania al­
koholu jest zupełnie zdemoralizowana.

K R  O H O .

Lwów , 13 maja.
—  Kalendarz.
N i e d z i e l a  (14 maja):
Bonifacego. — Dobiesława. — N. 2 po 

Woskr. Hł. 2.
Wschód słońca o godzinie 4 29 rano, za­

chód słońca o godzinie 7’25 po południu. 
P o n i e d z i a ł e k  (15 maja):

stów urządziła na estradzie niespodzianą ma­
nifestację i jeden z członków oświadczył, 
że zastrejknją, jeśli komitet nie udzieli wy­
konawcom kantaty bezpłatnego abonamentu 
na cały czas trwania wystawy. Jak się spra­
wa zakończyła, nie wiadomo, w każdym ra­
zie gorączka strejków staje się widać za­
raźliwą.

Hoteliści w Liege poczynili ogromne 
przygotowania na przyjęcie spodziewanych 
gości; zaręczają przytem, że nie myślą by­
najmniej wyzyskiwać przyjezdnych, wiedząc 
z doświadczenia, że jest to najlepszy sposób 
popsucia sobie interesów. Obawiają się zre­
sztą, aby publiczność nie uciekała na noc do 
Brukselli, korzystając z dogodnych komuni- 
kacyj.

I jeszcze jedno.... Azya znów daje nau­
czkę Europie. Tylko sekeye chińska i japoń­
ska były kompletnie gotow7e na dzień o- 
t warci a.

W lipcu, w czasie wielkich jubileuszo­
wych uroczystości narodowych, część pro­
gramu stanowić będzie wielki turniej, z ca­
łą ścisłością historyczną odtworzony, wedle 
starych kronik pod kierunkiem p. Cmelier, 
zdolnego archeologa.

Na pierwszą część składa się, wystą­
pienie w szrankach księcia Carolais, póź­
niejszego Karola Śmiałego, które miało miej­
sce dnia 20 lutego 1452 r. w obecności F i­
lipa Dobrego, ks. Burgimdzkiego i całego 
dworu ganiławskiego.

W drugiej, Jean de Merode, walczy 
przeciw Ludwikowi de Gruthuse z Bru- 
ges. ■— Widowisko to stanowić będzie nie­
wątpliwie jedną z głównych atrakeyi wy­
stawy.

Ludwika, Dobrzyuslca-Rybieka.



Zofii. — Strzeżysława. — Aftanazya.
Wschód słońca o godzinie 4'28 rano, za­

chód słońca o godzinie 7'27 po południu.
W wielkiej sali ratuszowej walne zgroma­

dzenie Towarz. szpitala dla ubogich dzieci pod 
nazwą św. Zofii we Lwowie o godzinie 6 wie­
czorem.

Pełne posiedzenie Izby handlowej i prze­
mysłowej o godzinie 6 wieczorem.

Doroczne walne zgromadzenie Stowarzy­
szenia współpracowników gospodnio-szynkarskich 
w kancelaryi Stowarzyszenia, plac Strzelecki 2, 
o godzinie 8 po południu.

— Przepowiednia pogody. Wiedeń­
ska stacya meteorologiczna zapowiada na dziś, 
sobotę: w Gałicyi wschodniej i na Bukowinie: 
Początkowo pogoda piękna, w nocy chłodno, w 
dzień łagodnie; w Gałicyi zachodniej: Pochmur­
no, od czasu do czasu słonecznie, średnio cie­
pło, później chłodno.

— Najj. Pan odwiedził wczoraj P. Pre­
zydenta Ministrów br. Gautscha w jego pomie­
szkaniu prywatnem. W westybulu domu oczeki­
wał Monarchę szef sekcyi prezydyum gabinetu 
Sieghardt i zaprowadził Go do apartamentu br. 
Gautscha; Najj. Pan zabawił tam trzy kwadranse 
wypytując się bardzo dokładnie o wszystkie fazy 
choroby br. Gautscha, a następnie złożył również 
wizytę jego małżonce. Podczas powrrotu do Burgu 
Cesarz przejeżdżał koło parlamentu, gdzie ze­
brała się znaczna liczba posłów i zgotowała 
Monarsze serdeczną owacyę.

— Najj. Pan przyjął dnia 11 b. m. 
prezydyum galeryi sztuk pięknych Król. Czech 
w osobach Jana hr. Harracha, dr. Baernreithe- 
ra, dr. Kramarza i radcy Dworu bar. Wiesera. 
Przyjawszy sprawozdanie z działalności kurato- 
ryi, Najj. Pan wyraził jej uznanie, zwłaszcza z 
powodu zgodnego w niej współdziałania obu 
zamieszkujących Czechy narodów. Najj. Pan 
wyraził życzenie, by ta harmonia objawiła sio 
także w innych wielkich, a jeszcze ważniejszych 
sprawach.

— Promocye. Promocya doktorska iu 
Śynier* Bronisława Biegeleisi-na, odbyła się dzi­
siaj w południe na Politechnice.

P. Kornel Thumin, rodem z Bohorodczan, 
otrzymał na Uniwersytecie lwowskim stopień 
doktora prawu

Na Wszechnicy Jagiellońskiej otrzymał 
wczoraj p. Mojżesz Jassem stopień doktora praw.

#  W ybory do Rady miejskiej-
Praca skrutacyjna jest już całkowicie ukończona- 
Jutro pojawi się urzędowe ogłoszenie wyniku 
dotychczasowych w7yborów z tem, że do ściślej­
szego wyboru przychodzą uastępujący kandydaci, 
dla wybrania na okres 6-letni jeszcze dziesięciu 
radnych, a mianowicie pp.: dr. Gerstman, Gor- 
gosch, Barszczewski, dr. Cara, Feldstoin, s >  
skownicki, Łukawski, dr. Ciesielski, dr. Dylew­
ski, Tomagzewski, Kozłowski, Ohly, Łuezkiowicz, 
Włodzimirski, Mikołajski, Schleieher, Czajkow- 
ski, Chiger, dr. Diamand i dr. Dwernicki.

Wybory ściślejsze odbędą się w dniu 81 
maja na podstawie kart legitymacyjnych, wyda­
nych do wyborów z dnia 28 lutego.

— 15 i 3 0 -dniowe bilety abona­
mentowe. Począw7szy od 1 maja do 30 wrze­
śnia każdego roku wrydawane są bilety abo­
namentowe I, TI i III klasy z 15 i 30-dniow7ą 
ważnością dla następujących grup i szlaków ko­
lejowych :

Grupa I (Salzkammergut): Amstetten-Linz- 
Salzburg-Bischofshofen; Bisehofshofen-Selzthal- 
Amstetten, Wels-Passau, Neumarkt-Kalłham-Sun- 
hach, Lamback - Gmunden, Altnang ■ Puchbeim- 
Scharding, SteiDdorf-Braunau, Stainach-Irdning- 
Attnang-Puchheim, Selzthal-St. Miehaol-Leoben, 
Hieflau-Eiseuerz-Yordernberg, KI. Eeifling-St. 
Yorleutin, Yócklabruck-Kammer und Salzburg- 
Ischl w7łączDie St. Lorenz-Mondsee i żegluga na 
jeziorze Wolfganga (Solnogrodzkie koleje lokalne).

Grupa 1 A (Salzkammergut): Attnang-Pueh- 
heim - Salzburg - Bischofshofen - Wórgl, Passau- 
Attnang - Puehheim - Stainach-Irduing - Bischofs- 
hofeu, Eied Simbach, Steindorf-Braunau, Vockla- 
brnck-Kammer, Salzburg-Ischl włącznie St. Lo- 
rcnz-Mondsee i żegluga na jeziorze Wolfganga 
(Salzkammergut-Localbahn) Zell am See-Kriramel 
i Schwarzach-St. Veit-Bad Gastein.

Grupa 2 (północne Czechy): Praga-Pilzno- 
Eger, Praga-Klostergrab-Moldau, Wiesa-Oberleu- 
tensdorf-Bodenbach, Pilzno-Duj, Beraun-Eakovi- 
ce-Petschau, Marienbad-Karlsbad-Johanngeorgen- 
stadt.

Grupa 3 (południowe Czechy): Praga-Pil- 
zno-Eurth i W. Pilzno-Eisenstein, Taus-Janowice, 
Kłattau-Horażdovitz, Earice-Tabor, Pinga-Budzie- 
jowice - Salnau, Budziejowice - Pilzno, Protivin- 
Zditz, Strakonitz-WTinterberg, Wodnau-Wallern- 
Winterberg.

Grupa 4 (wschodnia Galicya): Lwówr-Stryj- 
Ławoczne, Przemyśl-Chyrów-Stryj-Stanisławów- 
Kołomyja, Stanisławów-Halicz-Ostrów-Tarnopol, 
Stanisławów-Woronienka.

Grupa 5 (zachodnia Galicya): Kraków7- 
Sucha-Nowy Zagórz-Chyrów, Kraków-Wieliczka, 
Nowy Sącz-Muszyna-Krynica-Nowy Zagórz-Łup- 
ków, Stróże-Tarnów, Jasło-Bzeszów, Chahówka- 
Zakopane.

Bilety abonamentowe wydają :
Wiedeń, dworce: Cesarzowej Elżbiety, Ce­

sarza Franciszka Józefa, kolei Południowej, Pra­
ga, dworzec Cesarza Franciszka Józefa, Amstetten,

Linz, Weis, Passau, Simbach, Isckl, Aussee, 
Kammer, Salzburg, Bischofshofen, Zell am Sec, 
Innsbruck, Leoben, K. p. St. Michael, Grac k. p., 
biura miejskie c. k. austr. kolei państwowych 
w Wiedniu, Linzu, Salzburgu i Innsbrucku, 
biura podróżne: „Cook i Syn“ w Wiedniu,
Schenker i Sp. w Wiedniu, Pradze, Monachium, 
„Courier“ w Wiedniu, Sulc i Sp. w Pradze i 
uniwersalne biuro podróżne w Wiedniu.

Kasy osobowe w stacyach: Bilin, Boden- 
bach, Budziejowice, Eger, Eisensteinfurth i W., 
Jokanngeorgenstadt, Karlsbad C. B., Klattau, 
Marienbad, Moldau, Pilzno, Pisew. Praga c. k. 
kolei państwowych, Saaz, Smichów, Strabonitz, 
Tabor i Wiedeń dworzec kolei Cesarza Franci­
szka Józefa, biura miejskie c. k. austryackich 
kolei państwowych w Wiedniu, Lincu, Karlsba­
dzie, Marienbadzie i biura podróżne Schenker i 
Sp., Sulc i Sp. w Pradze.

Kasy osobowe w stacyach: Ohyrów, Dro­
hobycz, Gorlice, Jasło, Kołomyja. Krabów, Ła- 
woczne, Lwów, Łupków, Nowy Sącz, Nowy Za­
górz, Podgórze-Płaszów, Przemyśl, Ezeszów, Sta­
nisławów7, otryj, Sucha, Tarnopol, Tarnów, Wie­
deń dworzec kolei Północnej, Zakopane, biuro 
miejskie c. k. kolei państwowych w Wiedniu, 
biuro miastowe c. k. austr. kolei państwowych 
we Lwowie pasaż Hausmana, oraz miejsca wy­
dawcze biletów okrężnych c. k. uprz. kolei Pół­
nocnej w Wiedniu i Krakowie.

Ceny biletów abonamentowych: z ważno­
ścią na dni 15: I I I  klasa 22 IŁ, I I  klasa 38 K.,
I klasa 55 K.; z ważnością na dni 30: III klasa 
83 IŁ, II klasa 55 K., I klasa 82 K.

Bilety abonamentowe należy zamówić w 
powyż wymienionych stacyach dla odpowiednich 
grup najmniej na 2 godziny, we wszystkich zaś 
innych stacyach c. k. kolei państwowych naj­
mniej na 24 godzin przed wydaniem.

Bilety abonamentowe brzmią na imię i na­
zwisko właściciela i uprawniają do każdorazowej 
jazdy wszystkimi do przewożenia osób służącymi 
pociągami w odpowiednej klasie. Na liniach 
Solnogrodzkiej kolei lokalnej bilety I i II klasy 
uprawniają do jazdy w l  klasie. Na parowcach 
żeglugi na jeziorze Wolfganga bilety I i II kl. 
mają ważność na I kl., a bilety III klasy na
II klasę okrętową. W razie użycia pociągów 
luksusowych (ekspresowych), należy uiścić nor­
malną dopłatę. Podróżny winien bilet abonamen­
towy podpisać własnoręcznie przed rozpoczęciem 
podróży.

Bilety te mogą być użyte tylko przez te 
osoby, na których imię i nazwisko zostały wy­
stawione.

W razie nadużycia odbiera się bilety, a 
reklamacye tyczące się zwrotu należytości uwzglę­
dniane nie będą.

Posiadacz n iepraw nie używ anego b ile tu  
będzie uw ażany jako  osoba jad ąca  bez M iotu. 
N adużycia będą ścigane v  drodze kam o-są-lo- 
woj. Dzieciom  nie p rzysługu je  żadne zniżenie.

Bilety służące do dojazdu :
W zw iązku z k artam i abonam entow em i 

w ydaw ane będą w  w ykazie dla zestaw ialnych 
biletów , wyliczone b ile ty  zeszytowe c. k. au str. 
kolei państw ow ych na  lin ie  kolei Południow ej 
(iiu ie  austryack ie) i Północnej, w ed ług  życzenia 
podróżnych, bez w zględu na  d ługość lin ij ko le­
jow ych, jeżeli te  m ają  z wyż wym ienionom i 
lin iam i abonam entow em i bezpośredni związek.

B ilety te, które są  w osobnym  zeszycie 
zestaw ione, up raw n ia ją  w zw iązku z b ile tam i 
abonam entow ym i do jednorazow ego przejazdu 
p rzestrzen i b ile tam i w zeszycie objętych w prze­
ciągu  45 dni od dn ia  w ystaw ien ia . Dfzez to ze­
staw ien ie  jednakow oż nie p rzed łuża  się 15 a 
w zględnie 3 0 - dniowej ważności b ile tów  ab o n a­
m entowych.

Bilety służące do dojazdu można nabywać 
w biurach miejskich c. k. austr. kolei państwo­
wych w Wiedniu, Liuzu, Salzburgu i Inusbrucku 
i w biurze miastowein c. k. austr. kolei pań­
stwowych wc Lwowie pasaż Hausmana, w7 miej­
scach wydawczych: Wiedeń dworzec kolei Po­
łudniowej, Grac, Wiedeń dworzec kolei Półno­
cnej i Kraków, w biurach podróżnych: Cooka i 
Syna w Wiedniu, Schenker i Sp. w Wiedniu i 
Monachium, „G'ourier“ w Wiedniu i Sulc i Sp. 
w Pradze, lub też za pośrednictwem którejkol­
wiek staeyi c. k. kolei państwowych. W biurach 
miejskich w Wiedniu, Linzu i Salzburgu wyda­
wane będą w połączeniu z biletami abonamen­
towymi grupy I (Solnogród) bilety zeszytowe na 
przestrzeniach królewsko-bawarskich kolei Salz- 
burg-Prien i Prien-Kufstein; bilety te wydawane 
będą albo w związku z biletami na c. k. koleje 
państwowe i na kolej Południową, albo tylko 
nu bawarskie koleje i mają ważność dla jazdy 
tam i nazad.

Zarządy kolei Schafberg i Gaisberg dają 
właścicielom biletów abonamentowych grupy I 
(Solnogród) blisko 20 proc. opust od normal­
nych cen.

Abonament pakunkowy :
Eównocześnie z biletami abonamentowymi 

wydawane będą poświadczenia na abonament 
pakunkowy, służący do przewożenia pakunków 
do 30 klg. ważących: 6 koron za abonament z 
15-dniową ważnością i 9 koron za abonament 
z 30-dniową ważnością.

Poświadczenie takie uprawnia za okaza­
niem biletu abonamentowego do każdorazowego 
nadania pakunku podróżnego w wadze do 30 kg. 
na przestrzeniach biletem objętych i na czas 
jego ważności.

Wydawanie pakunków odbywać się będzie 
w takim razie za okazaniem poświadczenia abo­
namentu pakunkowego, wraz z dotyczącym bi­
letem i za oddaniem recepisu.'

Za przewożenie pakunków na przestrze­
niach biletem abonamentowym nie objętych, oraz 
za nadwyżkę wagi po nad 30 kg., należy uiścić 
normalną opłatę taryfową.

Na podstawie poświadczenia abonamentu 
pakunkowego, można pakunki nadawać wprost 
do staeyi na liniach abonamentowych leżących 
przez przestrzenie nieobjęte biletem abonamen­
towym, za uiszczaniem normalnej opłaty za prze­
wóz na tych liniach, na których bilety te nie 
mają ważności.

— Czterodniową wycieczkę do 
Wiednia urządza w pierwszych dniach czerw­
ca b. r. Stowarz. „Czytelni i Wzajemnej pomo­
cy funkeyonaryuszy kolei państw.11 (gmach byłe­
go dworca czerniowieckiego) we Lwowie. Bliż­
sze szczegóły podadzą afisze.

— W ystawa fotogramów artysty­
cznych. urządzona staraniem Towarzystwa fo­
tograficznego we Lwowie zostanie otwartą dnia 
14 b. m., w niedzielę, w sali Tow. sztuk pię­
knych — gmach Muzeum przemysłowego.

— W ystawa reprodukcyj foto- 
mechanicznych, W  Muzeum przemysłowem, 
potrwa już tylko do niedzieli, 14 b. m. włącznie.

W niedzielę o godzinie pół do 12 w po­
łudnie odbędzie się w sali wystawowej wykład 
p. L. Kochlera, artysty-malarza, o rozmaitych 
procederach reprodukcyj opartych na fotografii 
z demonstracjami na podstawie wystawionych 
robót. Wstęp na wystawę i wykład 20 hal.

— Sztuka fotograficzna, stojąca wc 
Francji na tak wyjątkowo wysokim poziomie, 
nie uznawała dotychczas zagranicznego współ­
zawodnictwa, jedynie tylko w bardzo rzadkich 
wypadkach odznaczając okazy przez obcych fo­
tografów zawodowych lub amatorów nadesłane. 
Zaszczytne takie odznaczenie spotkało teraz na 
X. wystawie fotograficznej w Paryżu dr. Hen­
ryka Mikolascha za pejzaż i studymn głowy. 
Pierwszy to Polak, który nad Sekwaną zdobył 
jedyną nagrodę, udzielaną za prawdziwe dzieła 
sztuki na polu fotografii.

— Oferty na dostawę węgla mine­
ralnego dla parowozów, tudzież koksa, węgla 
kowalskiego i węgla do opału pomieszkań, roz­
pisuje dyrekeya kolei państwowych we Lwowie. 
Bliższe szczegóły podaje dzisiejszy dział in.se- 
ratów Gazety Lwowskiej.

A  Rabunek. Franciszka Kusiowa, wła­
ścicielka realności pod 1. 202 w7 Kleparowie, 
padła dziś w godzinach przedpołudniowych ofia­
rą rabunku, którego dokonał jej własny syn, 
Michał Miły synalek wiedząc o S?m, źe matka 
nosi przy soWo w woreczku na piersiach ukry­
tym 450 IŁ, utizymanyeh ze- sj .•.•zod-ij r̂e&liio- 
śei, wpadł dziś niespodzianie do mieszkania 
matki w towarzystwie jakiegoś draba i rzuciwszy 
się na nią tak szybko, że obecni nie mogli mu 
przeszkodzić, zakneblował jej usta chustką i wy­
darł pieniądze. Następnie obaj sprawcy zbiegli 
w niewiadomym kierunku.

t  Ks. Aleksander Sułkowski, osta ­
tn i syn ks. A ntoniego, dziedzic o rd y n ac ji ry- 
dzyńskiej, u m a rł w czoraj bezdzietnie w San 
Berno. N iedaw no — ja k  wiadom o — rodziny 
hr. Po tockich  i lir. W odzickich prow adziły  p ro ­
ces z rządem  p rusk im , roszczącym  sobie p raw a 
do ordynacyi z pow odu bezdzietności ks. A le­
k sand ra  Sułkow skiego. P roces w ypad ł n iep o ­
m yślnie d la  obu w spom nianych wyżej rodzin 
polskich.

J a k  nam  z K rakow a z dobrego źród ła  do­
noszą, JE . A ntoni h r. W odzicki wytoczy obecnie 
nowy proces rządow i p rusk iem u. O rdynaeya liczy 
42.000 m orgów  i p rzedstaw ia  w artość k ilkuna­
stu  m ilionów.

— Prof. Franciszek Pless zmarł 
dnia 11 b. m. w Grazu w 86 r. ż. Bodem 
Ozech, oddał się studyom przyrodniczym i zo­
stał w r. 1846 asystentem w graokiem Jolian- 
neum. W r. 1851 powierzono mu katedrę che­
mii w Uniwersytecie lwowskim. Tutaj spotkało 
go to nieszczęście, że eksperymentując, utracił 
wzrok skutkiem wybuchu amoniaku. Mimo to 
nie zaniechał dalszej pracy na polu przyrodo­
znawstwa. W v. 1855 nieszczęśliwą ofiarę nauki 
odwiedził Najj. Pan i w drodze łaski przyznał 
Plessowi, pomimo krótkiego czasu służby pełną 
emeryturę. W r. 1859 udało się. dzięki radzie 
Plessa za pomocą ulepszeń w kanalizacji stłu­
mić we Lwowie trzy ogniska epidemii chole­
rycznej.

W r. 1862 opuścił Pless nasze miasto, 
przenosząc się. do Grazu, gdzie w dalszym cią­
gu aż do ostatniego tchnienia oddawał się stu­
dyom przyrodniczym.

— Zmarli w ostatnich dniach we Lwo­
wie,, Zygmunt Kolbuszowski, asystent pocztowy 
w Śniatynie, lat 26, — Bronisława z Tylkow- 
skich Szpineter, w 42 roku życia; — Ignacy 
Demian, lat 27; — Walery a Pichler, lat 24.

W  K rakow ie, M ichał P a łkan iow sk i, eme­
ry t, przeżyw szy la t 85.

W Warszawie, Jadwiga z Kulwieciów Kor- 
zonowa, przeżywszy lat 67, żona znakomitego 
historyka, Tadeusza. Zgon otaczanej powszechną 
czcią i szacunkiem ś. p. Korzonowej, wywołał 
żywe współczucie dla straty, jaką poniosła po­
została rodzina.

— Z krakowskiego T ow arzystw a w za­
jem nych  ubezpieczeń. K o m isja  rew izyjna z łona 
walnego zgrom adzenia delegatów , oraz k o m isje  
rachunkow e rady  nadzorczej Tow. wzaj. ubez­
pieczeń ukończyły swoje prace. W czoraj, pod 
przew odnictw em  prezesa T ow arzystw a p. Józefa 
M ęcińskiego, rozpoczęła się sesya w iosenna p e ł­
nej E ady  nadzorczej.

— N ieszczęśliwy wypadek. W la-
boratorynm  cheim cznein U niw ersy tetu  w  Czer- 
niow cach, farm aceuta  B ruckner, robiąc dośw iad­
czenia z kw asem  chrom owym , u leg ł p rzykrem u 
w ypadkow i. M ianowicie pękło naczynie, w któ- 
rem  znajdow ał się kw as chromowy; kw as roz­
law szy się na  w szystkie strony, poparzy ł B ruck­
nera  bardzo ciężko.

— Strejk na Węgrzech. Z E sseg  
donoszą, że s y tu a c ja  obecnie je s t korzystniejszą. 
Spodziew ają się, że w iększość robotników  po­
wróci do pracy. N atom iast w  okolicach m iasta  
s tre jk  się rozszerza.

W  m ieście m inęła  noc w czorajsza bez 
w ypadku. P rzedstaw ien ia  w  cyrku odbyw ają s ię 7 
tylko pod osłoną żandarm eryi. W  ciągu  nocy i 
wczoraj rano aresztow ano w iele osób. Z okolicy 
zażądano podobno pomocy w ojska, dlatego ode­
sz ła  tam  kom pania piechoty. O baw iają się, że 
w pobliskiej fabryce G utm anna, gdzie za trudn io ­
nych je s t 10 0 0  robotników , w ybuchnie strejk. 
D otąd panuje  jed n ak  spokój.

—  Osobliwy zwyczaj panuje  w śród 
rodaków  naszych na  obczyźnie. S k łada ją  oni 
sobie życzenia za pośrednictw em  gazet przy 
rozm aitych okazjach . — Obecnie znajdujem y 
w Wiarusie Kolskim, w ychodzącym  w Bo- 
hum , szereg pow inszow ać na  św iętego S ta­
n is ław a. Jedno  z n ich b rzm i: „Szanow nem u 
S tan isław ow i W aw rzyniakow i dn ia  8  m aja  sk ła ­
dam y ja k  najserdeczniejsze życzenia. D zisiaj w 
nocy o północy, p rzyszedł ktoś i zbudził nas. 
W  tem  zabłysnęło  i zaszum iało , aż nam  się też 
przypom niało, że to je s t znak z nieba, że ci 
Szan. S tan isław ie  pow inszow ać trzeba. W ięc w 
tw oje p rog i w stępujem y, zdrow ia, szczęścia ci 
życzymy, życia do sto la t d ługiego L b łogosła­
w ieństw a Bożego, ła sk i z n ieba i dużo olileba. 
Będziem y B oga prosić, ile starczy sił, abyś nam  
ja k  najd łużej żył. Abyś nie nie doznał żadnej 
trw ogi, abyś się dosta ł w  n ieba  p r o g i ; ażebyś 
o siad ł na  niebios tronie przy  tw oim  św iętym  
patronie. Życzymy, aby za przyczyną twojego 
pa trona  kochała  cię tw oja żona. Ozy to na zie­
mi, czy to w niebie, niech żyje i będzie tw oja 
żona koło ciebie. Tego ci życzymy tw oja córka 
i  zona, Walenty 'I y  , W awrzyn Kra. i trzy ­
kroć w ykrzyku jem y: n iech  żyje! aż się echo 
odbije w  ojczystych stronach  P olsk iU

— Z Warszawy. L a t 70 m ija (czyta­
my w Kiiryerzo* Warszawskim) od czasu bu­
dowy w ta E l i  w aS zaw akm h D o b u d o w y  z a b ra ­
no w ów czas znaczne zapasy m ateryałów  kam ien­
nych, zgrom adzonych na pow iślu  W arszaw y do 
budow y bulw aru . Obeeuie cy tadela s tra c iła  p ie r­
w otne swoje znaczenie strategiczne, i w tych 
dn iach  m a być om aw iana sp raw a dalszego jej 
is tn ien ia  jak o  w arow ni fortecznej. G łów ny za­
rząd inżynieryi wojskowej w P e te rsb u rg u  dele­
gow ał k o m is ję  techniczną, k tó ra  m ia ła  p rzy ­
być do W arszaw y w ub ieg łą  sobotę, przybędzie 
a to li w  przyszłym  tygodn iu  i na m iejscu orze- 
cze, czy cytadela ma pozostać nada l w te r a ­
źniejszych w arunkach , lub  też m a być zniesio­
na. D la W arszaw y je s t to sp raw a  bardzo w a­
żna, albow iem  is tn ien ie  cytadeli jako  fortecy 
tam uje rozwój m iasta  w stronie północnej. Za­
projektow ano forty  cytadeli znieść zupełnie i 
g ru n ta  po n ich  rozparcelow ać w części pod b u ­
dowę domów m ieszkalnych ; pew ien obszar od­
stąp ić  m iastu  na urządzenie parku , budynk i zaś 
g łów ne cytadeli pozostaw ić jako  koszary dia 
w ojska i na  pom ieszczenie rozm aitych b iu r w oj­
skow ych. Gdy k o m is ja  projekt rzeczony p rzy j­
mie, będzie nareszcie rozw iązana sp raw a k an a­
liz a c ji P rag i i budow y rzeźni centralnej, gdyż 
fort Ś liw icki będzie rów nież zniesiony, a tem  
sam em  i p ro test w ładzy  wojskowej p rzeciw  od­
stąp ien iu  tery to ryum  fortu  na  rzecz m iasta  sam  
przez się upadnie . .

—  Kasa pomocy naukow ej im ien ia  
Józefa  M ianow skiego w W arszaw ie, w yda ła  w ła ­
śnie obszerne 28 Spraw ozdanie z bardzo poży­
tecznej swejj działaiuości. W ro k u  ub ieg łym  s ta ł 
na  jej czele początkowo W ładysław  Ilo lew ińsk i: 
po jego u s tąp ien iu  z prezesury  — K onrad D obr- 
sk i. Członków założycieli liczy ła  87, honoro­
w ych 157, rzeczyw istych 1029. Gi ostatn i w nie­
śli do kasy  T ow arzystw a 5426 rsb .

O sym patyi, ja k ą  „K asa“ zdobyła sobie w 
społeczeństw ie polskiom , św iadczą przedew szyst- 
k iem  czynione na jej rzecz zapisy . Szereg ich 
w z ra s ta  sta le  ; w roku 1904 pozyskało T ow a­
rzystw o zapisy  i of i ary:  Ju liu sza  Sękow skiego, 
w łaściciela  w si G iedyrym owo, ty raspolsk iego  po­
w iatu , gu b e rn ii C hcrsońskiej, 26.000 rsb.; K a­
ro la  Sokołow skiego w Sym feropolu 10.000rsb .; 
W ito lda Zglenickiego, inżyn iera  górniczego — 
tereny naftow e w B aku ; od b. w ychow ańców  
b. Szkoły Głównej w W arszaw ie — 7000 rsb.; 
od W ik to ra  Św idy z g ubern ii M ińskiej — 200 
rsb .; z zap isu  ś. p. Józefa  M oczutkowskiego 
1 0 0 0  rsb .; z drobniejszych ofiar jednorazow ych 
500 rsb . ■

M ajątek „K asy“ w ynosił z dniem  31 g ru ­
dn ia  1904 r. rsb . 450.508 kopiejek 82. W y­
płacono w roku  ub ieg łym  z funduszu obroto­
wego: na  cele i b adan ia  naukow e (osób 34) rsb .
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8795; na wydawnictwa naukowe (osób 20) rsb. 
10.698 kopiejek 55 : z funduszów specjalnych 
rsb. 12.466 kopiejek 77. Kazein 32.010 rsb. 
32 kopiejek. Z funduszu obrotowego zapomóg 
bezzwrotnych wypłacono w sprawozdawczym o- 
kresie 51 osobom 13.956 rsb. 47 kopiejek; za­
pomóg warunkowo — zwrotnych 8 osobom — 
5587 rsb. 8 kopiejek. Sprawozdanie wymienia 
szczegółowo tytuły dzieł ze wszystkich zakresów 
wiedzy, wydanych z pomocą materyalną „Ka­
sy”. Gdybyśmy podobnej instytucyi nie. posia­
dali, wiele z nich, ze szkodą dla nauki pol­
skiej, nie ujrzałoby z pewnością maszyn dru­
karskich. Wszak u nas tak trudno znaleźć wy­
dawcę dla dzieł iachowych, nie mogących li­
czyć z góry na szerokie koła czytelników.

Kronika prowincyonalna.
§ N i e s z c z ę ś l i w y  wy p a d e k .  W Uściu 

biskupiem utonął w Dniestrze wieśniak Iwan 
Petryk, ratując 14-letniego Andrzeja Chomiaka, 
który wpadł do rzeki. Chomiak wypłynął sam 
na brzeg, a jego zbawca utonął.

§ S a mo b ó j s t w o .  W JBoryszkowcaeh 
(pow. Borszezów) odebrał sobie życie wystrzałem 
z karabina Michał Fedorowicz, strażnik skarbowy.

l la f f i  lim lo -a n ys lF cz !
Z  W i e d n i a  piszą nam : We czwartek, 

11 b. m. wieczorem, liczne a bardzo wyborowe 
grono członków tutejszej kolonii polskiej zebrało 
się, by wysłuchać utworów Kazimierza Tetma­
jera w interpretacji samego poety - autora. Zna­
czna cześć audytoryum znała go wprawdzie już 
dawniej, z kraju, — ale dla wielu] była to 
pierwsza sposobność poznania i usłyszenia poety, 
należącego do najpierwszych przedstawicieli no­
woczesnej, młodej literatury polskiej, — autora, 
którego utworami poetycznymi i powieściowymi 
zachwycają się dziś już nawet obcy. Dla wszyst­
kich zaś, i dla tych, którzy go już 'znali da­
wniej, i dla tych, którzy po raz pierwszy go 
dopiero ujrzeli, było źródłem niezwykłej przy­
jemności usłyszeć świetne, barwne, mieniące się 
wszystkimi kolorami tęczy, tryskające prawd/,i- 
wem uczuciem a głębokie myślą, Tetmajerowskie 
żywe słowo polskie. Witano poetę gorąco, hu­
cznymi oklaskami — i oklaskami dziękowano 
mu za każdy utwór z osobna. A. oto przesunęły 
sio przed duszami słuchaczów i „mdazne wro­
ta”, które Tomkowi z Zaskala zamknęły po­
wrót do Polski, — i „gazda halny“, który pa­
trząc na „gazdowstwo" swoje ciągle zdaje się. 
szeptać; „Hej, wiosna idzie — syćko, syćko 
będzie zielone" i „Turniej Janosikowy“ i dziwna 
historya „o dziwnym juhasie, którego zatańeo- 
wało“ — i długi szereg nowych i najnowszych 
wierszy lirycznych Tetmajera. W odczytaniu kilku 
utworów z cyklu „Wiosna" oraz historyi o „dzi­
wnym juhasie" wyręczył autora p. Koman Sta­
nisław Lewandowski.

Cały odczyt budził w duszy słuchacza 
podniosłe refleksye i mimowolnie przypominały 
się poety słowa:

Czomże jest człowiek i czegóż mu trzeba? 
Trzeba mu światłu duszy, trzeba w góre 
Wznieść go nad życie gorzkie i ponure, 
Trzeba mu światła nad oczyma, nieba!

Trzeba, by człowiek po nad nędzę życia 
Podnosił oczy, aby oderwany 
Myślą od ziemi: złego oceany 
Przepływał, wiedząc, że jest tutaj chwilą 
A. tam — ma wieczność całą do zdobycia, 
1’rzcd którą czoło aniołowie chylą....

Cel, na który przeznaczony jest dochód z 
odczytu, odpowiadał podniosłemu charakterowi 
zebrania; wszak bowiem dochód ten ma pomno­
żyć fundusze dla głodnych i rannych w Kró­
lestwie -Polskiem. Zbieraniem składek na ton 
cel w Wiedniu zajął sie polski Związek litera­
cki, a gorliwa protektorka wszystkiego co szla­
chetne i dobre, księżna Marya Adamowa Lubo- 
mirska, zaopiekowała się i te-mi usiłowaniami, 
wolno też spodziewać sie, że co tylko da się na 
gruncie wiedeńskim przeprowadzić i osiągnąć, 
będzie uczynione.

(ch) W Monachium obchodzono uro­
czyście 7 5 -letnią rocznicę urodzin Defreggera i 
60 -letnią rocznicę urodzin Alberta Kellera; 
°bydwaj zasłużyli się w malarstwie mouaelńj- 
skiem.

(ch) Rudolf Lepke W  Berlinie sprze­
dał następująee obrazy: Lenbaclia „Królowa wło­
ska Małgorzata" (2350 m.), Griitznora „Mnich" 
(2550 +  1810 m.), Kowalskiego „Polskie we- 
Sele“ (1400 m.), nadto obrazy Defreggera, Uhde- 
6° („Rodzina w ogrodzie" 1250 m.), Stucka 
^Pejzaż leśny" 1050 m.), etc.

(ch) W y s t a w ę  dzieł Whistlera w Lon- 
“■yuie, składającą się z 80 obrazów olejnych, 
*00 rysunków i akwafort, 150 litografij i sze-

akwareli i pasteli zwiedziło w krótkim 
ĉ s ie jej trwania 60.000 osób!
r. (ch) Dorn „ J u l i i “ (bohaterki Szekspi- 

^ skiej) w Weronie przy Yia Capello (nr. 19

do 25), postanowił magistrat tegoż miasta zbu­
rzyć.

(ch) Pierre Loti, znany francuski ro- 
mnnsopisnrz, opublikuje wkrótce swe wrażenia 
z Konstantynopola p. t.: „Desenchantees".

Z teatru donoszą: „Na dnie" Maksy­
ma Gorkiego, obudziło na nowo tak żywe zaję­
cie, że z wielu stron, zażądano od dyrekcji 
teatru jego powtórzenia w niedzielę, co sio 
też stanie.

Poniedziałek i wtorek wypełnią przedsta­
wienia „Nory" i „W sieci”, z udziałem Wandy 
Siomaszkowej. Po tycli dwóch występach zaj­
dzie przerwa we współpracownietwie p. Sie- 
maszkowej na lwowskiej scenie. „W sieci" jest, 
jak wiadomo, obok ..Zaczarowanego koła” naj­
większym tryumfem artyzmu warszawskiej ar­
tystki.

Repertoar teatru miejskiego 
we Lwowie.

Dziś w sobotę po raz szósty: „Rzeczpospo­
lita Babińska", opera komiczna w 3 aktach, 
Mieczysława Sołtysa.

W niedzielę popołudniu o godzinie pół do 4 
„Małżeństwo na żart", operetka w 3 aktach 
Franciszka Lehara.

W niedziele, początek wyjątkowo o godzi­
nie 7 wieczorem (wznowienie) „Na dnie" sceny 
z życia, aktów cztery Maksyma Gorkiego.

W poniedziałek (wznowienie) po raz czwar­
ty „Nora" czyli „Domek lalki", sztuka w 3 a- 
ktach, Heryka Ibsena. -Gościnny występ Wandy 
Siemaszkowei, artystki Teatrów warszawskich.

We wtorek po raz siódmy „W sieci", ko- 
medya w 4 aktach J. A. Kisielewskiego. Go­
ścinny występ Wandy Siomaszkowej, artystki
T eatrów  w arszaw skich.

We środę, ku uczczeniu 50-letnicj roczni­
cy śmierci Jana Nepomucena Kamińskiego, 
(wznowienie) „Krakowiacy i Górale", opera na­
rodowa ze śpiewami i tańcami w 3 aktach -J. 
N. Kamińskiego, muzjdra Karola Kurpińskiego.

GOSPODARSTWO I HANDEL
Austryacka W ystawa w Londy­

nie 1906 r. Zarówno jak w Czechach i w 
Tyrolu, tak samo i w Galicyi wzbudza ta 
wystawa wielkie zainteresowanie. W ziemi 
przedarulańakiej zamierzają przedewszyst- 
kiem wystawić wyroby przemysłu domowe­
go, które często bardzo graniczą z wyroba­
mi artystycznymi.

OSTATIIA POCZTA

toczą się w tej mierze rokowania miedzy 
mocarstwami i minister nie może dać wy­
jaśnień. Minister spraw zagranicznych zbi­
jał dalej twierdzenie, jakoby trój przymierze 
b y l i  dla Włoch mniej wartościowe niż dla 
Niemiec i Austro-Węgier i zapewnił, że sto­
sunki z temi obu państwami są jak najser­
deczniejsze.

W dalszym ciągu dyskusji wyjaśniał 
Tittoni, że k r e d y t y  w o j s k o w e  są tylko 
wyrazem potrzeb w tym zakresie a nie o- 
znaczają wcale zmiany pokojowej polityki 
Włoch.

Hiszpański dziennik urzędowy ogłasza 
dekret, zwołujący k o r  t e z y  na 14 czerwca.

W T e h e r a n i e  rozpoczęła pracę an­
gielska komisya mająca za cel regulacyg 
granicy afgańskiej.

TELEGRAMY GAZETY LWOWSKIEJ
Rada państwa.

Wiedeń, 13 maja. Posiedzenie Rady 
państwa zaczęło się o godz. 10 min. 20. 
Przystąpiono do obrad nad uchwałą Izby 
panów w sprawie ustawy o domokrąstwie; 
zaczęła się zaraz dyskusya szczegółowa nad 
§ '12; sprawozdawcą jest p. Forg. Posłowie 
Hofrnann, Schlegl, Wilhelm, Etz, Tomar, 
Erb, Schleicher i Pacher oświadczyli się. za 
wnioskiem komisy i, co do tego, ażeby uchwa­
ły reprezentaeyi gminnych o zakazie domo- 
krąstwa podlegały zatwierdzeniu nie Mini­
sterstwa handlu, lecz władz krajowych.

P. Minister handlu br. C a l i  oświad­
cz}'!, że w kwestyi tak głęboko sięgają­
cej w stosunki zarobkowe powinna decy- 
zya przysługiwać Ministerstwu handlu, gdyż 
tylko w ten sposób możliwe jest postępowa­
nie według jednolitych zasad; tem bardziej 
zaś powinno powierzyć się decyzyę Minister­
stwu, że będzie ono musiało opierać się na 
sprawozdaniach władz krajowych. Przeciw 
innym uchwałom komisyi P. Minister nic 
nie ma do nadmienienia.

Po P. Ministrze przemawiali pp. Ofner 
i ElLenbogen, którzy występowali za brzmie­
niem ustawy uchwalonem przez Izbę panów.

W głosowaniu przyjęto wniosek komi­
syi, a wszystkie inne odrzucono. Następnie 
bez dyskusyi uchwalono §§ 2 do 8 oraz §§ 
10 i 14.

W posiedzeniu dzisiejszem nastąpi prze­
rwa od godz. 2 do 5 po południu z powodu 
pogrzebu wiceburmistrza ś. p. Strobacha.

posadę w Bołszowcach, zaś dr. Aleksandro­
wi G r i i n f e l d o w i  posadę adjunkta w Wy- 
żniey; zamianował adjunktami auskultantów: 
Czesława H ub  l a  w Horodenee, Hermanna 
M e s t e r  a w7 Wojniłowie.

Wiedeń, 13 maja. Dotychczasowy szef 
biura prezydyalnego w Ministerstwie kolei 
żelaznych, radca ministeryalny Forster, zo­
stał przy uznaniu jego zasług, z tego stano­
wiska odwołany i otrzymał kilka prawni­
czych departamentów w tem Ministerstwie. 
Jego następcą został Banhaus.

Budapeszt, 13 maja. Weg. Biuro  
koresp. dowiaduje się z Wiednia, że prezy­
dent ministrów Tisza, który dziś rano przy­
był tam, został o 10 przedpołudniem przy­
jęty przez Nąjj. Pana na specyalnej au- 
dyencyi.

Konstantynopol, 13 maja. Z powo­
du rzezi w Zagoriczanacb generalny inspe­
ktor polecił walemu monastyrskiemu, ażeby 
pilnował greckiego metropolity w Kastorii 
i nie dopuścił do jego podróży po dyecezyi, 
bo jest on obwiniony o to, że podburza 
swych współwyznawców. To sarno zarządzo­
no też odnośnie do bułgarskiego zastępcy 
metropolity w Kastorii.

Kanea, 13 maja. Ubiegłej nocy w po­
bliżu wsi Sikalaria zamordowano jakiegoś 
mahometanina. Z Kanei 300 osób wyemi­
growało. Angielski krążownik „Lancaster" 
przybył i stanął na kotwicy obok krążownika 
„Yenus". _________

Położenie w Królestwie Polskiem  
i w Rossyi.

Warszawa. 13 maja. ( le i .  p r ) .  Pro­
jekt otwarcia loteryi dla głodnych nie uzy­
skał zatwierdzenia. Magistrat ma się odwo­
łać wobec tego do władz o wyznaczenie za­
siłku skarbowego na roboty publiczne dla 
dostarczenia pracy robotnikom.

Żytomierz, 13 maja. Wśród ludności 
tutejszej i w okolicy panuje ciągle jeszcze 
wzburzenie. W Trojanowie 10 żydów zabito.

Petersburg, 13 maja. (Tel. pr.). Ruś 
pisze: Nagrodzono stróżów petersburskich 
medalami z napisem „za gorliwość" do no­
szenia na piersi. Jeden stróż otrzymał me­
dal złoty na wstążce orderowej św. Stani­
sława, 16, medale srebrne na wstążkach or­
deru św. Anny, a 157, również srebrne na 
wstążkach orderu św. Stanisława.

Petersburg, 13 maja. (Pet. Ag.) Na 
najbliższem posiedzeniu komitetu ministrów 
następujące kwestye będą roztrząsane : sta­
nowisko władz świeckich i duchownych 
względem kazań misyonarzy katolickich, do­
puszczenie Polaków katolików do służby pań­
stwowej, stosunek żydów do zarządu miej­
skiego, obowiązek wojskowy żydów, prawo 
pobytu żydów w rozmaitych miejscowościaen 
państwa.

Petersburg, 13 maja. Centralny ko­
mitet rossyjskiej socyałno -demokratycznej 
partyi robotniczej ogłosił nową odezwę, w 
której czyni zarzuty prasie liberalnej i wzy­
wa obywateli, do których odezwa jest wy­
stosowana, aby nabrali przekonania, że bez 
własnej pomocy nic nie osiągną. Robotnicy 
petersburscy nie dadzą się zbałamucić stano­
wiskiem prasy liberalnej.

Telegrafowany kurs wiedeński.
Wiedeń, 13 maja 1905 r. Zamknię­

cie giełdy (Schlusscourse). Godzina 2 minut 
30. Akcye austryackiego Zakładu kredyto­
wego 666- — , Akcye węgierskiego Zakładu 
Kredytowego 776-75, Akcye Anglobanku 
306-— , Akcye Unionbanku 542-—, Akcye 
Landerbanku 456-50, Akcye Bankyereinu 
552 50, Akcye Bodeneredit 1015-—, Akcye 
galicyjskiego Banku hipotecznego 548- — , 
Akcye kolei państwowych 669- — , Akcye 
kolei Południowej 92-—, Akcye kolei Elbe- 
thai 439-50, Akcye kolei Północnej 5770-—, 
Akcye kolei czerniowieckiej 587- — , Akcye 
Alpiny 534-50, Akcye Rima Muranyi 558-75. 
Akcye praskiego Towarzystwa żelaz, 2676'— . 
Akcye Fabryki broni 619'—, Akcye Ture­
ckie tytoniowe* 354-—, Akcye Galicyjsko- 
karpackiego Towarzystwa naftowego 1021-—, 
Obligacye węgierskiej indemnizacyi 97-85, 
Renta majowa 100*45, Austryacka Renta ko­
ronowa 100-45, Węgierska Renta koronowa 
98*10, 56-letnie Listy Towarzystwa kredyto­
wego ziemskiego 1001—, 4 prc. Listy Banku 
hipotecznego 99'—, 4 i pół prc. Listy Banku 
hipotecznego 101-90, 5 prc. Listy Banku hi­
potecznego 111-50, 4 prc. Listy Banku kra­
jowego 100-20, 4 i pół prc. Listy Banku kra­
jowego 102-15, 5 prc. komunalne obligacye 
Banku krajowego 102-75, 4 prc. Galicyjskie 
propinacyjne 10010, 4 prc. Galicyjska poży­
czka krajowa z 1893 roku 100-10, 4-pre. po­
życzka miasta Lwowa 98'50, Losy tureckie 
1 4 4 ' - ,  Marki 117-45, Ruble 253*25.

Odpowiedzialny redaktor: 

A d a m  K r e o b o w i e c k i .

Z Wiednia donoszą, że Ministerstwo 
ma zamiar utworzyć w Krakowie ekspozy­
turę d y r e k e y i b u d o w y  k a n a ł ó w  s p ł a- 
wnych. ^  Ekspozytura ta wejdzie w życie 
dnia 1 Jipea, a składać się będzie z 20 mniej 
więcej_ inżynierów i odpowiedniej lic-zby sił 
administracyjnych i pomocniczych.

S e j m w ę g i e r s k i  na wniosek prezy­
denta postanowił wnieść adres na rece pre­
zesa gabinetu.

telegramy z południowo-zachodniej 
Afryki donoszą, że H o t e n t o c i  zadali woj- 
skom_ niemieckim dotkliwą, klęskę; zabrali im 
wielkie zapasy prowiantów i amunicyi. Bliż­
szych szczegółów brak dotąd.

B e r i.  lagell. donosi, że pod Ganams 
stoczył oddział kapitana Winterfeldta poty­
czkę z Hererami, w której po stronie nie­
mieckiej poległo 6 żołnierzy, a rany odnio­
sło 10. Straty murzynów obliczają na 15 
ludzi.

Petersb. Agon. tel. została upoważnioną 
do zaprzeczenia wiadomości, jakoby dnia 8 
b. m. n a  g r a n i c y  p e r s k i e j  przyszło do 
starcia pomiędzy żołnierzami perskimi i ros- 
syjskimi. Cała ta wiadomość jest niepra­
wdziwą.

F l o t a  f r a n c u s k a  przybędzie dnia
7 czerwca do Portsmouth i zabawi tam do 13.

Nowy k o n s u l  h i s z p a ń s k i  w L a n ­
g e r z e  oświadczył, że skoro mu tylko zdro­
wie pozwoli uda się do Fezu i poprze tam 
żądania francuskie.

We w ł o s k i e j  I z b i e  d e p u t o w a ­
n y c h  oświadczył Tittoni w s p r a w i e  kre-  
t e ń s k i e j ,  że zjednoczenie Krety z Gre- 
cyą jest niemożliwe, zwłaszcza z powodu 
wpływu, jakiby to wywarło na półwysep 
bałkański. Mocarstwa gwarancyjne i ks. J e ­
rzy uznają konieczność poważnych reform 
administracyjnych i finansowych; obecnie

Kraków, 13 maja. (Telegram pry w.) 
Rada nadzorcza Towarzystwa Wzajemnych 
Ubezpieczeń przyjęła sprawozdanie dyrekcyi 
ze wszystkich działów do wiadomości, nastę­
pnie przyjęła sprawozdanie komisyj rachun­
kowych i załatwiła podanie w sprawach 
szkodowycb spornych z działów ogniowego, 
gradowego i życiowego. Również rozdzieliła 
datki z funduszu dyspozycyjnego na cele 
humanitarne po 200, 150, 100 i 50 koron.

Wiedeń, 13 maja. Dziś po południu 
odbędzie się w mieszkaniu P. Prezydenta Mi­
nistrów br. Gautscha konfereneya czesko- 
niemieckich posłów.

Wiedeń, 13 maja. Wiener Ztg. ogła­
sza; P. Kierownik Ministerstwa sprawiedli­
wości zamianował w porozumieniu z P. Mi­
nistrem Wyznań i Oświaty w kolegium zna­
wców w sprawach autorskiej własności lite­
rackiej, na lat 6; Przewodniczącym kolegium 
dr. Antoniego M a ł e c k i e g o ,  zastępcą dr. 
Ludwika F  i n k 1 a, członkami; Władysława 
B e ł z ę ,  Władysława G u b r y n o w i c z a ,  
dr. Karola E s t r e i c h e r  a - R o z b i e r s k i e -  
go, dr. Józefa K a l l e n b a c h a ,  Wojciecha 
K ę t r z y ń s k i e g o ,  Adama K r  e c h o w i  e- 
c k i e g o ,  Ludwika K u b a l ę ,  dr. Józefa 
T r e t i  ak  a.

Wiedeń, 13 maja. Wiener Ztg. ogła­
sza: P. Kierownik Ministerstwa sprawiedli­
wości przeniósł adjunktów sądowych: Ka­
zimierza S ę k o w s k i e g o  ze Skałatu do Tar­
nopola, dr. Michała D a w i d a  z Sadogóry do 
Czerniowiec, Antoniego S z c z e p a ń s k i e g o  
z Horodenki do Bołszowiec, dr. Arnolda 
L e h m a n  a z Kimpolungu do Sadogóry, Ka­
rola B a r a s c h a  z Seretu do Sadogóry, dr. 
Józefa C h o l o n e y a  z Putilli do Waszko- 
wiec, Ludwika K o z a k a  z Borszczowa do 
Nadworny, Aleksego S y w u l a k a  z Burszty- 
na do Tarnopola, Henryka R u ż i c z k e  z 
Wiśniowczyka do Podwołoczysk, Karola 
K e s s l e r a  z Seletyna do Seretu, Jana Dzi -  
c z k a  z Woj nilowa do Turki; nadał adjun- 
ktowi, Mikołajowi T r e t i a k o w i  w Kału­
szu, posadę adjunkta sądowego w okręgu 
lwowskiego wyższego sądu krajowego, a ad- 
junktowi Eugeniuszowi B a r a n o w s k i e m u
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Obszerną broszurę

0
w y sela  na zadanie Zarzad,

W pierwszym i trzecim sezonie

o 30°|0 taniej
W  T R U S K A W C U

leczy się z nadzwyczajnym skutkiem
Początek sezonu 15. maja Koniec sezonu 80. września.

Lekarze za k ła d o w i: Radca ces. Dr. EDWARD KRZYŻANOWSKI z Bnczacza i Dr. TADEUSZ PRASCHIL ze L w ow a (ul. Gołębia 6).

reumatyzm, skaza moczowa 
(podagra), otyłość, choroby 
sercowe, nerkowe i pęche­
rzowe, Ischias, astma, hemo­
roidy, kiła, choroby kobiece 

i żołądkowe.

NADESŁANE.
A JENO Y A

Edwarda Schindlera
w Stanisławowie załatwia ubezpieczenia 
na życie. Przeprowadza pożyczki dla pp. 
Oficerów i Urzędników państwowych bez­

płatnie.

Dr. K O Ł A C Z K O W S K I
ordynuje jak  lat ubiegłych 

dom Stadt Athen Krauzstrasse 
ńaprzeeiw  kolumnady M iihlbrunnu.

Przez ezas pracy zaprowadzony w Anglii, 
który coraz więcej wchodzi w życie, odniósł także 
i nasz czas spożywania pokarmów małą zmianę i 
spóźnienie. Jako dodatek do śniadania nadaje śię 
znakomicie p łynna Scmatose, ponieważ zawiera naj­
ważniejsze składniki mięsa, materye białkowate 
i sole pożywne w essencyonainej łatwo strawnej for­
mie Nalewając nadzwyczaj przyjemny smak posia­
dającą p łynną Somatosę na  chleb, albo dodając do 
napojów sporządzić można bardzo pożywną prze­
kąskę każdej chwili. D la ruchowo wyczerpanych, 
uczonych, kupców i sportsmenów, którzy w krótkim 
czasie chcą dać c-iału mały posiłek, ażeby nic prze­
ładowując przy tern żołądka w dalszej czynności 
nie być pizeszkcdzonym jest płynna Somatose jak 
stworzoną

Pensyonat Janina.
Poleca się w Truskawcu pensyo­

nat JANINA, położony wśród parku 
naprzeciw łazienek Otwarcie 25. maja, 
zgłoszenia pod »Zarząd pensyonatu«, 
poczta loco.

Prof. Dr. Grzsoorz Z ie iic la
przeniósł sie z ni. M ickiew icza  

na ul. Teatralną I. 10,
(plac Św. Ducha. Dawny lokal Wysta­
wy obrazów Latoura. Telefon Nr. 72) 

i ordynuje jak zwykle.

& m m m m

U trz y m u je  na> sk ła d z ie  
d z ie n n ik i z a g ra n ic z n e  *

fra n c u sk ie :

FIGARO
JOURNAL
GAULOIS

angielskie:
DAILY CHRONICIiE

rosyjskie:
NO WOJE WREMIA

niemieckie: 
FRANKFURTER ZEITUHG

M o k o t o w s k i e j #

Biuro tfziofiiłlkSw, Pasaż ł k u m j i a  3.

Wszelkie wyroby ze złota i srebra
poleca najtaniej

J A M  W O J T Y O H
Lwów, Akademicka 6.

Przyjechali do Lwowa.
Dnia 13. maja 1905.

HOTEL GEORGEA.
PP. S. hr. Komorowski, z Siekierezyc, J . hr. 

Mycieiski z Przeworska, M. Romowiez z W iednia, 
A. Misiągiewicz z Czyżowic, J. br. Romaszkan z Ho- 
rodenki, A. Jedkowa z Podola, G. Frank z Czer- 
niowiec, H. Turnau z Urzejowic.

HOTEL IM PERIAL.
PP. A. hr. Romer z Wierzbicy, T. hr. Ro­

mer z Dąbia, A hr. Giżycki z Podola ros., J. dr. 
Peuot z Królestwa Polskiego.

HOTEL EUROPEJSKI.
PP. A. hr. Miąezyńaki z Królestwa Polskiego, 

C. Nowiński z Rossyi.
HOTEL CENTRALNY.

P. K Lęborski z Woli dębowieckiej.

€  15 X  X  £  K  
lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej
Lwów, dnia 13. maja 1905. płacą |żądają

walutą koron.
I .  Akeye za sztukę. K h | K h

Banku hip. gal. po 200 zł. (400 kor.) 545 - |555 —
Banku gal. dla handlu i przem.

po zł. 200 (400 kor.) . . . . — — 260 -
Banku kred. gal. po 200 zł. w. a.

w likw idaey i.................................... — — — —
Kol. gal. Kar. Ludw. po 200 zł. mk.

(420 k o r . ) ..................................... — — — —
Kol. Lwów-Czern.-Jassy po 200 zł. 

w. a. w srebrze (400 kor.) . . 584 - 594 -
G arbarni w Rzeszowie po 200 zł.

w. a. (400 k o r .) .......................... — — — —
Fabryki wagonów w Sanoku przed­

tem Lipińskiego po 500 kor. . — — 320 —
Tow. dla gal. przedsięb. elektry- ®

eznyeb wod. po 200 zł. (400 kor.) s® 400 - 410 -
II. L isty  zastawne za 100 kor. ®
Banku h. g .5%  w. a. wyl. z 10% & 111 25 ____ ____

» .. „ los w 50 1. ^ 101 50 — ____

„ „ „ 4°/0 „ 601. po 200 k. . 98 80 99 50
„ kraj. 41/a % „ los w 51 1. « 101 70 102 40

„ 4 % „ los w 57 1. .a 99 80 100 50
Tow. kred. gal. ziem. 4% (pierw­

sza e m i s y a ) ................................s 99 80 — —
Tow. kred. galie. ziemsk. 4% a

los. w 411/a lat . . . . . .  9. 99 80 _______
4% los. w 56 l a t ..................... *< 99 80 100 50

III. Obligi za 100 kor. ^
Gal. funduszu propin. 4 % w. a. 99 80 100 50
Buków, funduszu propin. 5% w. a. « 102 80 —. —
Komunalne Banku kr. 5 % (2 em.) ® 101 50 — —

„41/j 9ó (3 em.) 101 .50 .102 20
„ 4 #  (4 em.) 99 30 100 -

Kol. lokalne dtto 4% po 200 kor. 99 30 100 -
Pożyczki kr. 6% w. a. z r. 1873 — — —. _

n „ 4«6 po 200 kor. z ro­
ku 1893 ..................................... 99 30 100 60

Pożyczka m. Lwowa 4% po 200 kor. 97 50 ____ ____

„ „ 4*/, „ 200 „ 101 10 101 80
1Y. Losy.

M. Krakowa po zł. 20 (40 kor.) 86 — 94 -
Y. Monety.

Dukat c e sa rsk i................................ 11 24 11 40
20 f r a n k ó w k a ................................ 19 - 19 25
100 rubli rossyjskieh srebrnych . 250 - 253 -
100 rubli rossyjskieh papierowych 252 - 254 -
100 marek niemieckich . . . . 117 - 117 50

K u r w  g i e ł d y  w i e d e ń s k i e j .
D nia 12. maja 1905.

A. Ogólny dług państw a. płacą żądają
Jednolity dług państwa w banknot.

m a j - l is to p a d ..................................... 100-50 100-70
styczeń lip ie c ..................................... 100-35 100-55

żądają

159-30
193-50
292-50
292-—
294-25

10M0
101-20

1.61-30
195-50
294-50
294-—
296-25

119-65

100-70

101-20

120 - —  

50525 

129-50 

101-25 

101-25

Koronowa waluta. płacą
Jednolity dług państwa w srebrze

lu ty -s ie rp ie ń ..........................................100-90
kw iec ień -paźdz ie rn ik ..................... 101'—

Losy z roku 1854 po 250 zł. mk. 3'2 pr.
„ ,, 1860 po 500 zł. wa. 4 pr.
„ „ 1860 po 100 zł. 4 pr. .
„ „ 1864 po 100 zł. . . .
„ „ 1864 po 50 z ł...................

L isty zast. domen państ.po 120 zł.5p r.
B . D ług państwu (wszystkich w Radzie państwa) 

reprezentowanych krajów koronnych).
Austr. renta złota wolna od podatku

za 100 zł. 4 p r ....................................... 119'45
Austr. renta w wal. kor. wolna od 

podatku za 200 kor. 4 pr. . . . 100 50
C. Obligaeye kolejowe.

Kol. Areyks. Albrechta za 100 zł. 4 pr. 100-20 
Kol. Cesarz. Elżbiety w złocie wolne 

od podatku za 100 zł. 4 pr. . . 119'—
Kol. Ces. Elżbiety za 200 zł. mk. 53/4

pr. (ostemp. akeye)........................... 503-25
Kol. Cesarza Franciszka Józefa za 100

zł. 5j/4 p r.............................................128-50
Kol. Karola Ludwika po 200 zł. mk.

(ostemp. akeye) 5 p r .............................100-25
Kol. Areyks. Rudolfa w wal. koron.

wolne od podatku za 200 kor. 4 pr. 100-25
Obligaeye pierw szeństwa (kolejowe)

Kol. Are. A lbrechta za 300 zł. 5 pr.
w złocic za 200 zł. 5 pr. . . .

Kol. Czeskiej zaeh. za 200 1000 i
5000 zł. 4 p r ......................................

Kol. Czeskiej emiss. z r. 1895 za 400
kor. 4 p r..............................................

Kol. bukowińskiej lokaln. za 400 kor.
4 p r ........................................................

Kol. galie. Karola Ludwika za 200,
100 zł. 4 p r ........................................

Kol. lwowsko-ezern-jasskiej z r. 1894
za 200 kor. 4 pr................................

Kol. Areyks. Rudolfa (Salzkammer- 
gut) za 400 marek 4 pr. . . .
D. D ług państw a (krajów korony węgierskiej) 

Weg. złota renta za 100 zł. 4 pr. .
„ „ w wal. kor. za 200

kor. 4 p r...............................................
Węg. obi. pr. reguł. Cisy za 100 zł. 4%

1 poż. prem. za 100 zł. (200 kor.)
„ „ „ za 50 zł. (100 kor.)

E . Obligaeye indemnizacyjne.
Kroaeyi i Sławonii 
W ęgier za 100 zł. 4 p r

F. Inne publiczne pożyczki.
Losy reguł. Dunaju z r. 1870 za 100

zł. 5 p r.................................................
Poż. reguł. Dunaju z r. 1878 los 5 pr.

płacą

105-— —•—

100-40 101-40

100-70 101-70

1 0 0 -- 101-—

100-25 101-25

100-05 101-05

119'— —•—
węgierskiej).

98-10 98-30
171 - 173'—
226-— 2 2 8 --
223-25 225 25
jne.

98-25 99-25
97-80 98-80

Koronowa waluta.
.Bukowińskie obi. propinaeyjne los za

100 zł. 5 p r............................................. 102-70
Gal. poż. kr. z r. 1873 za 100 zł. 6 pr. —•—

„ „ „ „ 1893 za 2O0 k. 4 pr. 99’55
„ obi. prop. „ 1889 za 100 zł. 4 pr. 99 55

Pożyczka miasta Lwowa z r. 1896 za
100 zł. 4 p r.........................................

Renta włoska za 100 lirów (96 kor.)
4 p r .......................................................  ■—

Poż. serb. prem. za 100 frank. 2 pr. 109-— 
Tureckie obi. prem. kol. za 400 frank. '143-—

G.

żądają

103-70

100-50 
100-50

98-15 99-1-5

114-80 
144'—

99-85 100-85
307-— 315-—
306-— 315-—
102-90 103-90
9 9 - - 100-—

111-15 112-15
101-40 102-40

99-— 100-—
99'50 100-50

100-— —•—
99-75 100-50

101-75 103-75

i02-50 153 50

101 i 75 102-75
99-4-5 100-45

101-10 102 —

Poż. kraj. Bukowiny 
200 kor. 4 pr.

r. 1893 los za

277-50
106-55

2S2-— 
107-55

99-55 100-55

L isty  zastawue. Oblig. hipot. i listy dłużne 
(za 100 zł. Nom.)

Anglo-Austr. banku los w 30 1. 4’/2 pr.
Austr. zakł. kr. ziem. los w 50 1. 4 pr.

„ „ obi. prem. z r. 1880 3 pr.
„ 1889 3 pr.

Bukowiński zakł. kred. ziem. los 5 pr.
„ los 4 pr.

Gal. ake. b. hip. 10 pr. prem. los 5 pr.
„ „ „ „ los 50 1. 41/* pr. . .
„ „ „ „ „ 60 1. za 200 kor.
4 p r .......................................................

Gal. Tow. kred. ziem. 4 pr. los. 56 lat 
„ „ „ „ 4 pr. los. 41 lat
„ „ „ „ 4 pr. stare
„ „ „ „ 4 pr. za 200 kor.

Banku krajowego dla Galieyi Lodom.
41/* pr. 51 lja lat zwrotno . . .

B a n k u  k ra jow ego  o b lig . komun. 2 erai-
sya 5 p r ...............................................

Banku krajowego oblig. komun. 3 emi- 
sya 42 lat za 200 kor. pr.

Banku kr. losy 571/,! 1. za 200 k. 4 pr.
Austro-węg. banku 40x/a lat los 4 pr.

„ ‘ „ 50 lat los. 4 pr.
II. Obligaeye z prawem pierwszeństwa 

za 100 zł. nom.
Tow. żegl. par. po Dunaju za 100 i

200 zł. 4 p r............................................. 116-75 —
Tow. żegl. par. po Dun. Em. r. 18864 pr. 116-50 —
Kol. półn. ces. Ferd. em. z r. 18864 pr. 101-50 102-.50 

„ „ „ „ „ „ 1887 4 pr. 101-70 102'70
„ „ „ „ „ „ 1888 4 pr. 102-— —
„ „ ,. „ „ „ 18914 pr. 101-50 102-50

Kolej Lwów-Czern.-Jassy z r. 1884 za
300 zł. 5 p r......................................... 94-10 9-5 ■—

Kolej Lwów-Ozern. z r. 1884 za 300
zł. 4 p r .....................................................  99-75 100-75
Gal. kol. lok. wschód, za 100 zł. 4 pr. —■— —•—
Weg. gal. kol. em, 1870 za200 zł. 5 pr. 112-— 113-—

„ „ „ 1878 za 200 zł. 5 pr. 112 — 1 1 3 --
„ „ „ 1887 za 200 zł. 4 pr. 100- -- 1 0 1 -

J .  Losy (za sztukę).
Budapeszteńskie (Basilic-a) 5 zł. . . 27-— 29- —
Zakład kred. dla band. i przem. 100 zł. 485-— 495'—
Clary 40 zł. m. k ...................................... 158'— 167-—
Pożyczka m iasta Insbruku 20 zł. . 78-— S2’-50
Losy m iasta Krakowa 20 zł. . . .  88 '— 9450
Pożyczka miasta Lubiany 20 zł. . . 66-— 72 30
Palfy 40 zł. m. k . ................................ 175-— 185-—

Koronowa waluta. płacą
Czerw, krzyża austr. tow. 10 zł. . . 57-25
Czerw, krzyża węg. tow. 5 zł. . . 37-35
Losy fund. Areyks. Rudolfa 10 zł. . 65'—
Salina 40 zł. mk....................................2J.8-—
Pożyczka m iasta Salzburga 20 zł. . 75'—
St. Genois 40 zł. mk............................—•—
Pożyczka m. Stanisławowa 20 zł. . —■—

„ „ TryestulOO zł. mk. 41/apr. —•—
„ „ Tryestu 50 zł. 4 pr. . . —•—

K. Akeye banków (za sztukę). 
Banku Anglo-Austr. 240 kor. . . . 304-— 
Peszt. Banku handl. 500 zł. . . . 2840"— 
Zakł. kred. dla handlu i przem ., . 664-25 
Węg Banku kredyt 200 zł. . . . 776-25 
Dolno austi*. tow. esk. 500 zł. . . 539-—
Galie, banku hip. 200 z ł.....................  548'—

„ „ dla handl. i przem. 200 zł. —■—
Banku dla krajów koronnych 200 zł. 456'—

„ Austro-węg. 1400 k..................  1645-—
„ Związku (Unionbank) 200 zł. . 543-50

Czeskiego banku związkowego 100 zł. 247-— 
Ziynosteńska banka 100 zł. . . . 246'50

żądaj a 
59-25 
39-35 
6 9 -  

226-— 
8 1 -

305-— 
2850-— 
66525 
777-25 
5 4 1 --  
551-— 
200 - —  

457- — 
1655-— 

544-50
247-50
2 4 8 --

420-— 
585'— 
393-—

402 -  
9 7 4 --

589 30 
400'—

40550 
980 -

X . A keye Przedsiębiorstw transportowych.
Buk. kol. lok. ake. pierw. 200 zł. . 451-— 453-— 

„ „ „ akeye zakład. 200 zł. 418-— —
Kolei półn. ees. Ferd. 1000 zł. mk. 5760-— 5780-— 
Kołom. kol. lok. (ake. pierw.) 200 zł.
Kol. Lwów-Bełzee (ake. pierw.) 200 zł.

„ Łwów-Czorn.-Jassy 200 zł. . .
„ wschód.-galie.-lokaJn. 300 zł 
„ państwowych 200 zł. . . . .
„ południowej 200 zł........................
„ węg. galie. I. 200 z ł.....................

Austr. Tow. żegl. na Dunaj u 500 zł. mk.
M. Akeye Przedsiębiorstw przemysłowych.

Tow. kopalń węgla w Briis 100 zł. 655‘— 659 — 
Galie, karpackie naft. tow. 500 kor. 1006-— 1026-— 
Austr. tow. górnicze Aipine 100 zł. 53-3-75 534 75 
Pragskiego tow. Żelazn, przem. 200 zł. 2680-— 2686’—
Schodnicy 500 kor................................. 623-— 633 —
Tureek. zarz. tytoniow. 500 franków —•— —•—
Trifail. tow. kop. węgla 70 zł. . . 267 — 272-50

N . W e k s l e .
Berlin za 100 marek 5. pr. . . 117-.371/, 117-571/, 
Londyn za 10 funt. szt. 4 pr. . 240-221/, 240 45 
Paryż za 100 franków . . . .  95'45 95’57'/,
Petersbuig za 100 rubli 5‘/s pr- —'— —•—
Niemieckie b a n k i ..........................117-40 117-75
Włoskie b a n k i .............................. 95-40 95-55
Francuskie b a n k i ..................... —•—
Szwajcarskie b a n k i ............................95’25 95-40

O. W A L U T Y .
Dukat c e s a r s k i ................................. 11-30 11-34
Austr. węg. 8 guld. złota moneta —■— —•—
20-franków ka...................................... 19-07 19-10
2 0 -m ark ó w k a ...................................... 23'47 23-54
Rosyjski półimperyał . . . .  —•— —•—
Niemieckie banknoty za 100 marek 117-35 117-55
Włoskie banknoty za 100 lir. . 95’35 95'55
Ruble .  .........................................  2-531/, 2 54

A u g u st S c h e lls n b e r g  i l y a
Dom bankowy i kantor wymiany 

we Ii we w ie , ul. Karela Ł its iw ik s, 1. L

Kupuje i sprzedaje w powyższym spisie 
kursów notowane papiery wartościowe 

najkorzystniej.

Wydawnictwo gazety losowań Nadzieja. 
Prenumerata rocznie we Lwowie zł. 1‘70 

na prowincyi zł. im .

sm  m  m  m i w  :m  m: m . n r  : «  m mm w w ,

Licytacyę*
L. 41.789;05. [8684 3 - 3 ]

O b w i e s z c z e n i e .
W celu oddania w przedsiębiorstwo bu­

dowli konserwacyjnych na gościńcach pań­
stwowych w lwowskim okręgu budowniczym 
w latach 1905, 1906 i 1907 odbędzie się 
7, czerwca w c. k. Starostwie we Lwowie 
licytacya ofertowa.

Koszta fiskalna budowli wykonać się 
mających w roku 1905 wynoszą 5805 kor. 
66 hal.

Warunki przedsiębiorstwa oraz plany, 
spis cen jednostkowych i kosztorys sumary­
czny przejrzane być mogą w godzinach urzę­
dowych w wymienionem c. k. Starostwie 
gdzie także w wyż oznaczonym dniu najpó­
źniej do godziny 12-tej w południe wnoszo­

ne być mają oferty, sporządzone na blan 
kietach urzędowych, których Starostwo bez­
płatnie udzieli, a zaopatrzone marką stem­
plową na 1 koronę i we wadyum wynoszą­
ce 5w0 kwoty fiskalnej, z wyrażeniem opu­
stu z cen jednostkowych nie tylko cyframi 
ale i literami.

Oferent winien na blankiecie na wła- 
ściwem miejscu podać sekcyę drogową i ofia­
rowany opust czy nadwyżkę cen jednostko­
wych bez żadnych dopisków, wreszcie poło­
żyć datę i podpisać ofertę imieniem i nazwi­
skiem.

Oferty wnoszone być mogą na każdą 
sekcyę drogową osobno, jeżeliby zaś oferta 
obejmowała kilka sekcyi drogowych wt.-dy 
podać w niej należy opust lub nadwyżkę 
cen fiskalnych dla każdej sekcyi drogowej 
osobno, albowiem zatwierdzenie ofert nastąpi 
bezwarunkowo według poszczególnych sekcyi 
drogowych.

Oferty niesporządzone na blankietach 
urzędowych, albo zawierające jakiekolwiek 
dopiski, zostaną oferentowi zaraz przez ko- 
misyę przeprowadzającą licytacyę zwrócone, 
zaś po terminie licytacyi nie będą oferty 
przyjmowane.

Z c. k. Namiestnictwa,
Lwów, 1. maja 1905.

L. cz. E. 349/5 (4) _ [3726 3 - 3 ]
Na żądanie Powiatowej Kasy zaliczko­

wej i oszczędności w Rawie, zastąpionej 
przez dra Segala w Eawie, odbędzie się dnia 
16. czerwca 1905 o godz. 9 przed południem 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr.
I. w Niemirowie, licytacya realności lwh. 
384 i 885 gm. Radruż wraz z przynależno- 
ściarai.

Nieruchomość, wystawiona na licytacyę,

jest ocenioną na 4662 kor., przynależności 
zaś na 283 kor.

Najniższa cena wynosi 3249 kor. 50 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku.

Warunki licytacyjne i inne odnoszące 
się do tej nieruchomości dokumenta może 
każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć pod­
czas godzin urzędowych w sądzie niżej wy­
mienionym, w biurze Nr. I.

Takie prawa, w obec których niniej­
sza licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia 
tego rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę­



powania jedynie przez przybicie na tablicy
sądowej, jeśli ale mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są ­
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział IY. 
Nienairów, dnia 18. kwiet -ia 1905.

L. cz. E. III, 454/5 (8) _  [3784 3 - 3 ]
Dnia 16. czerwca 19 >5 o godzinie 10 

przed południem w sądzie niżej wymienio­
nym w sali licytacyjnej Nr. VI. odbędzie 
się licytacya a) 1 16  części realności Ik. 
627% we Lwowie położonej wyk. hip. 1. 
1424 II. objętej ul. Droga Lubieńska 1. 3 i
b) 2 16  części realności bez lk. objętej wy­
kazem bipotecz. 1. 1425 II. ks. gr, m. Lwo- 

wraz z przynależnośeiami.
Nieruchomość e.a a) jest oceniona na 

210 kor. 67 hal., ad b) na 611 kor. 75 hal., 
przynależności zaś na: ad a) 1 kor.  44 hal., 
ad b) na 1 kor. 62 bal.

Najniższa cena, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi ad a) 105 kor. 33 ha!,, 
ad b) 408 kor. 92 hal.

Warunki licytacyjne i inne dokumenta 
można przejrzeć w- godzinach urzędowych w 
sądzie niżej wymienionym, w oddziele III.

Takie prawa, w obec których niniej­
sza licytacja* byłaby niedopuszczalną, nań ż_\ 
zgłosić do'sądu najpóźniej przy wyznaczo 
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia 
tego rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa 
lub ciężary na powyższych nieruchomościach 
bądź obecnie już istnieją, bądź w toku po­
stępowania licytacyjnego powstaną, zawiada­
miane będą o dalszych wydarzeniach tego po­
stępowania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy S. I., Oddział III.
Lwów, dnia 3. maja 1905.

L- cz. E. 224/5 ę7) [3747 2 - 8 ]
Na żądanie p» Leopolda Krzyzanow- 

skiego prywatnego w Jarosławiu, odbędzie 
się dnia 1 9 . maja 1905 o godz. 9 przed po 
łudniem w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. 9, licytacya realności objętej whl. 
2587 ks. gr. gm. Jarosła w składają-ej się 
z p. 1119 4 i 1120,2 powierzchni łą­
cznej -376 ni2 na których stoi dom muro­
wany 1. k. 281 i zabudowania gospodarskie 
tudzież z p. gr. 1. kat. 112.1/4 powierzchni 
§51 m 2 wraz z przynależnośeiami, składa- 
jącerni się z przyrządów pożarniczy i h.

Nieruchomość powyższa, wystawiona 
n a licytację, jest oceniona na 20.194 kor., 
przynależności zaś na 20 kor.

Najniższa cena wynosi 10.2S2 kor. 50 
bal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
bo skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się 
do tej nieruchomości dokumenta (wyciąg ta­
bularny, wyciąg katastralny, protokoły oce- 
ma ] Ł- d.) może każdy, mający chęć ku­
pienia przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymień''011? 111, w biurze Nr. 9.

Takie prawa, w obec których niniej­
sza licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia 
tego rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę­
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział VI.
Jarosław, dnia 1. kwietnia 1905.

L. cz. E. 863/5 (3) [3759 2—8]
Dnia 26. maja 1905 o godz. 8 przed 

południem odbędzie się w biurze Nr. II. 
sądu tutejszego licytacya realności a to: a) 
realności whl. 102, b) 2008, e) 103, d) 1/2 
whl. 9, e) whl. 104 i f) 2,8 części whl, 50 
gm. kat. Albinówka z przynależnośeiami.

Nieruchomości te oceniono, a t o : a) 
realność obj. whl. 102 gm. Albinówka na 
414 kor. 96 hal., b) realność obj. whl. 2008 
gm, Albinówka na 402 kor. 96 hal., c) re­
alność obj. whl. 103 gm. Albinówka na 
298 kor. 70 bal., d) 1/2 realności obj. 9 
gm. Albinówka na 371 kor., e) realności 
obj. whl. 104 gm. Albinówka na 800 kor., 
0  2,3 realności obj. whl. 50 gm. Albinów­
ka na 236 kor.

Najniższa cena, niżej której sprzedaż 
a ie nastąpi wynosi: ad a) 276 kor. 64 hal., 
ad b) 268 kor. 64 bal., ad c) 198 kor. 87 
hal., ad d) 247 kor. 40 hal., ad ej 200 kor., 
ad f) 150 kor. 67 hal.

Warunki licytacyjne i inne odnośne
dokumenta przejrzeć można w sądzie tutej­
szym, w biurze Nr. 9.

Takie prawa, w obec których niniej­
sza licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy _ wyznaczo­
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia 
tego rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nńruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę­
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej w y m ie n io n e g o  i nie wskażą temuż są­
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

O. k, Sąd powiatowy, Oddział IV.
Śniatyn, duia 25. kwietnia 1905.

L. 1400/05 [3791 1 - 3 ]
Ogłoszenie licytacji.

Celem zabezpieczenia dostawy paszy 
dla koni na II. półrocze 1905 tj. r t c z a s  
od 1. iipca do 31. grudnia, 1905 a rniauo- 
wieie:

około 300 q owsa 
około 400 q siana 
około 70 q słomy
odbędzie się w podpisanym c. k. Z a­

rządzie salinarnym licytacya zapomoeą ofert 
pisemnych.

Oferty przepisowo sporządzone i ostem­
plowane należy wnosić na ręce, e. k. N a­
czelnika tego Zarządu najpóźniej dnia 2. 
czerwca 1905 o godz. 11 przed południem.

Bliższe warunki licytacyjne przejrzeć 
można w zwykłych godzinach urzędowych 
w biurze e. k. Zarządu salinarnego w Wie­
liczce.

O. k. Zarząd salinarny.
Wieliczka, dnia 11. maja 1905.

L. 33.530. . [3766 1—8]
O b w i e s z c z e n i e .

W celu oddania w przedsiębiorstwa 
dostawy szutru na gościńce państwowe w 
lwowskim okręgu budowniczym w latach 
1906 i 1907 odbędzie s;ę 14. czerwca 19 '5 
w e. k, Starostwie we Lwowie licytacya 
ofertowa.

Koszta fiskalne szutru w roku 1906 
dostawić się mającego wynoszą: za wywóz 
ze stw-yi kolejowych aa  gościniec, potłucze­
nie oczyszczenie i ustawienie w pryzmy 
1275 m3 szutru cena fiskalna 10.879 kor.

Warunki, przedsiębiorstwa przejrzane 
być mogą w godzinach urzędowych w wy- 
mienionem c. k. Starostwie, gdzie także 
w wyż oznaczonym dniu najpóźniej do go­
dziny 12-tej w południe wnoszone być mają 
oferty, sporządzone na blankietach urzędo­
wych, których Starostwo bezpłatnie udzieli, 
a zaopatrzone marką stemplową na 1 kor. 
i we waayum wynoszące 5% kwoty fiskal­
nej, z wyrażeniem cen jednostkowych nie 
tylko cyframi, ale i literami.
, |  Oferent winien na blankiecie na wła- 
sciwein miejscu podać nazwę stacyi kolejo­
wej odbiorczej i ofiarowaną cenę jednostko­
wą bez żadnych dopisków, wreszcie położyć 
datę i podpisać ofertę imieniem i nazwiskiem.

, 9 .  ły wnoszone być mają nadesłane 
z każdej stacyi kolei odbiorczej osobno, jeże­
liby zas oferta obejmowała kilka staeyj, wte­
dy podać w niej należy ceny jednostkowe 
dla każdej stacyi osobno, albowiem zatwier­
dzenie ofert nastąpi bezwarunkowo według 
poszczególnych staeyj kolejowych.

L erty niesporządzone na blankietach 
urzędowych, albo zawierające jakiekolwiek 
dopiski, zostaną oferentowi zaraz przez ko- 
misyę przeprowadzającą licytaeyę zwrócone, 
zas po terminie licytacji nie będa oferty 
przyjmowane.

Z c. k. Namiestnictwa.
Lwów, dnia 9. maja 1905.

L. cz. E. 2604/4 (4) [3779]
Na żądanie Mikołaja i Barbary niałż- 

Jurkiewiczów rolników w Jarosławiu (na 
Garbarzach)^ zastąpionych przez adwokata 
dr. Rothsteina w Jarosławiu odbędzie się 
dnia 19. maja 1905 o godz. 10 przed połu­
dniem w sądzie niżej wymienionym, w biu 
rze Nr. 9, licytacya kępy, powstałej przez 
przjmuleniej"zeki Sanu, jako przedłużenie 

gm. Jarosław nie będącej do-P- gr- !7.,7
tąd przedmiotem ksiąg gruntowych obszaru 
374-5Q °=13 ar. 6 7 m \

Nieruchomość powyższa, wystawiona 
na licytację, jest oceniona na 273 kor. 40 
hal.

Najniższa cena wynosi 182 kor. 27 h., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się 
do tej nieruchomości dokumenta (wyciąg 
tabularny, wyciąg katastralny, protokoły 
ocenienia i t. d.) może każdy, mający chęć 
kupienia, przejrzeć podczas godzin urzędo­

wych w sądne niżej wymienionym, w biu­
rze Nr. 9.

Takie prawa, w obec których niniej­
sza relicytacya byłaby niedopuszczalna, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie relicytaeyjnym, inaczej roszczenia 
tego rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych -wydarzeniach tego postę- 
dowania jedynie przez przybicie aa  tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział VI.
Jarosław, dnia 8. kwietnia 1905.

Ł. cz E. IX. 2101/4 (30) [3774]
Dnia 7. czerwca 1905 o godz. 9 przed 

południem odbędzie się w sądzie tutejszym, 
Nr 51 licytacya realności whl. 2099 kg. 
gminy Przemyśl z przynależnośeiami 
Realność tę oceniono na 2725 kor. 05 h.

Najniższa cena wynosi 1816 kor: 70 h. 
poniżej tej ceny sprzedaż nie nastąpi.

Warunki licytacyjne i inne dokumenta 
można przejrzeć w biurze Nr. 22.

Takie prawa, w obec których niniej­
sza licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do* są d u  najpóźniej przy wyznaczo­
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia 
tego rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę­
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IX.
Przemyśl, dnia 27. kwietnia 1905.

L. cz. E. 110/5 (8) [3783]
Na żądanie wspólnej kasy sierocej c. k. 

sądu powiatowego w Brzesku zastąpionej 
przez kur&tora p. Krzysztofa Scbwarea c. k. 
kancelistę sąd. w Brzesku odbędzie się dnia 
9. czerwca 1905 o godz. 9 przed południem 
w sądzie siżei wymienionym, w biurze Nr. 
1 licytacya Jana j&kubasa własnej połową 
posiadłości lwb. 12 ks. gr. gm. Biadoliay 
szlacheckie, która jako całość stanowi real­
ność wiejską składającą się z domu, stajai. 
stodoły i gruntów z prynależnościami, skła- 
dająeemi się z bydła, narzędzi gospodarczych 
i drzew na tej realności rosnących.

Wystawiona na licytację połowa real­
ności lwb. 12 ks. gr. gm. Biadoliny szla­
checkie jest oceniona na 2445 kor. 15 h., 
przynależności tej zlicytować się mającej po­
łowy na 177 kor. 50 h.

Najniższa cena wynosi 1748 kor. 44 h., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie­
nia i t. d.) może każdy, mający chęć kupie­
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych w 
sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr\ 1.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną,- należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia 
tego rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia relicytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę­
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzi­
bie sądu zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Wojnicz, dnia 20. kwietnia 1905.

L. cz. E. 374/5 (4) [3781]
Dnia 14. czerwca 1905 o godz. 9 przed 

południem odbędzie się w biurze Nr. 5 sadu 
tutejszego w zabudowaniu apteki licytacya 
połowy realności whl. gminy Oskrzesince z
przynależnośeiami.

Połowę tej nieruchomości z przynale- 
żaościami oceniono na 872 kor. 50 h.

Najniższa cena, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi wynosi 581 kor. 67 h.

Warunki licytacyjne i inne odnośne 
dokumenta przejrzeć można w sądzie tutej­
szym, w biurze Nr. 5.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia

tego rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę­
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IY.
Rohatyn, dnia 19. kwietnia 1905.

L. cz. E. 245/3 (33) [3777]
Na żądanie Ilirscha i Racheli Per)bur­

gerów odbędzie się dnia 20. czerwca 1905 o 
godzinie 9 przed południem, w sądz:e niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 13, relicytacya 
realności lwh. 231 i 297 ks. gr. gm. kat. 
Brzesko objętych.

Nieruchomości wystawione na licytację 
są ocenione na 5794 kor.

Wadyum wynosi 579 kor. 40 h.
Najniższa cena wynosi 2897 kor. po­

niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się 
do tych nieruchomości dokumenta (wyciąg 
tabularny, wyciąg katastralny, protokoły oce­
nienia i t. d.) może każdy, mający chęć ku­
pienia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 13.

Takie prawa, w obec których niniej­
sza licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia 
tego rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę­
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Brzesko, dnia 14. kwietnia 1905.

«*aa

L. cz S. 2 4  (23) [3772]
Uchwałą tego sadu z dnia -L sierpnia 

1904 1. cz. S. 2 4 (2), otworzony konkurs 
do majątku Spółki owocarskiej w Nadwornie 
uznaje się po myśli § 155 ord. konk. za 
ukończony.

O. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 
Stanisławów, dnia 27. lutego 1905.

L. ez. S. 1,4 (53) [37b9]
W konkursie Zofii Sehorr wyznacza 

się audyencyę do rozprawy celein ustalenia 
roszczeń zawiadowcy masy do wynagrodzę 
ma i zwrotu poniesionych wydatków na 
dzień 22. maja 1905 o godz. 11 przed po­
łudniem w c. k. sądzie krajowym cywilnym 
w biurze Nr. 13.

Na audyencyę tę zaprasza się wierzy­
cieli konkursowych.

O. k. Sąd kraj. cywil., Oddział VII. 
Lwów, dnia 29. kwietnia 1905.

L. cz S. 2 5 (38) [3788]
W konkursie Gizeli Kóssler wyznacza 

się do narady i powzięcia uchwały co do 
zrealizowania wierzytelności co do kontraktu 
kupna sprzedaży towarów z Markusem Kós­
sler zawartego do likwidacji wierzytelności 
dodatkowo zgłoszonych, nareszcie do rozpra­
wy c iem ustalenia roszczeń zawiadowcy 
masy do wynagrodzenia na dzień 24. maja 
1905 o godz. 10 przed południem w c. k. 
sądzie krajowym cywil, w biurze Nr. 13 

Na audyencyę tę zaprasza się wierzy­
cieli konkursowych.

C. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VII. 
Lwów, dnia 6. maja 1905.

Konkursa.
L. 688,05 [3781 3 - 3 ]

K o n k u r s .
Celem obsadzenia opróżnionej wskutek 

śmierci ś. p. Eugeniusza Kurylewicza posa­
dy c. k. aotaryusza we Lwowie, a ewentu­
alnie innej w drodze przeniesienia opróżnić 
się mogącej posady w okręgu lwowskiej Izby 
notaryalnej rozpisuje się niniejszem konkurs 
z tem, że kompetenci o tę posadę mają 
wnieść swoje należycie udokumentowane po­
dania do podpisanej Izby najdalej do 15. 
czerwca 1905.

C. k. Izba notaryalna 
Lwów, 8. maja 1905.

* Gameta Lwowska* Nr. 110 z dnia 14. maja 1905,



8
L. 884. [8689 3 - 8 ]

Ogłoszenie konkursu.
Celem nadania trzech stypendów po 

400 kor. rocznie z fundacyi ś. p. Edwarda 
Pawła Czabana dla uczniów Uniwersytetu 
lwowskiego rozpisuje się niniejszem konkurs.

I. C nadanie stypendyum z tej funda­
cyi ubiegać się mają prawo zdolni, pilni, 
pracowici, nienagannie się zachowujący, 
obyczajni a niezamożni uczniowie zwyczajni 
jakiegokolwiek Wydziału w Uniwersytecie 
lwowskim, wyznania rzymsko-katolickiego 
lub jednego z wyznań protestanckich, o ile 
to być może rodem z Królestwa Polskiego 
lub Cesarstwa Rosyjskiego, narodowości poi 
skiej bez względu na nazwisko i pocho­
dzenie.

II. Pierwszeństwo do otrzymania sty­
pendyum z tej fundacyi będą mieć posiada­
jący powyższe ogólne wymogi uczniowie te­
goż Uniwersytetu pochodzący z rodziny lub 
spokrewnieni z rodzinami Czabanów, de 
Baldich, Gesehków i Wiemanów, a nastę­
pnie w braku tychże synowie niezamożnych 
kupców miasta Warszawy lub urzędników 
Polaków, wyznających religię rzymsko-kato­
licką lub protestancką, a szczególnie syno­
wie ojców pracujących w Magistracie war­
szawskim.

III. Posiadanie tych wymogów nadają­
cych pierwszeństwo do otrzymania stypen- 
dyów z tej fundacyi winni ubiegający się 
wykazać dokumentami publicznymi jakoto: 
metrykami, poświadczeniami właściwej wła­
dzy, i t. p.

IV. Prawo rozdawnictwa stypendyów 
służby bez żadnego ograniczenia Senatowi 
akademickiemu Uniwersytetu lwowskiego. 
W razach wyjątkowych wolno Senatowi 
akademickiemu łączyć stypendya w ten spo­
sób, że jednemu uczniowi może przyznać 
dwa a w razie uznania potrzeby i trzy sty­
pendya.

Decyzya Senatu akademickiego co do 
nadania stypendyum z tej fundacyi nie bę­
dzie ulegać żadnemu jakiemukolwiek odwo­
łaniu i natychmiast będzie wykonalną.

V. Stypendya z tej fundacyi przyzna­
wane będą stypendyście na czas trwania je 
go nauki uniwersyteckiej t. j. do czasu 
ukończenia przezeń studyów uniwersyteckich 
i otrzymania absolutoryum. Stypendya z tej 
fundacyi wypłacane będą przez każdoczesne- 
go Rektora i Prorektora jako zarządców fun­
dacyi i jej majątku w ratach kwartalnych 
z góry za kwitami poświadczonymi przez 
Dziekana Wydziału, do którego należy sty­
pendysta.

VI. O utracie ze strony poszczególne­
go stypendysty prawa do dalszego pobo< u 
nadanego stypendyum z powodu przerwy w 
studyach uniwersyteckich, z powodu za­
niedbania się w nauce, z powodu naganne­
go i nieobyczajnego zachowania się orzeknie 
Senat Uniwersytetu lwowskiego ostatecznie 
i prawomocnie.

VII. Senat akademicki będzie uprawnio­
ny pozostawić stypendyście pobór stypen­
dyum wyjątkowo jeszcze przez rok jeden po 
normalnem ukończeniu studyów uniwersyte­
ckich, jeżeli stypendysta odda się dalszym 
studyom teoretycznym w celu uzyskania sto­
pnia akademickiego (doktoratu).

VIII. Ubiegający się o to stypendyum 
powinni wnieść podania należycie udoku­
mentowane na ręce Dziekana swego Wy­
działu najpóźniej do dnia 15, czerwca r. b.

Zarząd fundacyi stypendyjnej im. ś, p.
Edwarda Pawła Czabana.

Lwów, dnia 4. maja 1905.
R ek tor: pro Rectore :

Józef Puzyna. X. Fijałek.

L. 845 [3704 3 - 3 ]
O g ł o s z e n i e

Konkursu na sporządzenie planów 
rekonstrukcyi budynku Rady powiato­
wej w Samborze.

Wydział powiatowy w Samborze 
ogłasza niniejszem publiczny konkurs 
na sporządzenie planów rekonstrukcyi 
głównego budynku Rady powiatowej 
położonego przy ulicy Kopernika w 
Samborze.

Zamierza się: rozszerzenie budyn­
ku do sąsiedniej realności wojskowej, 
wybudowanie piętra i nadanie całemu 
budynkowi odpowiedniej fasady fron­
towej.

W powyższym celu następujące 
plany mają być sporządzone, w skali 
przepisanej ustawą budowlaną z dnia 
28. kwietnia 1882 roku.

a) plany poziome partem, piętra 
i poddasza,

b) przekrój podłużny i poprze­
czny,

c) fasady budynku od ulicy.
Wszystkie bliższe informacye co

do potrzebnych ubikacyj wielkości i 
rozkładu tychże zasięgnąć należy w

biurze Wydziału powiatowego w Sam­
borze.

Zaznacza się, że plan sytuacyjny 
obecnego budynku, oraz plany obecne­
go parteru i piwnic znajdują się w 
kancełaryi Wydziału powiatowego i 
mogą być przeglądane, ewentualnie 
zkopiowane.

Nagrody konkursowe za sporzą­
dzenie powyższych planów wyznacza 
się następujące:

Za najlepszy projekt, który zosta­
nie przyjęty za podstawę do budowy 
300 kor.

Za następny projekt uznany jako 
dobry, lecz mniej odpowiedny do wy­
konania 200 kor.

Za trzeci projekt wreszcie uznany 
jeszcze za odpowiedny 100 kor.

Projekta nagrodzone zostaną za­
trzymane na własność Wydziału po­
wiatowego, a wszystkie inne zwrócone 
autorom tychże.

Termin do przedkładania planów 
ustanawia się do końca miesiąca czer­
wca 1905.

Z Wydziału Rady powiatowej.
W Samborze, dnia 15. kwietnia 1905.

Sekretarz: P rezes:
Michał Lambor. Feliks Sozański.

L. 655/pr. [3732 3 - 3 ]
K o n k u r s .

Celem obsadzenia kilku posad c. k. le­
śniczych w obrębie c. k. Dyrekcyi lasów i 
dóbr państwowych we Lwowie z systemizo- 
wanymi poborami rozpisuje się niniejszem 
konkurs.

Władza udzielająca posadę zastrzega 
sobie jednakże prawo przyjętego leśniczego 
w razie uznania go niezdolnym dla tej po­
sady, lub gdyby pod innym względem wy­
mogom nie odpowiedział, po upływie pierw­
szego roku, który ma być rokiem próbnym, 
w krótkiej drodze ze służby wydalić, w któ­
rym to wypadku traci z mianowania wypły­
wające prawa.

W razie stałego przyjęcia wliczonym 
będzie czas próbny w czas służby.

Podania własnoręcznie pisane i zawie 
rające dowody co do wieku, stanu, dotych­
czasowego zatrudnienia, zn ajoniości języka 
polskiego i niemieckiego, jak też ewentual­
nie i ruskiego w słowie i piśmie, tudzież 
co do złożonego z dobrym postępem egza­
minu rządowego dla pomocników w służbie 
leśnej, ochronnej i technicznej wnieść na­
leży w drodze przepisanej do dnia 10. czerw­
ca 1905 do Prezydyum c. k. Dyrekcyi lasów 
i dóbr państwowych we Lwowie.

Kompetenci należący do kategoryi upra­
wnionych wedle ust. z dnia 19. kwietnia 
1872 (dz. p. p. Nr. 60 ex 1872) podofice­
rów mają swe podania zaopatrzone certyfi­
katami podania w razie pełnienia czynnej 
służby, wnieść za pośrednictwem c. i k. wła­
dzy wojskowej (wojskowej komendy lub za­
kładu) nienależący zaś do wieku wojskowe­
go uprawnieni podoficerowie za pośredni­
ctwem odnośnego c. k. Starostwa.
Z Prezydyum c. k. Dyrekcyi lasów i dóbr 

państwowych.
Lwów, dnia 5. maja 1905.

C. k. Namiestnik, 
jako Prezydent c. k. Dyrekcyi 

lasów i dóbr państwowych: 
P o t o c k i .

L. 16.670 [3762 2 - 3 ]
Ogłoszenie konkursu.

Celem obsadzenia posady nauczyciela 
religii rzymsko - katolickiej w c. k. gimna- 
zyum w Brodach ogłasza się niniejszem 
konkurs.

Do posady tej przywiązane są pobory 
w myśl ustawy z dnia 19. września 1898 
Dz. p. p. Nr. 173.

Kandydaci, ubiegający się o tę posadę, 
mają wnieść podania, zaopatrzone w po­
trzebne dokumenta, za pośrednictwem swej 
bezpośrednio przełożonej władzy do Preiy- 
dyum c. k. Rady szkolnej krajowej najpó­
źniej do dnia 5. czerwca 1905.

Z c. k. Rady szkolnej krajowej.
Lwów, dnia 6. maja 1905.

LW. kr. 21.174/5 [3681 2—3]
Ogłoszenie konkursu.

W celu nadania począwszy od dnia 1, 
września 1905, jednego, na teraz ośmset 
ośmdziesiąt (880) koron rocznie wynoszące­
go udziału z fundacyi Probusa Piotra Wło­
dzimierza tr. im. Samsona Barczewskiego dla 
otrzymania i wychowania panien polskich, 
ogłasza się niniejszem konkurs.

Udział ten przeznaczony jest na utrzy­
manie i wychowanie w jednym z zakładów

1 wychowawczych polskich we Lwowie trzech 
j ubogich dziewczątek, sierót bez ojca i matki, 
| Poiek, wyznania rzymsko-katolickiego, po- 
j chodzących z jakiej bądź dzielnicy dawnej 

Polski. Dziewczęta te muszą mieć ukończo­
ny dziewiąty rok życia.

Osoby, którym nadano udział z niniej­
szej fundacyi, będą zeń utrzymane w zakła­
dzie wychowawczym polskim we Lwowie aż 
do ukończenia nauk, a po ukończeniu nauk 
pobierać będą swój udział, aż do ukończenia 
dwudziestego czwartego roku życia.

Dobrodziejstwo pobierania udziału u- 
staje, jeżeli osoba nim obdzielona:

a) wychodzi za mąż;
b) zmienia obrządek lub wyznanie ;
c) dozna korzystnej zmiany stosunków 

materyalnych, uchylającej warunek ubóstwa;
d) nie wykazuje dobrego postępu w 

naukach i nienagannego zachowania się ;
e) po wystąpieniu z zakładu prowadzi 

życie niemoralne.
Prawo rozdawnictwa udziałów służy 

Wydziałowi krajowemu, który ma także pra­
wo orzeczenia, iż osoba obdarzona udziałem 
ma opuścić zakład, w którym pozostaje 
i przenieść się do innego przez Wydział 
krajowy oznaczyć się mającego zakładu.

Podania, podpisane przez opiekę kan­
dydatki, należy wnosić bezpośrednio do Wy­
działu krajowego najdalej do dnia 30. czer­
wca b. r. i załączyć do nich:

1. Metrykę chrztu kandydatki na do­
wód, iż kandydatka ukończyła dziewiąty rok 
życia, jest wyznania rzymsko - katolickiego, 
pochodzi z jednej z dzielnic dawnejj Polski 
i należy do narodowości polskiej, a jeżeliby 
metryka chrztu nie udowadniała wszystkich 
tych okoliczności, — także inne brak ten 
uchylające dowody;

2. Metryki śmierci obojga rodziców 
kandydatki, w braku zaś takich metryk inne 
wiarogodne dowody jej zupełnego sieroctwa;

3. Świadectwo ubóstwa kandydatki;
4. W razie, jeżeli kandydatka pobiera 

już nauki w szkole publicznej lub w pry­
watnym zakładzie wychowawczym wydają­
cym świadectwa, ostatnie świadectwo szkol­
ne kandydatki;

5. Świadectwo moralności kandydatki, 
którego jednak kandydatki przedkładające 
świadectwo szkolne przedkładać nie potrze­
bują:;

6. Oświadczenie właścicielki jednego 
z polskich zakładów wychowawczych we 
Lwowie, iż gotowa jest za wynagrodzeniem 
w wysokości 880 koron rocznie przyjąć kan­
dydatkę począwszy od 1. września 1905 do 
ssrego zakładu i dać jej tauiiti—ct-ie utrzy­
manie wraz z opieką lekarską i wychowanie 
aż do zupełnego jego ukończenia wedle pla 
nu nauk i przedmiotów nadobowiązkowych, 
t. j. muzyki, obcych języków i t, d,, — któ­
ry to plan dołączyć należy; — że zrzeka 
się wszelkich pretensyj do wynagrodzenia, 
jeźeby Wydział krajowy uznał za stosowne 
orzec, iż uczenica obdarzona ma opuścić za­
kład; że pobrane wynagrodzenie za czas 
niespędzoay w zakładzie, czyto wskutek 
śmierci kandydatki, czy też wskutek jej wy­
stąpienia, zwróci fundacyi Probusa Piotra 
Włodzimierza tr. im. Samsona Barczewskie­
go dla utrzymania i wychowania panien 
polskich.

W oświadczeniu tem winna zeznająca 
je osoba zrzecz się wyraźnie terminu przy­
jęcia propozycyi z § 862 u. eyw. i zobo­
wiązać się do zawarcia z Wydziałem krajo­
wym umowy na zasadzie powyższych posta­
nowień, jeżeli najdalej do 31. sierpnia b. r. 
przyjęcie tej propozycyi zostanie podane do 
jej wiadomości.

Propozycje, o których przyjęciu W y ­
dział krajowy po dzień 31. sierpnia 1905 
interesowanej właścicielki zakładu nie za­
wiadomi, należy uważać za nieprzyjęte.

Podania kompetencyjne, wniesione po 
terminie lub niezaopatrzone w przepisane 
dokuG:enta, nie zostaną uwzględnione.

Z Wydziału krajowego Królestwa Oalicyi 
i Lodomeryi wraz z wielkiem Księstwem 

Krakowskiem.
Lwów, dnia 27. kwietnia 1905.

Piotrowski.

L. 33.872. [3817 1— 3]
Ogłoszenie konkursu.

Oehm obsadzenia posady aplikanta 
przy krajowem Archiwum aktów grodzkich 
i ziemskich we Lwowie o rocznein adjutum 
w kwocie sześciuset (600) koron rozpisuje 
się niniejszem konkurs.

O posadę tę ubiegać się mogą tylko 
uczniowie Lwowskiego c. k. Uniwersytetu, 
oddający się studyom historycznym lub hi- 
storyczno-prawniczym.

Bliższe określenie praw i obowiązków 
aplikanta archiwum zamieszczone jest w 
uchwale Wysokiego Sejmu z dnia 21. sier­
pnia 1877.

Podania zaopatrzone w metrykę chrztu, 
względnie w metrykę urodzenia, świadectwo 
dojrzałości, dowód dokonanej immatrykula- 
cyi, a ewentualnie także w dowody szcze­
gólnego uzdolnienia do służby archiwalnej

należy wnosić do Wydziału krajowego naj­
później do dnia 20. czerwca 1905.

Z Wydziału krajowego Królestwa 
Galicyi i Lodomeryi z Wielkiem Księstwem 

Krakowskiem.
Lwów, dnia 9. maja 1905.

Piotrowski.

L. 736/905 [3765 1—3] '
K o n k u r s .

Jarosławski Wydział Powiatowy 
ogłasza konkurs na posadę lekarza 
okręgowego z siedzibą w Moszczanach. 
Mieszkanie może też sobie obrać le­
karz we wsi Łazach.

Płaca 1000 kor. i 600 kor. w ra­
tach miesięcznych z góry.

Okręg moszczański obejmuje 18 
wsi z 15 000 mieszkańców.

Obowiązki i alegaty podania okre­
śla ustawa z 2. lutego 1891 dz. u. kr.
Nr. 17.

Prócz tego będzie lekarz moszczań­
ski obowiązany utrzymywać aptekę do­
mową.

Na pierwszy rok posada ta jest 
prowizoryczną.

Termin podań 30. czerwca 1905. 
Wydział Rady Powiatowej Jarosławskiej.

Jarosław, dnia 9. maja 1905.
Prezes: J. Czartoryski.

L. 1878. [8764 1— 3]
K o n k u r s .

Wydział powiatowy w Jaśle roz­
pisuje ponownie konkurs na posadę 
lekarza okręgowego z siedzibą w Oł- 
pinach.

Do okręgu sanitarnego w Ołpinach 
należą następujące miejscowości: Oł- 
piny, Żurowa, Swoszow.a, Szerzyny, 
Czermna, Święcany i Jabłonica z ogól­
ną liczbą mieszkańców 12,246.

Lekarz okręgowy w Ołpinach bę­
dzie pobierał tytułem stałej płacy kwo­
tę 1200 kor. słownie tysiąc dwieście 
koron rocznie płatną z kasy Wydziału 
powiatowego w ratach miesięcznych, 
zaś tytułem ryczału na objazdy służbo­
we kwotę 500 kor. słownie pięćset 
koron rocznie płatne z funduszu kra­
jowego, również w ratach miesięcznych.

Lekarz okręgowy obowiązanym bę­
dzie utrzymywać aptekę domową.

Udokumentowane podania, wyka­
zujące, że petent posiada warunki okre­
ślone w § 7 ust. z 2. lutego 1891 Nr. 
17 Dz. ust. kraj., należy wnosić do 
Wydziału powiatowego w Jaśle w ter­
minie do 5. czerwca 1905.

Jasło, dnia 4. maja 1905.
Zastępca Prezesa.

L. 59/Inst. [3786 1 - 3 ]
K o n k u r s .

Konkurs na jedno stypendyum z fun­
dacyi ś. p, Kunegundy Brześciańskiej w kwo­
cie 202 kor. rocznie dla ubogiej wdowy, 
obarczonej liczną rodziną w Galicyi przeby­
wającej. Prośby zaopatrzone świadectwami 
ślubu, śmierci męża, ubóstwa i metrykami 
dzieci należy przysłać do Kancełaryi Komi­
syi Instytutu ubogich chrześeian w pałacu 
Arcybiskupstwa łacińskiego we Lwowie do 
i 5. lipca 1905.

Z Komisyi Instytutu ubogich chrześeian 
we Lwowie.

Lwów, dnia 9. maja 1905.

prasowe.
L. cz. Pr. III. 40/5 (2) [3770]

O b w i e s z c z e n i e .
0. k. Sąd krajowy jako prasowy orzekł 

na wniosek c. k. Prokuratora Państwa, że 
zamieszczone w Nr. 10 czasopisma „Bocian" 
z dnia 15. maja 1905 artykuły względnie 
ustępy artykułów pod napisem:

1. „Nobili par“ od słów „Każda ko­
bieta" do słów „tajemnicy niema" strona 4 
łam 2 i 8.

2. bez napisu pod ryciną na stronie 
6 łam 1 od słów „Gdy studyuje" do słów 
„wypuszcza parę" i

3. pod ryciną na stronie 7 od słów 
„I w południe" do końca, zawierają zna­
miona występku z § 516 u. k., że zakazuje 
się rozszerzania tych artykułów.

Ó. k. Sąd krajowy jako prasowy, S. III.
Kraków, dnia 11. maja 1905.
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gl. 107. [8740]

2)a§ f. f. ®rei§= al§ $re§gericE)t in 
śftobereto fiat mit betn Srfenntntffe bom 4. 
Stprit 1905, $ r .  4/5, bte SBeiterberfiratung 
ber Sir 48 ber ,3eit[cfirift; „L’Eco deł Baldo“
III. Saljrgang, ddo. Śliba, 29. Slpril 1905 me* 
gen ber Strtifci: „I nemici“ bon „perche“ BtS 
„Imperatore" nad) § 04 ©t. @. berfioten.

K u r a t e l e .
L. cz. P. VI. 180 4 (2) [3785 1 - 3 ]

Józef i Mary a małżonkowie Skuła z 
Zawałowa uznani zastali za marnotrawców 
a kuratorem ich Maksym Banach z Zawa­
łowa.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział VI. 
Podhajce, dnia 14. października 1904.

L. ez. P. 77/5 [3758 1 - 3 ]
Ansa Worobij urodzona zjyhal z Za­

górza knihynickiego uznaną, została marno­
trawną, a kuratorem dla niej ustanowiono 
Ilka Charyszyna.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Eohatyn, 27. marca 1905.

L. ez. l . 35 4, P. 48/5 (4) [3744 1— 3]
Za umysłowo chorego uznano Wasyla 

Goypiuka w Dorze.
Kuratorem jego ustanowiono Dmytra 

Bojka s. Iwana w Dorze.
0. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Delatyn, dnia 9 maja 1905.

L. cz. L. 4/4 (4) [3752 1 - 3 ]
Marya Markes, urzędniczka pomocni­

cza w Dwerniku uznaną została umysłowo 
chorą, kuratorem jej ustanowiono p. Piotra 
Kościuka w Dwerniku.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Lutowiska, dnia 12. lipca 1904.

L- cz. L. V. 1/5 (3), P. 95/5 [3778]
Jan Wiszyński ze Zmiennicy został 

uznany marnotrawcą, a kuratorem jego usta­
nowiono Wojciecha Rachwała ze Zmiennicy. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Brzozów, dnia 19. kwietnia 1905.

L. cz. P. 77/5 (3)1 [3775]
Za umysłowo chorego uznano Izaaka 

Weinsteina w Ezeszowie.
Kuratorem jego ustanowiono Hirseha 

Weinsteina w Ezeszowie.
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Ezeszów, dnia 7. kwietnia 1905.

L. 37.511/05/IY.
O b w i e s z c z e n i e ,

[3351J

L. cz P. 79/5 (3) [3782]
Za umysłowo chorą uznano Annę Nie- 

maszezuk w Horyhladaeh.
Kuratorem ustanowiono Nykołę Nie- 

maszczuk w Horyhladaeh.
C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Tłumacz, dnia 31. marca 1905.

L. cz. P. 45,5 (5) [3751]
Jossel Dawid 2-im. Kweezer oddany 

pod kuratelę, a kuratorem jego ustanowiony 
Izak Fieber.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Kosów, dnia 15. marca 1905.

R o z m a i t e  o b w i e s z c z e n i a .
L. ez. 0. 60/5 (1) [3725 2—3]

Przeciw masie spadkowej blp. Zołki 
Mamesa która to masa dotąd nie została 
objęta, wniesiony został do e. k. sądu po­
wiatowego w Niepołomicach przez -Jakóba 
Mamesa pozew o 480 kor.

Na podstawie pozwu wyznaczono au­
dyencyę do ustnej rozprawy na 15. maja 
1905 o 10 rano. _

Celem strzeżenia praw nieobjętej masy 
spadkowej błp. Zołki Mamesa ustanawia się 
p. Samuela Mamesa w Niepołomicach ku­
ratorem.

Tenże kurator zastępować będzie masę 
spadkową błp- Zołki M&mesa w rzeczonej 
sprawie na jej koszt i niebezpieczeństwo, do­
póki ona w sądzie się nie zgłosi lub peł­
nomocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Niepołomice, dnia 28. kwietnia 1905.

L. ez. P. IV. 78/5 ( i )  [3776]
Hryńka Eudnickiego uznano umysłowo 

niedołężnym.
Kuratorem dla niego ustanowiono W a­

syla Bod&ka ze Skwarzawy.
0. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Złoczów, dnia 21. marca 1905.

L. ez. C. II. 88/5 (1) _ [3780]
Przeciw nieobecnej Wiktoryi Burej z 

Zawoji Nd. 608 i spóln. wniósł mało1. Adolf 
Wiesser pozew o pozbawienie skutków pra­
wnych zrzeczenia się przez Wojciecha Bu­
rego praw do spadku po ś. p. Katarzynie 
Burej w Zawoji Nr. 608.

Ustna rozprawa odbędzie się dnia 9. 
ec-epta:- 1905 o godz. 9 rano.

Dla strzeżenia praw pozwanej ustano 
wiony kurator Józef Bury z Zawoji będzie 
pozwaną zastępował dopóki się sama w s ą ­
dzie nie zgłosi lub pełnomocnika nie usta­
nowi.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Maków, dnia 29. kwietnia 1905.

L. Prez. 196 (20/5) [3583 3 - 3 ]
Dla niżej poszczególnionyeh od lat przeszło trzydziestu niepodjętych depozytów są- 

owycn wyznacza się w myśl eyrkularza gubern. z dnia 12. maja 1826 1. 19755 Nr. 66 
zm. ust. prow. dekretu nadw. z dnia 18. maja 1825, Tom 53 Nr" 50 Zb. ust. pili. tudzież 
dekretu nadw. z dnia 13. lutego 1837, Nr. 173 Zb. u. s. czasokres jednego roku, sześciu 
tygodni i trzech'dni, w przeciągu którego to czasokresu uprawnieni swe prawa do tyc-hże 
depozytów zgłosić i wykazać mają, w przeciwnym bowiem razie gotówka, papiery i przed­
mioty wartościowe funduszowi przypadłości zostaną przyznane

Czasokres powyższy liczy się od dnia 3 po ogłoszeniu niniejszego edyktu w urzędo­
wej części „Gazety lwowskiej".

Eok miesiąc 
i dzień 
złożenia

7/12 1863 
24/7 1866 

2811 1867 
2,4 i 2/5 1873 

'29,6 1873 
30;8 1871 
7/6 1872 

27/10 1871 
23/1 1872 
16/7 1868 
18/7 1868

Wymienienie masy

Masa Eliasza Hramoty .

1/6
2'4

144
14/4
25/4
5/5
30/7
1/9

1871
1869
1871
1871
1871 

1869
1872 

1869
18/12 1869

13/5 1871 
8/1 1870 

2/10 1872 
7,7 1870 
3,6 1870

211  1868

Śniatyn,

n spadkobierców K u ń e i a ........................................
» spadkobierców Hrycia K u z y lu k a ......................
r Wasyłyny Stefanyk przeciw7 Dawid. Kosenheck 
„ Hendla Wittnera przeciw Jeneie Eedner . .
„ Dawida Eosenheeka przeciw Pe-trowiLazarenko 
„ wierzyciele H. Terentiaka . . . . . . . . .
„ spadkobierców Kopia Melzera  ......................
„ Grzegorza Drohomireckiego przeciw Antoninie

Łukasiewiez ........................... .
„ Mojżesza Izaka Eeisc-ha przeciw Anton. Kozuk 
„ Grzegorza i Teodozego Bogdanowiczów . . ,
„ spadkobierców Mikołaja Gody  ......................
„ spadkobierców Arona S t e r l i e b a ..................
„ Szymona Wojnilower przeciw Hugon, Mironowi

n Andryasa Wołoszyńskiego....................................
n Joela Eeinera przeciw Dawidowi Meronek . . 
H Wasyla i Katarzyny Bordunów przeciw Wasy­

lowi Onyszczukowi ■  ...............................
r> Ołeksy Kostynowieza przeciw Dinytr. Burłak 
„ Dawida Kuglera przeciw Iwanowi Charuk . . 
„ Abrahama Akselrada przeciw Myroaiukowi .
„ Teofili H o ł y ń s k i e j .................................................
„ Dawida Eosenheeka przeciw Michałowi Po­

powiczowi ..............................................................
„ Hryhora Ferbejf .  .................. ....

C. k. Sąd powiatowy, Oddział VI. 
dnia 27. kwietnia 1905.

K w o t a

gotówka | w

K. h. | K. h.

33

40
5

11

40
10

2

75

16

40
20
15

21

62

20

40
86
53

68
80

32
16

139
95

71
7

15

67

80
44

60
47
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W oddziele dla niedoręezalnyeh przesyłek c. k. Dyrekeyi poczt i telegrafów zalegają 
wyszczególnione poniżej zwrotne listy polecone, których ani adresaci ani nadawcy do­
tychczas nie podjęli.

Listy te należy podjąć najdalej w przeciągu roku od daty niniejszego obwieszczenia, 
w przeciwnym bowiem razie zostaną one po bezowocnym upływie rzeczonego czasokresu 
stosownie do okoliczności albo komisyonalnie zniszczone, lub też zostanie zawartość listów, 
o ileby się nadawała do spieniężenia, sprzedana w drodze publicznej licytaeyi, a kwota 
uzyskana ze sprzedaży przepadnie na rzecz Skarbu Państwa.

listów  zwrotnych poleconych za miesiąc marzec 1905.

-
op-

l j

N a d a n i a
Nazwisko adresata Miejsce

przeznaczeniaNr. dzień miejsce

1 114 Lwów 8 Józef Tarłowski, Kleparów Kleparów
2 1018 26 2 Rzeszów J. Zipper Budyszów
3 1991 27/1 Antoni Majcher Staremiasto
4 745 10/10 Kraków 2 Marcin Staroczyk, Dąbrowa Dąbrowa
5 51 3 2 „ 51 Józef Anderka, Kulnek Kulnek
6 185 29,2 Kołomyja Teodor Zaeharowski Horodenka
7 694 2:12 Krakau 1 Józef Kohn Gnatowiee
8 267 31 4 Ogis&aa Radziouka
9 267 2,1 4

10 24 2.3 Wadowice Ewa Górne, Wien Wiedeń
11 221 1811 Zaleszczyki Jakób Schechter Czerniowce
12 i 52 27/2 Kraków Józef Krzesiński Kraków
13 473 2/11 „ 3 Emilie Langner Ameryka
14 533 19 11 Nowy Targ Franciszek Dudac
15 1975 — Lwów 1 Ohaim Seidman Śniatyn
16 944 — ,, 1 D. A. Swoboda Katovitz Katowice
17 170 — * 1 Tyszka Żytomierz
18 68 2 1 Kołomyja Danyło Durczak O O B i.

19 2S3 10/1 Stanisławów Artym Krzykulak Kuty
20 1 14 2 Brody J. Schwarz Krystynopol
21 158 10 12 Przeworsk Marian Plaszkon Ohigago
22 1665 10,1 Rzeszów Anton Horak Sokal
23 294 10,12 » Adela Schostal Szedek
24 78 612 Nadworna Frymy Stankel Keresmezo
25 404 6 1 Mielec Weinachtswunsch Berlin
26 5 1 10 Borysław Kazimierz Wąchała Stary Sącz
27 396 15/12 33 Abraham Mayer Borysław
28 105 26 12 1 łł Majer Hermendorfer Łąka
29 332 21,12 » Mendel Polak Medanice
30 12 ? Lwów A. Zawadzki-Ochoeki Białobożniea
3 i 681 ? „ 1 Marie Bidło Wiedeń
32 52 ? „ 4 Julie Teodorowiez Abazya

| 33 350 5/1 Zakliczyn Jan Piwowar Ameryka
34 280 30 5 Chorostków Roman Oehowski n
35 26 5 12 Turka Herman Bernfeld Lwów
36 69 20 1 Tarnopol Zofia Sielnitka

617 23 1 Stanisławów | Stanisław Kuca Martynów
1 u 836 7,12 Sambor Marya Mazurkiewicz Przemyśl

39 922 16 2 Gorlice Abraham Goid Gorlice
40 263 17,2 33 Tobiasz Kolber, Nowy Sącz Nowy Sącz
41 139 15 9 Ezeszów Wojciech Ryba Kraków
42 937 12 1 Jarosławów Walenty Duda Dynów
43 406 211 Lwów Pepi Eotner | Lwów
44 968 13.10 Chrzanów S/egmunt Tarber | Privoz
45 887 4 2 jj Moses Ryfka | Chrzanów
46 78 19 2 Horodenka Izaak Goldfeld 1 Horodenka
47 187 24 1 Chodorów Naftali Oster Żydaezów
48 296 1011 Kraków 2 S. Kobyliński Italien
49 428 19 2 n Władysław Pustowski Wiedeń
50 353 20,2 33 Wiktor Dąbski Kijów
51 298 --- 33 Zbigniew Wajezyński Trieberg

Listów zwykłych sztuk 15.438.

Z c. k. Dyrekeyi poczt i telegrafów.
Lwów, dnia 17. kwietnia 1905.

O a h e r le ?  m. p.

L. Prez. 7439 [3816 1 - 3 ]
O b w i e s z c z e n i e .

0. k. wyższy sąd krajowy we Lwowie 
ogłasza niniejszem, że pan Jędrzej Pawlisz 
c. k. notaryusz w Rożni&towie wskutek 
przyzwolonego reskryptem c. k. Ministerstwa 
sprawiedliwości z 26. lutego 1905 k 91>7 
przeniesienia go na urząd c. k. notaryusza 
w Dobromilu z dniem 8. maja 1905 z urzę­
dowania w Eoźniatowie ustępuje, a dnia 15. 
maja 1905 urzędowanie w Dobromilu obej­
muje.

Lwów, dnia 25. kwietnia 1905.

L. 5765/1905 pr. [3820 1 - 3 ]
O b w i e s z c z e n i e .

Na mocy § 15 ordysaeyi wyborczej 
powiatowej rozpisuje się nowe wybory do 
Eady powiatowej w powiecie stanisławowskim 
i wyznacza się dzień wyboru dla grupy gmin 
wiejskich na 26. czerwca, dla grupy gmin 
miejskich na 27. czerwca, dla grupy najwy­
żej opodatkowanych z kategoryi przemysłu 
i handlu na 28. czerwca, dla grupy więk­
szych posiadłości na 30. czerwca bieżącego 
roku.

Wybory te odbędą się w miejscach 
ustawą przepisanych (§§ 12, 13, 14 ord. 
wyb. pow.).

Wyborcom wydane będą karty legity­
macyjne, zawierające bliższe oznaczenie 
miejsca i godziny w których wybory odbyć 
się mają.

Do Rady powiatowej w powiecie sta­
nisławowskim wybierają:

grupa większych posiadłości dwóch (2) 
członków;

grupa najwyżej opodatkowanych z ka­
tegoryi przemysłu i handlu sześciu (6) 
członków;

grupa miast i miasteczek dwunastu 
(12) członków, z tych miasto Stanisławów 
jedenastu (11) członków;

grupa gmin wiejskich sześciu (6) 
członków.

Z Prezydyum c. k. Namiestnictwa. 
Lwów, dnia 12. maja 1905.

L. cz. Cw. III. 473/5 (1) [3767]
Przeciw Baruehowi Neumannowi, któ­

rego miejsce pobytu jest nieznane, wniesio­
ny został do c. k. sądu krajowego jako 
handlowego w Krakowie przez Berischa 
Kleina w Chrzanowie pozew o 1200 i 800 
koron.

Na podstawie pozwu wydany został 
nakaz zapłaty z dnia 12. kwietnia 1905 Cw. 
111.473 5 (1).

Celem strzeżenia praw Barucha Neu- 
manna, ustanawia się p. dr. Izydora Dro- 
hockiego, adw. w Krakowie kuratorem.

Tenże kurator zastępować będzie po­
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

0. k. Sąd krajowy jako handlowy, 
Oddział III.

Kraków, dnia 12. kwietnia 1905.



L. cz. Cg. I. 178 5 (1) [8778]
Przeciw Israelowi Krumholzowi, któ­

rego miejsce pobytu jest nieznane, wniesio­
ny został do c. k. sądu obwodowego w Sta­
nisławowie przez Abrahama Spatza, dzier­
żawcy dóbr w Kołodziejowie pozew o uzna­
nie wyłącznego prawa do dzierżawy dóbr 
Kołodziejów itd. zpn.

Na podstawie pozwu z daty 11. kwie­
tnia 1905 do 1. cz. Cg. I. 178/5 (1) wyzna­
czono audyencyę na dzień 25. kwietnia 1905 
o 10 rano.

Celem strzeżenia praw Israela Krum- 
holza, ustanawia się p. adw. dr. Hordyń- 
skiego w Stanisławowie kuratorem.

Tenże kurator zastępować będzie Isra-
ela Krumholza w rzeczonej sprawie na
jego koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on 
w sądzie się nie zgłosi lub pełnomocnika 
nie zamianuje.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział I.
Stanisławów, dnia 12. kwietnia 1905.

L. ez Ne. II. 12 3 6/1 [3746]
Dla niewiadomego z życia i miejsca 

pobytu Iwana Michajlukai Maryi z Baliniec, 
ustanowiony kuratorem Michał Grabowiecki 
z Baliniec.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Gwoździec, dnia 18. kwietnia 1905.

Amortyzacye.
L. Dhip. 514/5 [3441 3 - 3 ]

O. k. sąd obwodowy wdraża postępo­
wanie amortyzacyjne w celu umorzenia usku­
tecznionego na rzecz Michała Garapicha de 
Sichelburg na karcie C. poz. 2 wykazu hip.
1. 555 dóbr Majdan jako na karcie ubocznej 
hipoteki łącznej wpisu hipotecznego nastę­
pującej treś-i:

Wskutek rezolacyi apelacyjuej z dnia 
14. maja 1821, na mocy ugody, nriędzy Sta­
nisławem Saryuszem Zamojskim a Michałem 
Garapich de Sichelburg dnia 19. lipca 1820 
zawartej z punktu 1-go tejże, mocą której 
Stanisław Zamoyski z lasu Ohladowskiego 
do dóbr Dmytrów 1260 morgów lasu pra­
wem własności w stanie biernym dóbr Ohla- 
dów na rzecz Michała Garapicha się inta­
buluje" i w tym celu wezwać niewiadomego 
z życia i miejsca pobytu powyższego Michała 
Garapicha de Sichelburg tudzież jego z ży­
cia i miejsca pobytu nieznanych prawo- 
nabyweów i spadkobierców, by w przeciągu 
jednego roku t. j do dnia 1. czerwca 1906 
roszczenia swoje z tego wpisu wynikają, e 
zgłosili, gdyż po upływie tego termiflu edyktal- 
nego wpis ten będzie za umorzony i ze sta­
nu biernego Majdan zostanie wykreślonym. 

C. k. Sąd obwodowy. Oddział IY. 
Złoczów, dnia 4. kwietnia 1905.

L. ez. T. 28/5 (2) [3737 3 - 3 ]
Na wniosek c. k. Prokuratoryi Skarbu 

z dnia 30. marca 1905 wdrażamy po tępo- 
wanie amortyzacyjne co do 4"/# obligacyi 
gal. funduszu propinacyjnego Ser. E. Nr. 
16.159 na kwotę 200 kor. opiewającej na 
rzecz adjunkta podatkowego śp. Michała 
Lubczyńskiego jako kaucya służbowa zawin- 
kulowanej, klóra dnia 31. grudnia 1903 wy­
losowaną została.

Posiadacza rzeczonej obligacyi wzywa­
my, ażeby w czasokresie jednego roku sze­
ściu tygodni i trzech dni obligacyę tę są­
dowi przedłożył, gdyż w przeciwnym razie 
obligacya ta po upływie bezskutecznym rze­
czonego czasokresu na ponowne żądanie 
strony proszącej za nieważną zostanie 
uznana.
C. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VII, 

Lwów, dnia 19. kwietnia 1905.

G. Źl. T. 5/5 (2) [3488 3 - 3 ]
Auf Ansuchen des Bernhard Kienbein 

Kaufmanns in Brody wird das Verfahren 
zur Amortisierung des dem Gesuehsteller 
angeblich in Verlust gerathenea gal. Landes- 
bank-dep-ositenscheines de dato Lemberg am
9. October 1903 Nr. 1975 b eingeleitet.

Der Inhaber dieses Depositenseheines 
wird daher aufgefordert seine Rechte binnen 
1 Jahr, 6 Wochen, 3 Tagen geltend zu ma- 
chen, widrigens das Genannte Wertbpapier 
nach Yerlauf dieser Prist fur uawirksam 
erklart wiirde.

K. k. Landes-Gericht, Abtheilung YII. 
Lemberg, den 30. Janner 1905.

G. Zl. T. 35,5 (1) [3565 3 - 3 ]
A m o r t i s i e r u n g .

Auf Ansuchen der Galizischen Karpa- 
ten-Petroleum Actiengesfllsrhaft vormals 
Bergheim et Mac Garw.ey i u Wien I. Ko- 
lowratring Nr. 9 wird das Yerf&hren zur 
Amortisirung des nachstehenden dem Ge- 
suchsteller angeblich in Yerlust geratenen 
Wechsels: „Podgórze den 28. September 
1904 Pr. Kronen 150 am 28. Dezember 
1904 zahlen S e gegen diesen Prima Wech-

sel an die Ordre meiner eigenen die Summę 
von Kronen Einhundertfunfzig den Wert 
erhalten u. stellen solehen auf Rechnung lt. 
Bericht Herra Adam Słupski in Podgórze. 
Zahlbar bei der Ausstellerin in Podgórze 
Kalwaryagasse Elka Debora Lustmann mp. 
ais Ausstellerin u. Indossantin, Adam Słup­
ski mp. ais ik cep tsn t ,  Isak Stern mp. ais 
Indossan t; eingele.tet.

Der Inhaber dieses Wechsels wird da­
her aufgefordert seine Rechte binnen 45 
Tagen vom Tage der Kundmacbung des 
Ediktes geltend zu machen widrigens er nach 
Yerlauf dieser Frist fur uuwirksam erklart 
wurde.

K. k. Landesgericht, Abtheilung VI.
Krakau, am 21. April 1905.

L. cz. T. 29/5 (1) [3487 3 - 3 ]
Na podstawie podania Towarzystwa za­

liczkowego „Pomoc" w Błażowy, stowarzy­
szenia zarejestrowanego z ograniczoną porę- 
ką wdraża się postępowanie celem amorty- 
zacyi własność rzeczonego towarzystwa sta­
nowiącego a rzekomo zaginionego wekslu z 
daty 6. stycznia 1905 płatnego na 2100 kor 
opiewającego, przez Edmunda Kappy jako 
wystawcę, Leona Kwiatkowskiego jako przy- 
jemcę, Antoniego He i mana jako żyranta 
podpisanego, jako miejsce płatności którego 
oznaczono Lwów.

Wzywa się posiadacza wspomnianego 
weksla, ażeby do dni 45 po daiu płatności, 
to jest do 19. sierpnia 1905 roku prawa 
swe do tego weksla zgłosił, gdyż w przeci­
wnym razie dekret umorzenia tego weksla 
wydanym zostanie.

O. k. Sąd krajowy jako handlowy, 
Oddział YII.

Lwów, dnia 7. kwietnia 1905.

L. cz. T. 3 5  (3) [3612 3 - 3 ]
C. k. sąd obwodowy w Nowym Sączu 

wzywa posiadacza poświadczenia Kasy 
Oszczędności miasta Nowego Sącza Nr. 1042 
na zastawione losy a mianowicie:

1. los Czerwonego krzyża węgier. Ser. 
2189 Nr. 50 opiewający na 10 kor.

2. los Czerwonego krzyża węgier. Ser. 
2289 Nr. 12 opiewający na 10 kor.

3. los Bazyliki Ser. 8465 Nr. 15 opie­
wający na 1 0  kor.

*4 los Bazyliki Ser. 3402 Nr. 57 opie­
wający na 1 0  kor.

5. los Bazyliki Ser. 3402 Nr. 58 opie­
wający na 1 0  kor.

6 . los Bazyliki Ser. 5 'S2 Nr. 15 opia- j 
wający na 1 0  kor.

7. los Bazyliki Ser. 5982 Nr. 20 opie­
wający na 1 0  kor.

8 . los Bazyliki Ser, 5982 Nr. 22 opie­
wający na 1 0  kor.

9. los Bazyliki Ser. 5652 Nr. 41 opie­
wający na 10 kor.

10. los Bazyliki Ser. 5652 Nr. 7 opie­
wający na 1 0  kor.

11. los Bazyliki Ser. 5652 Nr. 8  opie­
wający na 1 0  kor.

12. los Bazyliki Ser. 3465 Nr, 14 opie­
wający na 1 0  kor.

aż' by poświadczenie to w przeciągu 6  
miesięcy sądowi przedłożył, albowiem, po 
bezskutecznym upływie tego terminu na po­
nowny wniosek poświadczenie to uzna się za 
umorzone.

O. k. Sąd obwodowy, Oddział IY.
Nowy Sącz, dnia 21. kwi tnia 1905.

L. cz. T. 36,5 (2) [3690 2 - 3 ]
A m o r t y z a c j a .

Na wniosek Leona Kopycińskiego wdta 
ża się postępowanie celem amortyzacyi na­
stępujących rzekomo przez wnioskodawcę 
zagubionych losów:

1. losu austryackiego Czerwonego Frzy- 
ża Nr. 20 Seria 10.695 ,

2. losu austryackiego Czerwonego Krzy­
ża Nr. 20 Seria i0.911 przyjętych na kartę 
zastawniczą Kasy esmzędnośei miasta Kra 
kowa Nr. 35.525.

Posiadacza powyższej karty zastawni­
czej Nr. 35.525 wzywa się przeto, aby zgło­
sił się ze swojemi prawami w ciągu jedne­
go roku, w przeciwnym bowiem razie po 
upływie powyższego czasokresu za nieistnie­
jącą uznaną zostanie.

O. k. Sąd krajowy, Oddział YI.
Kraków, dnia 27. kwietnia 1905

L, cz. T. IY. 7 5 (2) [3741 1 - 3 ]
A m o r t y z a c j a .

Na wniosek Zofii Gajew-kiej z Rzędzi- 
na wdraża się postępowanie celem amorty­
zacyi dwóch rzekomo przez wnioskodawcę 
zagubionych kart wkładkowych Kasy 
oszczędności miasta Tarnowa Nr. 81.298 na 
1000 kor na imię Zofii Gajewskiej wysta­
wionej i Nr. 85.341 na 100 kor. na imię He­
leny Stawarz wystawionej.

Posiadacza powyższych kart wkładko­
wych wzywa się przeto, aby zgłosił się ze 
sw jem i prawami w ciągu 6 mi-sięey, w 
przeciwnym bowiem razie po upływie po­

wyższego czasokresu za nieistniejące uznane 
zostaną.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IY. 
Tarnów, dnia 5. maja 1905.

S p a d k i .
L. ez. A 137,4 (13) [362i 2 - 3 ]

E d y k t 
z wezwaniem dziedzica, którego pobyt 

jest niewiadomym.
C. k. sąd powiatowy w Zatorze zawia­

damia, że dnia 11. marca 1896 w Palc-zowi- 
cach zmarła Cecylia Proch, pozostawiając 
spadkobiercę brata Tomasza Procha.

Ponieważ sądowi miejsce pobytu To­
masza Procha nie jest zaanem, prz-to wzy­
wa się go, aby w przeciągu jednego roku 
licząc od dnia niżej podanego zgłosił się 
w tutejszym sądzie i wniósł oświadczenie 
co do dziedziczenia, w przeciwnym bowiem 
razie spadek zostanie przeprowadzony ze 
zgłaszającymi s'ę dziedzicami.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Zator, dnia 30. marca 1905.

L, cz. IY. 715 92 [3665 2 —3]
C. k. sąd powiatowy w Rohatynie wzy­

wa nieznaną z miejsca pobytu Annę Matwi- 
jów, aby w przeciągu roku wniesła oświad­
czenie do spadku po Michale Podchomnym 
zmarłym w Łuc yricach bez pozostawienia 
rozporządzenia ostatniej woli, gdyż w prze­
ciwnym razi ■ spadek będzie przeprowadzony 
ze. zgłaszającymi się dziedzicami i iniraiorem 
Luciem Eomachera.

Rohatyn, 8. kwietnia 19 5.

L. cz. A. 605 4 [3757 1 - 3 ]
C. k. sąd powiatowy w Rohatynie 

wzywa nieznanych z miejsca pobytu Hrycia 
i Michała Małańczuków aby w przeciągu 
roku wnieśli oświadczenie do spadku po An 
toaim Małańezuku zmarłym w Czcśn.kaeh 
z pozostawieniem rozporządzenia ostatniej 
woli, gdyż w przeciwnym razie spadek bę­
dzie przeprowadz-my ze zgłaszającymi się 
dziedzicami i kuratorem Romanem Małań- 
czukieni.

Rohatyn, 18. marca 1905.

L. cz. A. VI. 13/4 (2i [3742 1 -.3]
Wzywa s ę Helenę Litwin by do roku 

od daty edykt.u wniosła o ś -> ia-A z-min 'lo 
spadku po Wiktoryi Czukiewiez, gdy z ir a^zej 
przeprowadzi się pertraktację spadkową z jej 
kuratorem dr. Blausteinem w Tarnopolu.

G. k. Sąd powiatowy, Oddział VI. 
Tarnopol, dnia 7. listopada 1904.

F i r m  ? .
L. cz. Firm. 475 Slows III. 8 [3739]

Wpis firmy stowarzyszenia zarobkowego 
i gospodarczego.

Wpisano do rejestru stowarzyszeń za­
robkowych i gospodarczych.

Siedziba stowarzyszenia: Kulparków.
Brzmienie f i rmy: „Spółka oszczędności 

i pożyczek w Kulparkcwie, Stowarzyszenie 
zarejestrowane z nieograniczoną poręką“.

Data statutu : 3. marca 1905.
Przedmiot przedsiębiorstwa: stanowi

staranie o materyalne i moralne podniesie­
nie członków spółki przez:

a) udzielanie członkom pożyczek po­
trzebnych w gospodarstwie, przemyśle i han­
dlu z funduszów, które spółka na ten cel 
gromadzi przy pomocy wspólnej nieograni­
czonej poręki swoich członków ;

b) przyjmowanie wkładek oszczędności 
i oprocentowanie tychże;

c) popieranie tworzenia spółek i sto­
warzyszeń zarobkowych i gospodarczych w 
okręgu spółki.

Zarząd składa się z przełożonego, jego 
zastępcy i z trzech członków wybieranych 
przez Walne zebranie z pośród członków 
spółki na cztery lata; na walnem zebraniu
3. marca 1905 zostali wybrani:

1. Jerzy Sc-hreyer, dzierżawca dóbr w 
Kulparkowie, przełożonym zarządu;

2. Tomasz Tendaj, rolnik w Kulparko­
wie, zastępcą przełożonego;

3. Jan Lachowicz, rolnik w Kulpar­
kowie ;

4. Marcin Lachowicz, rolnik w Kul­
parkowie i

5. Jędrzej Olbryt, rolnik w Kulparko­
wie, członkami zarządu.

Podpis firmy uskutecznia się w ten 
sposób, że pod starupilią firmy, kładzie pod­
pis przełożony lub jego zastępca i jeden z 
członków zarządu.

Ogłoszenia spółki dokonywać się będą 
przez umieszczenie na tablicy przed szkołą 
w Kulparkowie.

Udział członka wynosi 10 kor. i wpła­
cony być może albo naraz, albo w półro­
cznych ratach co najmniej po 1 koronie.

Odpowiedzialność członków: nieogra
niczona

Data uskutecznionego wpisu: 25. kwie 
tnia 1905.

O. k. Sąd krajowy jako handlowy 
Oddział‘IY.

Lwów, dnia 25. kwietnia 1905.

L. cz. Finn. 389 ppjed. XVII. 6 92 [3768] 
Wykreślenie firmy.

Z rejestru firm pojedynczych wykre­
ślono :

Siedziba f i rmy: Płaszów.
Brzmienie firmy: „Fabryka gipsu w 

Płaszowie M. Ameisen dawniej Karol Czeez 
i Spółka".

Skutkiem zwinięcia przemysłu.
Dzień wpisu: 28. kwietnia U!05.

0. k. Sąd krajowy jako handlowy. 
Oddział III 

Kraków, dnia 28 kwietnia 1905.

L. cz. Firm 390 sp. XYIf. 14/95 [3769]
Wykreślenie firmy.

Z rejestru firm spółkowych wykre­
ślono :

Siedziba f irm y: Płaszów.
Brzmienie fi nry : „Płaszowska parowa 

fabryka dachówek i cegieł Ameisen et Gei- 
s’er“.

Sku kiem zwinię-ia przemysłu.
Dzień wpisu: 28. kwietnia 1905.

O. k. Sąd kraju.vy jako handlowy, 
Oddział III.

Kraków, dnia 28. kwietnia 1995.

L. -cz. Firm. 78/5 [3794]
O b w i e s z c z e n i e .

Wpisano do rejestru firm spółkowych.
Brzmienie firmy: „Dzierżawa popinacyi 

Josel Eisenkraft, Ar n Schlirf i Sumer 
Sehiirf".

Przedmiot przedsiębiorstwa: dzierżawa 
prawa propinacji i handel napojami wysko­
kowymi od 1. lipca 1904.

Forma spółki: jawua.
Spólaiey osobiś ie odpowiedzialni (G.) 

•Josel Eisenkraft, Aron Sehiirf i Sumer Sehiirf, 
kupcy w Stecowej.

Upoważnieni do zastępstwa: wszyscy 
spólnicy łącznie

Podpis £■ my (F. Z.): własnoręczne 
podpisy i mo n  i nazwisk wszystkich trzech 
spólnitów pod starnpilią lub napisem ręcz­
nym słów: „dzierżawa propinacji11.

wpieu: f*. msrea TtJOo.
0. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 

Oddział II.
Kołomyja, dnia 9. marca 1905.

L. ez. Firm. 63. Stow. I. 133 [3715]
Zmiany i dodatki do wpisanych już 

firm stowarzyszeń.
Wpisano w rejestrze stowarzyszeń za­

robkowych i gospodarczych.
Siedziba stowarzyszenia: Bieńkówka.
Brzmien:e firmy: „Spółka oszczędności 

i pożyczek w Bieńkówce, stowarzyszenie za­
rejestrowane z nieograniczoną poręką".

1. Członkowie dyrekeyi wystąpili: ks. 
Stanisław Jarzyna.

2. Członkowie dyrekeyi wybrani: Mar­
cin Knapczyk jako przewodniczący i Michał 
Chromy rolaik w Bieńkówce jako członek 
zarządu.

"Dzień wpisu: 29. kwietnia 1905.
O. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 

Oddział II.
Wadowice, dnia 28. kwietnia 1905.

L. cz. Firm. 174. Poj. I. 584 [3713]
Wpis firmy pojedynczej.

Wpisano do rejestru dla firm pojedyn­
czych.

Siedziba firmy: Tarnów
Brzmienie firmy: Saul Brandstiidter, 

Wyrób ubrań męskich i dziecinnych" po 
niemiecku „Erzeugung von H e m n  und Kin- 
derkleidern".

Data wpisu: 21. kwietnia 1905.
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy 

Oddział IY.
Tarnów, dnia 20. kwietnia 1905.

L. cz. F inn. 437 Stow. I. 58/21 [3695]
O g ł o s z e n i e .

Wpisano do rejestru stowarzyszeń za­
robkowych i gospodarczy h przy firmie „To­
warzystwo kredytowe w Zbarażu, stowarzy­
szenie zarejestrowane z ograniczoną pięcio­
krotną poręką, że na walnem zgromadzeniu 
z dnia 26 "stycznia 1905 w miejsce zmarłe­
go członka dyrekeyi Józefa Reichmanna wy­
brany został członkiem dyrekeyi Mojżesz 
ńxelrad kupiec w Zbarażu, że dalej wybra­
no n* zastępców dyrekeyi Izaka Balina, Jó­
zefa Sehmierera i Józefa Sussermanna kup­
ców w Zbarażu.

O. k. Sąd obwodowy, Oddział II.
Tarnopol, dnia 11. kwietnia 1905.
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Dmimmmm prywatne.
STajnowszy sko row idz  g a lic y jsk i

wydany w roku 1904
poleca egzemplarze oprawne po 5 kor, 60 hal., z przesyłką 6 kor. .20 hal.

S O K O Ł O W S K l B C t O  
Biuro dzienników, czasopism i ogłoszeń, Lwów, Pasaż Hausmana 9.

Mapy orograficzne francuskiego sztabu generalnego poszczególnych terenów 
wojny japońsko- rosyjskiej jakoto: Tcheng te Fou z Niuczwangiem (prowincya 
Gzili) Mukdenu, Wladywostoka (Mandżurya), Portu Arthura (półwyspu Liao- 
tung), Korei południowej z wyspą Quelpaert po 1 kor. 50 hal., następnie 
mapy generalne całego terenu wojny po 1 kor., 1 kor 20 hal. i po 1 kor 40 hal., 
również najnowszą i najdokładniejszą mapę półwyspu Bałkańskiego po 1 kor. 
20 hal. wysyłam odwrotnie doliczając portoryum 35 hal. za opaskę poleconą

S T . S O K O Ł O W S K I
B i r o o  d s d e m s ik o w , cs& g o p isaa  i  ®gł©s»®jL

L W Ó W ,  P a s a ż  H a u s m a n a  9

s y '

Sak ład zdrój owo-kąpielowy i kydropatyczny.
Stacya kolei Lubień.

Najsilniejsze wody siarc-zane na kontynencie.
Kąpiele siarezane, borowinowe, siarczano-gazowe, kąpiele gazowe z kwasu węglowego 

jak w Neuheim. W Lubieniu leczą się ze znakomitym skutkiem nawet najbardziej zasta­
rzałe formy reumatyzmu tak stawowego jakotei mięśniowego, Ischias, artretyzm, nerwo­
bóle, obrzęki po złamaniach i zwichnięciach, zapalenia okostnąj, choroby skórne i kobiece, 
spóźnione postacie kiły.

Leczenie elektryką, masażem, gimnastyką.
Urządzenie wzorowe. Łazienki ogrzewane parą, mieszkania wygodne już od 1 kor. 

dziennie, wielka część mieszkań do opalenia.
Restauracja dobra i niedroga, cały wikt już za 48 kor. miesięcznie.
Omnibus zakładowy do każdego pociągu 20 h od osoby.
Sezon kąpielowy od 20. Maja do końca Września. Wszelkich objaśnień udziela 

odwrotną pocztą Zarząd kąpielowy.
Lekarz zakładowy: Dr. Kazimierz Wernicki syn

Pełne przekonanie że

T H I E R R E G O  B A L S A M
i  c e n t o f o l l i  m a ś ć

we wszystkich wewnętrznych cierpienia*h, influenzy, katarach, kurczach, róż- 
_]GH Ol EH,] norodnyih zapaleniach, osłabieniach, zaburzeniach w trawieniu, ranach, wy- 

żarciaeh i obrażeniach ciała etc. etc. wyrobi każdemu przy zamówieniach 
balsamu albo na specjalne życzenie gratis nadesłana książeczka z tysiącem oryginalnych pism 
dziękczynnych jako domowy poradnik. 1 2  małych albo 6  podwójnych flaszek balsamu kosztuje 
kor. 5, 60 malyc-b albo 80 podwójnych flaszek kor 15. 2 tygle centofolii maści kor. 3 60 franco

razem z paczką.
Proszę adresować: Aptekarz A. Thierry in Pregrada bei Bohitsch. N aśladow cy od- 

cp z .da jący  falsyfikaty będą sądownie ścigani. D epot na Lwów: SzyiU. Hay i Z. Rucker.

i l l f l M l P f  ZAKŁAD ZDROJOWO ■ KĄPIE- 
.WS l l i l l b £  ŁOWY i  k l i m a t y c z n y  - - -

(Stacya M ej iwa Iwonicz i  Galicji.
Najsilniejsza Szczawa słono-jońowo-bromowa.

Od dawna stwierdzona jej skut czoość we wsystknh poslacisch zołzów (scrofulo a), w cho­
robach kości, skóry i wogóle we wszystkich chorobach wymagających przyspieszenia odnowy 
nrateryi.

Urządzenie Zakładu wzorowe, oświetlenie elektryczne, wodociągi. Na sezon tegoroczny wy­
budowano dwa domy o 60 pokojach.

Lekarze zakładowi: Docent dr. Antoni Gabryszowski 7,9 Lwowa i dr. Julian Staniszewski 
z Krakowa, tudzież 6  lekarzy wolno praktykujących.

W st zonie I-szym do 20. czerwca i w Ill-ciin od ?0. sierpnia mieszkania znacznie tańsze.
Uwolnienie od taksy na podstawie świadectw ubóstwa udziela się tylko w I. i ITT. sezonie. 
Zamówienia na mieszkania, wodo mineralną, sól, ług- [ jnllp p ^ jm a j^  i wszelkich wyja­

śnień udziela

Rządowo uprawniona

f lin ta  l i s  mmereliych s z l i f f i t  i specfalijcl
pod firmą

K. RŻĄCA i C H I U R 8 K I
w K rak ow ie ., u l. iw . G ertru d y  1. 4

w yrr i,, pod kontrolą komisyi Przemysłowej Tow. Lek. Krak. polecone przez to Towarzystwo

odpowiadające skład
W o d y  m i n e r a l n e

' s h i l e i  chemicznym wodom: J t i l iń e i ', :  i e j ,  f t i c s l i n l i l f t r s k i e j ,  S t ń t e r -
*’ M a r y e n b  d z k i e j ,  H o m b u r g ,  ł i l s s i n g e n ,  tudzież

S ‘  "  !,l :  ,  ,  S’t  S< X I 1, j:: k litową, bromową, jodową, żelazisfą, kwaśną, or„z
m , ł *!! e  w o d y  m i n e r a l n e  z przepisu p r e l " .  J a w o r s k i e g o .

Sprzedaż cząstkowa w aptekach i drogueryich.
11 i  l e i  n a  ż ą d a n i e  f r a n c o .  

Główny hkład dla Lwowa w aptece J. We^iórskiege, Malicka 5.

»Gazeta Lwowska* Nr. 110 z dnia I Ł  maja 1905.
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W acław Gąsiorowski.

P A N I  W A L E W S K A
Powieść historyczna z epoki Napoleońskiej w 2 toniach 8 koron.

O R
Ilustrowany wybór powieści wojskowych Napoleońskich 2 kor. 60 hal. 

Wydawnictwo Księgarni Polskiej
B . F o ł o n i e c k i e g o

we Lwowie.
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O zsc lo h n  I t a ż d e g r t  p o k e j u !  — Przy zwinięciu fabryki udało mi s :ę nabyć tanio 8000 dywanów 
ściennych i l i . 000 dywanów przed łezka, tak, i i ł  ■%r wsr BS » .  ■ . y  (z chenillej po
że jestem w możności sprzedawać w spaniały obydwóch stro­
nach jednaki, o pięknych trwałych barwach 100 emt. szeroki, 200 em t. d ług i, o powabnych deseniach: 

lew, sarny, pawie, łabędzie, jelenie, kwiaty etc. po z ł. 2-50 za zaliczką.
Szczególnie poleca się gdzie jest wilgotne mieszkanie, gdyż dywany te są grube i nie przepuszczają wilgoci.

Piękne dywaniki przed łóżka, tylko po 70 ct. za sztukę.
P ierw szy morawski dom w ysyłający towary

JULIUSZ HOITASCH
Goding, l i r  70, lilfo raaa .

Setki podziękowań i obsta’unków otrzymuję. — Jeśli się nie nadaje, przyjmuje się napowrót bez tru­
dności i zwraca pieniądze.

L. 375/05.

Obwieszczenie.
Dnia 28. maja 1905 o godzinie 2 po południu

odbędzie się

■w sa .il g lrrrn -a -st^ czn ej
w myśl § 30. statutu

Walne Zgromadzenie Delegatów
powiat, kasy dla chorych w Drohobyczu, z następującym 

porządkiem dziennym:
1 Odczytanie protokołu z ostatniego Walnego Zgromadzenia. 
2. Sprawozdanie Wydziału nadzorczego o zamknięciu rachunkowem za 

r. 1904 z wnioskami. 
Gdyby na tem zgromadzeniu nie jawiła się potrzebna ilość pp De­

legatów do powzięcia uchwał, odbędzie się w tym samym dniu o godz. 3 po 
południu następne Walne Zgromadzenie, a uchwały przy każdej ilości pp. 
Delegatów powzięte, mają moc obowiązującą (§ 30. stat.).

Zarząd powiatowej kasy dla chorych,
Przewodniczący:

Abraham Schachtcr w. r.

Ogłoszenie.
Doia 25 maj-i 1905 o godz. 6 po południu odbędzie się

Zwyczajne Walne Zgromadzenie
członków Spółki pożyczkowej w Przemyślanach, stowarzyszenia zare­
jestrowanego z ograniczoną poręką, w lokalnościaeh stow. pod 1. 
konskr. 185 w Przemyślanach, na które wszystkich członków się 
zaprasza

P o r z ą d e k  d z i e n n y :

1. Sprawozdanie Dyrekcyi z czynności i rachunków za rok 1904.
2. Sprawozdanie Rady nadzorczej z wnioskiem na udzielenie Dyrekcyi 

absolutoryum z czynności i rachunków za rok 1904.
3. Wniosek co do rozdziału czystego zysku za rok 1904.
4. Wybór 3 członków rady (§ 15 statutu)
5. Wybór 4 zastępców członków Dyrekcyi (§ 4 statutu).
6. Zatwierdzenie prośby Meiera Adlera o nadzwyczajną zapomogę. 

Przemyślany, dnia 12. maja 1905.

M a nadzorcza Spffi joźyGzkowoi w Przoiyśliacli,
Stow. zarpjestr. z ograniczoną poręką.

Markus Schein, sekretarz. Salamon Neuman, prezes
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najlepszej konstrukcyi, w wielkim wyborze

L . G a t t m a n n
poleca

Ł T T s T - Ó - W ,  

u l .  3 .

F I L I P  P O S G H 1 N O E R
S F ^ T o r ^ is ia , T oro n i  

w  ITerl&cI*. ( K a r y i i t y a )
odznwtona wielu wyszczególnieniami i meda­
lami, jakoteż złotym krzyżem zasługi z koro­
ną, poleca znakomicie wyrobioną bron, ostrze­
laną w c. k. zakładzie probierczym, po zniżonej 
cenie. — Za dokładną robotę i dobre strzały 

ręczy. — Cenniki bezpłatnie.

EWIZDT Fluid
Znak w ą i .

Fluid dla turystów zdawna uznany, kosmetyczny środek dye- 
tyczny (nacieranie) dla wzmocnienia żjł i nacieranie muszkułów 
ciała ludzkiego. Używany ze skutkiem przez turystów, jeźdźców 

i kolarzy dla wzmocnienia i odświeżenia po dłuższej podróży.
Cena całej flaszki 2 kor., pół flaszki 1 kor. 20 hal. 

Ilustrowane cenniki gratis i franco 
Skład główny

Franciszek Jan Kwizda
c. i k. austr. węg., król. rumuński i książ. bułgar. dostawca ^

nadworny.
Aptekarz obwod. w Korneuburgu pod Wiedniem.
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J  A  N  O  W
stacya klimatyczna położona w uroczej miejscowości.

W bliskości Lwowa, wśród rozległych lasów nad stawem 800 morg. Hotel z komfor­
tem urządzony, w willa'’li obok hotelu różne pomieszkania, łazienki stawowe, łodzie 
wiosłowe i żaglowe. Lekarz, apteka, urząd telegraficzny i pocztowy w miejscu. Czy­
telnia, fortepian, bilard, kręgielnia, gry towarzyskie, kawiarnia w hotelu. Restauracja 
pod zarządem p. Wilhelma Christmana, który posiada długoletnią praktykę w tym 
zawodzie. Ceny znacznie niższe jak w latach poprzednich za rządów p. Gromana. Przy 

abonamencie tygodniowym 50% opustu za używanie łodzi.
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jeżeli zmieszany z cementem przerobionym zostaje na cegły, dachówki, 
płyty na podłogi i ściany, koryta dla bydła, rury wodocią­

gowe, kręgi pod studnie i t. p.
Niem a lepszego i tańszego m ateryału  budowlanego 5la  m iast i wsi. 

Nowe znakomite maszyny dla ruchu ręcznego obsłużone przez niewyuczonego
robotnika dostarcza

Leipziger Cementindustrie Dr. Gaspary & Co.
M a p k p a n s t a d t  Ib. L e i p z i g ,

N adesłane próby piasku (około 5 kilo) badamy bezpłatnie. Żądać darmo 51 astr
prospekt N r. 225

Nasz zastępca jest ob-cnie w G alicyi; kto sobie tegoż odr-iedziny życzy, 
niech nas krótko zawiadomi.
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Dacliy z c e s ły  cem entow ej sa nailensza ochrona przeciw  n iebezpieczeństw u o p ia .
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Kolejki w ą s k o t o r o w e
do eksploatacyi lasu i torfu, dla cegielni, 
tartaków, cukrowni, gospodarstw rolnych, 

przedsiębiorców budowlanych i t. p.
dostarcza i urządza

E. Gieldziński, Lwów,
ul. Jagiellońska 1. 3

(w gmachu Wiedeńskiego Banku Związk.)

| K u p n o  i  n a j e m :
Lokomotywy, szyny, tory przenośne 
i stałe, wózki rozmaitej konstrukcyi, 
tarcze obrotowe, rozjazdy, złożenia 
osiowe, koła, łożyska, śruby, lasze, 

gwoździe i t. p.
Katalogi, kosztorysy i rysunki 

darmo i opiatnie.
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Dla cierpiących i starszych osóh
jakoteż dla pań i dzieci są Guttmana patentowane hygie- 

niczne bezwomie

K lozety  pokojow e
¥  42 różnych formach m ehlow ych niezbędne,

Ilustr. prospekta i cenniki wysyła gratis i franco:

L. GUTTMANNA, c. k. uprzyw. fabryka klozetów
Lwów, ulica Jagiellońska 1. 8.

SKŁADY: WIEDEŃ V!., IM ariahilfarstrrsse Ib  I I . ,  Graben-Dorathenberg. 6 ;  BUDAPESZT IV., 
Varezkas-utc?.a 2 sz.- BUKARESZT; CALEA Victorei 6 3 ; KARLSBAD; MARIENBAD. 

Najmiększy specyalny skład monarchii, klozetów, hegarów, bidetów, papieru klozetowego, splu­
w aczek hyglenicznych, urządzeń do kąpieli, wózków dla dzieci, chorych etc. 

Generalne zastępstwo austr, przedslęborstwa ,,Thermophor“ (ciepło bez ognia). 
Menażki, kompresy, menażki 1 naczynia na polowania etc.

  C3. k .  a u s t p y a c k i e  k o l e j e  p a ń s t w o w e . ________
do L, 29.106/1905 [3707]

Rozpisanie
dostawy węgla mineralnego do opalania lokomotyw.

I

C. k. Dyrekcya kolei państwowych w Krakowie rozda dostawę węgla mineralnego 
na czas od 1. stycznia do końca grudnia ! 906 w łącznej ilośei 128.400 ton w drodze 
postępowania ofertowego. Oferty należy wnosić na piśmie do tejże Dyrekc-yi. Oferenci re­
flektujący na dostawę kilkuletnią zechcą podać osobno w ofercie dotyczącą cenę węgla 
oraz przeciąg czasu, na który zamierzają podjąć dostawę.

Oferty mogą opiewać na dowolne gatunki węgla, jednak w każdym razie należy po­
dać Ł u n e k  wielkość kawałków węgla względnie otworów sita użytego do sortowania 
jakoteż szyb, z którege węgi 1 pochodzi oraz czy węgiel płukany czy nie płukany.

Nadto należy podać przy węglu mięszanyra także stosunek sortowania pod wzgędem 
wielkości kawałków.

W ofertach na węgiel brunatny trzeba w danym razie oznaczyć w procentach ilość 
zawartego w tymże niepłatnego miału.

Oprócz zaofertowanej ilości węgla ma być podana cena za tonę w walucie korono­
wej : „franko wagon w miejscu dostawy, którem musi być jedna ze staeyi c. k. kolei 
państwowych. Przy oferowanej cenie należy wyszczególnić cenę węgla w kopalni koszta 
przewozu do miejsca dostawy i ewentualną refakcyę.

Dotyczące ogólne i szczegółowe warunki dostawy służące za podstawę do mających 
się wnosić ofert można otrzymać w każdej Dyrekcyi kolei państwowych natomiast odno- 
ś e formularze ofertowe tylko w c. k. Dyrekcyi kolei państwowych w Krakowie i w 
Wiedniu.

Oferty należycie ostemplowane wraz z oduośnymi załącznikami zapieczętowane i za­
opatrzone na kopercie napisom: „Oferta na dostawę węgla mineralnego11 należy wnieść 
do dziennika podawczego podpisanej e. k. Dyrekcyi najpóźniej do dnia 15. czerwca b. r. 
do godziny XII. w południe.

Oferty nadesłane po powyższym terminie nie będą uwzględnione.
Wniesione oferty zobowiązują oferentów włącznie do dnia 31. lipea b. r.

Zi rozpisanej ogólnej iU śe i węgla przypada:
dla okręgu c. k. Dyrekcyi kolei państwowych w Krakowie 83.000 ton,

„ „ W  „ „ we Lwowie 26.000 ton,
„ „ „ „ „ „ „ w Stanisławowie 46.000 ton,„ c. k. Zarządu ruchu „ „ w Czerniowcach 23.400 ton.

Raz; m 128.400 ton.
Kraków, w maju 1905.

€. k. D: refecya K l e i  państwowych w Krakowie.

k ,  s& iR str y s.ck Ie  k o l e j e  p a ń s t w o w e .
ad L. 29.106/1905

Rozpisanie dostawy.
[3707]

Poniżej wymienione c. k. Dyrekc-ye kolei państwowych, tudzież c. k. Zarząd ruchu 
w Czerniowcach, zamierzają rozdać w drodze ofert dostawę następujących materyałów 
na rok 1906 a mianowicie:

C. k. Dyrekcya kolei państwowych w Krakowie 
450 tou drobnoziarnistego węgla kowalskiego
70 ton prima koksu w dużych kawałkach dla celów warsztatowych i 
180 ton koksu kostkowego.

C. k, Dyrekcya kolei państwowych we Lwowie 
850 ton drobnoziarnistego węgla kowalsk'ego

50 ton prima koksu w dużych kawałkach dla celów warsztatowych
50 ton koksu kostkowego i

400 ton węgla na opał pomieszksń,
C. k. Dyrekcya kolei państwowych w Stanisławowie 

440 ton drobnoziarnistego węgla kowalskiego i
130 ton prima koksu w dużych kawałkach dla celów warsztatowych,

C. k. Zarząd ruchu w Czerniowcach 
20 ton dr, buoziarnistego węgla kowalskiego.

Dotyczące formularze ofertowe oraz warunki dostawy można otrzymać w każdym 
z powyżej wymienionych urzędów za zgłoszeniem osobistem lub pocztą za nadesłaniem 
należytości pocztowej. Również można tamże zasięgnąć wszelkich dotyczących bliższych 
wyjaśnień.

Oferty mogą opiewać na całą ilość dla poszczególnych Dyrekcyi rozpisanych mate­
ryałów lub na część tychże.

Oferty napisane na przeznaczonym do tego formularzu wraz z załącznikami należy­
cie ostemplowanymi zapieczętowane i zaopatrzone na kopercie napisem : „Oferta na do­
stawę węgla kowalskiego i koksu" należy wnieść najpóźiiej do dnia 15. czerwca b. r. 
do godziny XII. w południe do tego z wyszczególnionych urzędów kolejowych, którego 
oferta dotyczy.

Cenę tak węgla jak i koksu należy podać franko wagon jednej ze stacyi c. k. kolei 
państwowych a, nadto wyszczególnić cenę węgla w kopalni a koksu w miejsce fabrykacyi 
oraz koszta przewozu i ewentualną refakcyę.

Dla każdego z wyszczególnionych c. k. Urzędów kolejowych zastrzega się prawo 
przyjęcia oferty na całą ilość oferowanego materyału, lub też tylko na część tegoż jako- 
trż i supełnego nie uwzględnienia oferty.

Komisyjne otwarcie ofert, przy którem oferenci mogą być obecni odbędzie się w ka­
żdym z dotyczących e. k. Urzędów kolejowych dnia 16. czerwca b. r. o godz. X. przed 
południem.

Oferty wniesione po przepisanym terminie lub nie odpowiadające dokładnie warun­
kom niniejszego rozpisania nie będą uwzględnione.

C. k» D y rek cy a  ko lei p a ń s tw o w y c h .
Kraków, w maju 1905.
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M i c h a ł  M i ę s o w i c s ,  T k a l n i a  w  K o r c z y n i e .
Nowość! Nowość!

K a w a  p a l o n a
z własnego parowego palenia codziennie świeżo palona!

KAWA PALONA ściśle podług zasad hygieny, zapomoeą gorącego powietrza, —  znakomita 
w smaku i aromacie — codzień świeżo palona!

Pół kilo kawy palonej Melange Nr. I. — zł. 70 ct.
Nr . n .  — zł. 90 et.
Nr. III. 1 zł. 10 et.
Nr. IY. 1 zł. 20 et.

Melange cesarska Nr. Y. 1 zł. 40 et.
Kawa palona za pomocą gorącego powietrza posiada zalety iż : zachowuje znakomitą 

aromę, czysty delikatny smak, największą wydatność, z tej przyczyny znacznie tańsza 
w użyciu aniżeli kawy palone w inny sposób.

Kawa palona pakowana w woreczkach pergaminowych w wadze 1, %, 1/i  i il5 kilo.
P o l e c a  i i a n d e l  ł^ e r lo a /t y  i  k a w y

E D M U N D A  R Z E D Ł A
w e Lwowie,

nli.ea Teatralna L 8, aa p rzed  w Katedry.

BERNARDA POŁOIIECKIEGO
Skład i Wypożyczalnia fortepianów i pianin

(obok Księgarni Polskiej)
pr.5ij uL Akademickiej L 2 A.

Sp r%@daź "la dogodnych  w a ru n lia c h ,

!!Jnż w^sxe«lt!i
„ M E Y E R  K O L E J E W Y "

W ażny od 1. maja 1905.
Rozkład jazdy pociągów osobowych i pospiesznych w G a l i c y  i 

i B u k o w i n i e .
Połączenie do miast zagranicą, do miejsc kąpielowych, oraz ceny bile­

tów do wszystkich stacyj.
Cena 30 hal.

z przesyłką 35 hal.
Do nabycia w Biurze dzienników we Lwowie, Pasaż Hausmana 9, 

i we wszystkich trafikach.
Wysyłamy tylko za nadesłaniem pieniędzy.

j o ;  j o r a o ę o ł r o o w r a  w r o w  g g g g f

Z ebłsłaćL  p i e i w e z o i z ę d a y Z a k ł a d  p I e r - w s z o r z ę c i r L 3 7 - .

król. rum uński d o st» w ca  nadw orny.
nadw orna s^tuoma ffejblarnla i eliemiessna pralnia

C V C > P 1? M  F I  I T S S E  garderoby, uniformów, firanek i materyj a i f C I i P P M  
d l o i t i i f i  t  mUuuo, wszelkiego rodzaju całych, i poprutyoh. fu U P D ii
Własny skład fabryczny we Lwowie: I. ul. Sykstuska I. 26 obok c. k. głównej poczty, II. ul. Batorego 

I. 20 (Hotel Saski) w Krakowie tylko przy ul. ow. Krzyża I. 7.
S p e c y a l n o ś ć :  s w l a c ie i o .  i  p i ó i c * .

Zlecenia z prowincyi wykonuje się jak najstaranniej i jak najtaniej. Największy zakład w tym zawodzie w Galicyi, Czechach, w Morawii i na 
Szląsku. FABRYKA w BERNIE. Proszę dla uniknięcia nadużycia dokładnie uważać na moją firmę. Wielkie uznania z najwyższych sfer ary­

stokratycznych i oficerskich (Austro Węgier).

ii
ma Lwowskie Towarzystwo akcyjne 
browarów we Lwowie przy ulicy Kle- 
parowskiej i Janowskiej, nadto zale­
sione parcele na Pohulance z powodu 
zdrowego i pięknego położenia wśród 
lasów nader stosowne pod budowę 
willi. Bliższa wiadomość w Dyrekcyi 
 przy ul. Kleparowskiej.

T y l f c o  © Ł O L I C H A
mydło z kwiatu siana

czyni twarz czystą b ez  p l a m,  jak aksamit 
miękką i chroni ją od fałd i zmarszczek. — 
Włosy myte Grolicha mydłem z kwiatu 
siana stają się gęste, piękne i pełne. — Zęby 
codziennie Grolicha mydłem z kwiatu siana 
czyszczone zostają zdrowe i białe jak kość sło­
niowa. Cena 60 hal. Do nabycia w aptekach: 
Zygmunta Buckera, Piepesa-Poratyńskiego, Szy­
mona Haya; w drogueryi Alojzego Hubnera, 
nareszcie w handlach Bund i Urieli, Gabriel 
Stark i Stan. Markiewicz wszyscy we Lwowie.

H  MAJ odpowiedni miesiąc. | |
m  DACHY na budynkach, kościo- ^3

t łach, wieżach, gruntownie, sta- ^  
rannie wykonuje i naprawia pod ^  

gwarancyą firma ^

# BSary&n Bendl *
Zakład art. bud. blacharski ^  

W  Dostawca dla c. k. Poczt i telegr. w Salicyl. m
14. Sykstuska 14. Lwów.

iii Ina

P r z e p r o w a d z e n i a

pat. wozy 6 i 8 metr. 
G ^ a r a n ^ f a  z a  c a ło ś ć .

własnych wozów meblowych patentów.

CAEO i JELLIN EK
B u d a

^tedeó, Sohottenri&g 27.
Peszt, Arany Janos utcza 84.

Lwów, jagiellońska 22.
Telefon 408.

Zawsze świeża, największy import w kraju, wszędzie do nabycia, a gdzie niema proszę pisać do
Juliusza, Cłrossegro

m K rak o w ie , Rynek..
[3682]Zl. 46.716/iy .

Lieferungs-A ussch reibung.
Zur Deckuug des Bedarfes auf den Linien der k. k. Staats- 

baba-Direction Lemberg fur das Jah r  1906 wird die Lieferung 
von 50 Ton Wiirlel Koks fur Sekmiedezwecke und 50 Ton 
Schmelz Stiick Koks 850 Ton Schmiedekohle und 400 Ton staub- 
freie Hausbrandkohle im Offertwege vergeben.

Die Abgabe des Offertes hat sich entweder auf das ganze 
Lieferąuantum oder bios auf einea Theil desselben zu beziehen.

Die Ablieferung des offerirten Quaatums wird unter genauer 
Binhaltung der beziiglichen Lieferungs-BedingDisse franko belie- 
biger Station der gaiizischen k k. Staatsbahnen und der vom 
Staate in Gahzieu betnebenea Privatbahaen in der Weise zu ge- 
scheben haben, dass der monaUuke Bedarf mittelst Bestellschei- 
nen zur Lieferung ian  rhalb vierzehn Tagen, aufgegeben wird.

Die zur Offeitstellung erforderlichen Forinularien sowie die 
allgemeinen und spezielen Lieferuigs-Bedingnisse liegen bei der 
gefertigtea Staatsbahn-Direktion Abtheilung fur den Werkstatten 
und Zugforderungs-Dieiist zur Einsicht auf, und werden den 
lateressenten iiber Verlangen zugesendet.

Das mit einer 1 K Btempeimarke auf jeden Bogen versehene 
und in allen Theilen yollstandig ausgefiilite uad unterfertigte 
Off rte sammt Bedingnissen ist iangstens bis 15. Juni 1. J. Mit- 
tags 12 Uhr gesiegeit und mit der Aufschrift: „Offert fur die 
LieferuDgen von Brenmnateriale11 bezeichnet bei der k. k. Staats- 
bahn-Direction in Lemberg einzureichen.

Die Eróffnung der eingelaufenen Offerten findet am 16. Juni
1. J. um 10 Uhr Yormittags statt, und wird den Offerenten frei- 
gestellt derselben beizuwohnen.

Der gefertigtea k. k. Staatsbaha-Direction steht es frei, die 
Offerten ganz, theilweise oder gar nicht zu beriicksichtigen.

Mit dem eingereichten Anbote bleiben die Offerenten 6 Wo- 
chen yom Schlusstermine der Offerteinreichung gerechnet im Worte.

K. k. Staatsbahn-Direction.
Lemberg, am 15. Mai 1905.

Rozpisanie dostawy,
Niniejszem rozpisuje się dostawę 50 ton koksu kostkowego

dla kowali i 50 ton koksu grubego do topienia metalu, 850 ton
węgla kowalskiego i 400 ton węgla do opalania mieszkań na rok 
1906.

Wniesiona oferta opiewać może na całą ilość rozpisaną, lub
na część tejże.

Dostawa oferowanej ilości uskutecznioną ma być miesięcznie 
na podstawie osobnych zamówień w ciągu 14 dni.

Wzory ofert, jakoteż warunki dostawy tak ogólne jak  i szcze­
gółowe, przejrzeć i otrzymać można u podpisanej Dyrekcyi w od­
dzielę dla spraw warstatowych i woźniczych.

Oferty ściśle podług wspomnianego wzoru sporządzone, pod­
pisane i we wszystkich częściach tegoż wypełnione, marką na 1 K 
na każdym arkuszu ostemplowane i w napis: „Oferta na dostawę 
materyalu opalowego11 zaopatrzone, wnieść należy wraz z warun­
kami do podpisanej c. k. Dyrekcyi kolei państwowych najdalej 
do 15. czerwca b. r. godz. 12 w południe.

Roztwarcie ofert, pizy którym oferującym wolno być obe­
cnymi nastąpi w dniu 16. czerwca b. r. o godz. 10 przed połu­
dniem.

Dyrekcya kolei państwowych zastrzega sobie prawo uwzglę­
dnienia ofert w całości lub częściowo, albo też ich zupełnego 
nieuwzględnienia.

Wniesione oferty obowiązują oferujących przez 6 tygodni, 
licząc od dnia przeznaczonego do ostatecznego składania ofert.

C. k. Dyrekcya kolei państwowych,
Lwów, dnia 15. maja 1905.
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W. PRIMUS 4t S. I M I O H I
la s e r ó w , u l .  J s tę g - ie llo iis lk s t . 3L2,

polecają:
M a te r y e  na  m eb le , portyery, firanki,
dywany, chodniki. - ...........................

Pierwsza o. i k. wyłącznie uprzywilejowana auslro-w ęgierska fabryka faęsdowyoh farb firmy

Carl KroBstdner Wfcn, iandstr/w c. ffaiiptstrasse 120.
Od dziesięciu tat dostawcy wszystkich domen rządowych, urzędów budowniczych. tak  prywatnych jakntrż wojskowych, ksiei 

że-aznych i t. d Na w ezyst' ich wystawach prewiowsaa pierwszem! nagrodami, KRCWSTE1NERA NOWA EMALIO -vA

(prawnie zastrzeżona) koiory w 50  odcieniach, do rozpuszczania w wodzie, r a t a j *  się do zmywania, trw ałe jak emalia na zmiany
powietrza, działanie ognia. W ystarcza ty lko  jednorazowe powlekanie.

Lepsze od farb olejnych. N sjtai^za firka  do f  19ad. robót poko­
jowych szczególnie w szkołach, Szpitala li ,  kościołach, kos '.arach 

i t. d., jakoteż do rozmaitych przedufotów.
K oszt dochodzi 2 i  pól e t, na  m e tr  k w ad ra to w y . 

Skutek zadziwiający!
W ytrzymałe na niepogody farby faęniowe do wapna w 49 nu- 
mcra ii, równające się farbie olejnej, w cenie 12 ot i wyżej za 
kilogram . Proszę żądać próbki, prospekty i książki z wzorami

kolorów

Główny skład u Alojzego Hubnera we Lwowie.
b ^ b b b §

S  Po c e n a c h
t red*kcyjcyeh ogłoszenia do wszystkich 

bez wyjątku dzienników lw ow skich , 
k ra k o w sk ic h , w nrHznw sklcli, »le- 
d«ć8kich , czeskich . 'ra n c s s k ic h  « te ., 
czasopism fachowych miejscowych, za­
miejscowych 1 zagranicznych, zamówie­
n ia  na klisze i rysunki do ogłoszeń,

prenmnerate na wszelkie pisma |K
■la| j

przyjmuje ^
A je n e y a  d z i e n n i k ó w  i  o g l m m f t  '‘4 ł

SOKOŁO W SKIE&O 
we Lwowie, Passż Hausmasa I. 0.

Kosztorysy gratis. ®

© ® @ © a e © i

Drobne o g ło szen ia
od wyrazu petitem 3 halerze, tłustym 

petitem 4 halerzy.

Robię papierosy 5 centów od setki 
Zamorska, ul. Hausnera 10.

T)ealnoŚĆ Z wolnej ręki do sprzedania ul.
Krzywa 1. 5 (Zamarstynów). — Wiado- 

domość tamże u dozorcy, albo u właściciela nl. 
Łyczakowska 1. 138.

Lwowskie FOTO-PLASTIKOM
w Pasażu Heusmaeit

(48 ra-/-y premiowane) 
od 14 do 20 maja do widzenia 

Wojasa Kossyjsteo - Japońskn 
i K r ó l e n t w o  4 n a m .  

Wstęp 30 h a l .

FABRYKA ASFALTU I PAPY DACHOWEJ 
inż. SZELIGI ŁYSZKIEWIGZA

LHÓW, UL. ŚW. MARCINA L. 29.

ujra loja*  — t-ji n y w o

Fotografie * i 
do legęity insac;?J

wykonuje natychmiast
„ H A E A R T “

we Lwowie, ul. Trzeciego Maja I. 10.

Story i Żaluzye
wszelkich systemów.

C ennik i w y sy ła  gratis  1 fran co
W . Adam ski

Lwów, Akademicka 2 i Sobieskiego 4,
(dawniej Jiirgens).

r y s p r z e t i a ź
t y l k o  d o

115* czerwca 1 !>#!**>

Geny Iiez kontnrencyl!
ul. Kopernika 1. 9

F i r a n k i
koronkowe i tiulowe.

Sfory
koronkowe, tiulowe i guzowe.

iOSZLSNY na firanki.
WITRAŻE do okien.

A. ZIGMANN,  Rytownik,
14. ul. Sykstuska 14.

W ykonuje stampilie kauczukowe i metalowe, 
oraz wszelkie graw ury po najtańszych cenach. 
D la urzędów, starostw, banków, parafij, — 
w ogóle dla wszelkich publicznych instytucyj — 

znaczny opust.
Cenniki darmo i opłatnie wysyła.

S E Z O N  1 9 0 5 .

-srSSTSETa

Ł f f l S l W
przedtem

Hotel G eorgia .
F a b r y k i  k r a j o w e

wyrabiające artykuły nadające się do 
sprzedaży w handlu żelaznym, upra­

szam o nadsyłanie cenników.
Franciszek Chladek

i^mek 45.

J a n  I h n a t o w i c z
poleca niezawodne i wypróbowane

środki do wytępienia owadów do­
mowych mianowicie:

F t i n i ł i n

K apelusze i cylindry
własnego wyrobu w najmodniejszych fasonach 

i kolorach po najtańszych cenach poleca 
fab ryka  kapeluszy pod firm ą

ARTTOSO E A F E A
Lwów, ul. Halicka I. 4,

(obok Katedry.)
Także kapelusze i cylindry z Fabryki P . & C 
H abiga, nadwornych dostawców w W iedniu. 
Kapelusze „łoden“ z fabryki A. P ichlera w G-ra- 
ou, oraz wielki wybór kapeluszy słomkowych 

dla panów i dzieci.
C e n n i k i  g r a t i s  i f r a n c o .

do wyniszczenia móli z zarodkami w sukniach, 
futrach i meblach. Flakon 1 kor. 20 hal.

Z ió łk a  antymolowe
do przechowania futer. Pudełko 1 kor.

F ap le r antymolowy
ochrania od móli futra, suknie, portiery, fi­

ranki i mebie Sztuka 6 hal.
C t r y l o n

wytrawa szwaby, karakony, stou gi, św iersz­
cze, szczypawki, karaluki, p i u s a k i i t .  p. F la ­

kon 60 hal.
Mikot^n

uiezawodny środek do wytępienia pluskiew. 
Flakon 1 kor.

P r o s z e k  p e r s k i
do wygubienia pcheł i t. p. owadów, paczka 

10 i 20 hal. F lakon 40 i 60 hal.

P ap ie r na muchy
Sztuka 6 hal.

We Lwowie: przy ul. Sykstuskiej 
1. 25, przy pl. Maryackim 1. 11. 

W Krakowie: Sukiennice 1. 20.
W Przemyślu: ul. Franciszkańska 

1. 24.

Poszukuje się kupna starych mebli 
m ahoniowych ale w dobrym stanie. 
Zgłoszenia pod „Meble" Biuro ogło­

szeń, Pasaż Hausmana 9, Lwów.

J B Ł s i / s s r y
najlepsze gatunki o smaku czystym i arom a­
tycznym po kor. 1 ‘80, l -92, 2 1 — , 2 '08  i 2-16 

za pół klgr. poleca

handel herbaty i kawy

Edmunda Riedla, Lwów.

O ssta/tele n o w o ś c i !
N adszedł św ieży transport najnowszych lornetek

w dużym wyborze najnowszych wzorach.

Ceny najniższo (z perłowej masy od 8 zł.)

g © F i m i € M I  i
sptyojr I «3®®!sivasi©y,

J.w6w, j»5«*o H sUcki 3. 1.

J  ŚRODEK ZNAKOMITY - -

o o m e n o s e
DZIAŁA POBUDZAJĄCO, NA NERWY I NA ORGANIZM WZMACNIAJĄCO.

Do nabycia w aptekach i drogue/yach.

m m m m m m
  \  \W

i ■

i  K A N D O L - K A K A O
które w skutek  nieznacz­
nej tylko zaw artości tłu sz­
czu nie przeszkadza tra ­
w ieniu, a przeciwnie jest 
n a d e r  le k k o  s tra w n e m .

Kandol - Kakao
fl''" ——   ’ r if ic in ,posiada nad wszeLuicmi 

innemi sortam i Kakao tf
w yższość decydująca że |  

^ v \ n> i  v rzy  n a jd e l ik a tn ie js z y m  b* 3
p rz y je m n y m  s m a k u  jest K i j j  

t - Tr c - — o wieli tańszem , a z po- " * "•* 
w odu połączenia ze słodera dem
je j t  zarazem nadzw yczaj 

pożywnem.

je d n a  p ró b a  u ży c ia  K an d o i-K ak ao  w y s ta rc z y , ażeby  
u ż y w a n ia  teg o ż  p rzy zw y cza ić .

ff(\ Pakiety a 1/4 kg. 90 gr. \
11 j * * 1/8 * 50 * j
li v9 źS3&r

Do nabycia w o 
w szy tk'ch han- 

llticli ko o 11: a 111 y r  h 
i towarów mie­

szanych

P ra w d z iw e  ty lk o  w  p a k ie ta c h  z m a r k ą  
» lw a« .

Z drukarni Wł. Łozińsk ego, (pod zarządem J. Niedopada), ul. Czarnieokiego 1. 12. —■ Telefon Nr. 527, Papier z fabryki Braci Fiałkowskich.


